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Kryzys gospodarczy, a koc
europejska

Kraków, 12. września
Pom im o optym istyczn ie brzm iących ośw iad­

czeń z kół rządowych nasilenia kryzysu  gospo­
darczego u nas bynajm niej nie słabnie a w  każ 
dym  razie społeczeństwo nie odczuwa dotych­
czas żadnej pop iaw y. N ie  inaczej zresztą przed 
stawia się stan rze c zy  w  całym  świecie, z  w y ­
jątkiem  chyba dwóch za ledw ie lub trzech kra­
jów , g d y ż  i tam k ryzys  ciągle jeszcze sie wzm a 
sra, spada produkcja podstawowych towarów , 
bęaącycn miernikiem koniunktury, tj. produk­
cja w ęg la  1 żelaza, zm niejszają się obroty han­
dlu w ew nętrznego i zagranicznego, spadają 
również ceny. W zrasta  natomiast bezrobocie, 
osiągając katastrofalną w ysokość w  N iem czech 
2,650 tys ięcy , w  Ang lji 2 m iljony, w  Stanach 
Z jednoczonych około 5 m ilionów  bezrobotnych. 
Z  w ielkich państw przem ysłow ych  jedyna Frań 
cja lic zy  za ledw ie kilkanaście ty s ię cy  bezrobot­
nych, zaw dzięcza jąc  ten wryjątkowo szczęśliw y 
.stan splotow i ró zn jyh  pom yślnych okoliczno­
ści.

C y fr y  te, wskazujące na n y so ce  zapalny 
stan gospodarki św iatowej, narzucić muszą p y ­
tanie co do zasadn iczego charakteru przeżyw a 
hego obecnie przesilenia. Idzie m ianowicie o to, 
b zy  K ryzys  obecny jest jedyn ie zjaw iskiem  
Przejściowym  c z y  też  trw ałem ? W iadom o 
wszakże, że  Już od dawna, bo od powstania no- 
^ "s ze sn ego  nrzem^słu, koniunktura gospoda r- 

u lega falowaniu w  tem znaczcnrf że po 
^ tach  pom yślnego rozw oju  stale co jakiś czas

nadchodzi okres przesilenia, ob jaw ia jącego się j 
w  nadmierne} produkcji, spadku cen, w zroście  j 
bezrobocia itd. Nauka ekonomii, obserwując te ! 
zjaw iska, zdołała w przybliżeniu określić trw a­
nie takich cyk lów  koniunkturalnych i doszła 
do wniosku że k ryzys  pow tarza się co 7 do 11 
lat. Z  ostatnich czasów  wskazać można jako 
lata k ryzysow e rok 19U0, 1907, 1913, a w  okre­
sie powojennj-m  rok 1920. O piera jąc się na tej 
obserwacji, należałoby i obecny k ry zys  pod­
ciągnąć ped kategorię takich przejściow ych  za ­
burzeń rozw oju  gospodarczego i w  tym  w ypad ­
ku oczyw iśc ie  moźnaby z pełną otuchą patrzeć 
w  przyszłość i ocz.ekiwać stosunkowo rych łego 
przem inięcia obecnych ob jaw ów  kryzysow ych .

Z  drugiej strony jednak nie można zignoro­
wać pewnych momentów, które stoją na prze­
szkodzie tej optym istyczne, prognozie i które 
wskazują na raczej zasadniczy i trw ały  chara­
kter obecnego kryzysu. Do takich momentów 
za lic zyć  na leży przedewszystk iem  fakt, że tak 
o lbrzym ie terytorja  jak Rosja i Chiny, obejmu­
jące łącznie około czwartą część całej ludności 
ziemi, 'wypadły ze znanych p rzyczyn  z m iędzy 
narodow ego obrotu gospodarczego. Zniknął 
wskutek tego ogrom ny i pojem ny rynek zbytu 
dla przem ysłu Furopy i Stanów  Zjednoczonych 
a niestety nie można się spodziewać odzvska- 
nia w  przyszłości z powrotem  tych rynków  
zbytu, gd y ż  no. Rosja przeprowadza obecnie 
z h ezw zgTedną energią nlnn uprzem ysłow ień1 < 
kraju, t. zn. „p iatlletkę*. tak, iż prawdopodob- *

nem jest że  pow róci ona na teren w ym iaJ* 
m iędzynarodow ej nie jako konsumentka to w «r  
rów  przem ysłow ych  lecz1 raczej jako prodiiceBt 
ka ich. Podobna zresztą  choć mniej radykalna; 
przem iana dokonała się w  innych krajach po* 
zaeuropejskich w  Indjach, Japonji. południowe/ 
A m eryce  i t. d. K ra je  te zadaw ala jące się przed  
wojną dostarczaniem Europie i Stanom Z je ­
dnoczonym  surowców  f artyku łów  kolonial­
nych, za co odbierały w y tw o ry  przem ysłow e, 
po wojn ie i już w  czasie w o jn y  w k ro c zy ły  nsf 
d rogę uprzem ysłowienia, uzyskując w  ten spor 
sób n iezależność od produkcji przem ysłowe/ 
europejskiej i północno-am erykańskiej. T a  ewuf 
lucja k ra jów  roln iczych i kolonialnych w  kle* 
runku autarkji gospodarczej, to P ierw szy przy-i 
czyną nadprodukcji przem ysłow ej E u ro p y : S t *  
nów  Zjedn., p rzyczyn a  o  charakterze nieste* 
t y  trwałym . 4

Dalsza, również zasadnicza p rzyczyn a  ooec* 
nej nadprodukcji w yn ika z  samoj natury rozwój 
ju nowoczesnego przejnysłu. P rzem ys ł ten W 
ostatnich latach poczyn ił ogrom ne inw estycje  
kosztem  znacznego nakładu kapitału i przepren 
w adził rocjonaiizację produkcji z  tym  skutkiem, 
że w praw dzie ceny n y t^ o r ó w  u leg ły  zn iżce, 
jednakże ty lko  dzięki ilościowem u w zm ożen ia  
produkcji tak, iż  p -zem ysł sKazany jest o b e c n i 
na szeroki zbyt i każde orgran iczen ie tego  zbsw 
tu w yw ołu je  już dotkliwe przesilenie.

N iek tórzy  teo re tycy  v y c ią g a ją  nawel z  fakti 
tego  daleko idący wniosek, że kapitalizm wknj 
c zy i już w swój okres sta rcz j i że obecne prze* 
silenie nie jes ł ty lko przeiściow em  zaburzenien 
!ecz św iadczy  o  n iem ożliwości o zy  kania rów- 
nov 'ag i m iędzy  produkcją a konsumc/ą przy! 
dalszem  istnieniu kapitalii tycznych  form gospel 
darowania, tak, iż koniecznem się stajfi szmer 
ne regulowanie produkcji I kansumcjl drogaj 
świadom ej kontroli w ykonyw anej przjz pań­
stwo c zy  też inne organizacje.

W niosek ten w yda je  się jednak przeuwcze* 
snym i narazie przynajm n.ej nie ma powoda 
wątpić o tem, by  p rzyw rócen ie tej zakłóconej 
rów now agi m iędzy w ytw arzan iem  a spożyciem  
nie m iało być m ożliwem  na innej drodze a mia­
now icie na drodze kooperacji ekonomiczne/ 
państw europejskich, tak jak do tęgo  dąży  L w  
ga N arodów  i Briandowski plan Paneuropy. 
Kooperacja taka niewątpliw ie postaw iłaby go ­
spodarstwa państw europejskich w  o ty le  korzyst 

n iejszych warunkach, że wkazane w y że j p rzy  
c zyn y  nadprodukcji zosta łyby  skonpenzowane 
a tem samem zaistn iałyby zn ow t m ożliwości 
norm alnego rozwoju  gospodarczego.

Kooperacja taka w yd a je  się jednak istotnie 
jedynym  środkiem utrzymania p rzy  życiu  do­
tychczasow ego usrtoju gospodarczego tj. kapita 
listycznego i jeśli nie p rzy jd z ie  ona w  stosun­
kowo bliskiej przyszłości do skutku, to obaw iać 
sie należy, że k ryzys  obecny nie przem inie lecz 
przeobrazi sie w  stan chroniczny, choćby-ob ja­
w y  je g o  rrzyb ra ły  charakter łagodn iejszy n iż 
obecnie. N iestety  bezowocność w ysiłków  L ig i 
N arodów  i coraz ego istyczn ie jsza  polityka go - 
snonnrc7n państw nie pozw ala ją  żyw ić  zb y f 
w ielkich nadziej! na dojście do skutku te j koo­
peracji gospodarczej, chyba, że w  ostatniej 
''hw łjf zw y c ię ży  jeszcze  w  narodach europej­
skich poczucie wspólności losów . Dr. B. &
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W  Brześciu nad Bugiem
Aresz(c« ani r chowie umieszczeni w baszcie wieziennej 
fw ieioza z r. ;8?1 —  I resztowane maja Iuż obrońców

iTelefonem oa naszego korespondent*)

W a r s z a w a .  11. 9. (S in ) Dziś, o godz. 1. 
yj pdudinie w y jech a ł do B rześcia , gd z ie  w  
tw ie rd zy  wejskowea um ieszczeni są w s zy s c y  
aresztow am  b- posłow ie, prokurator sądu ołcrę 
g o w e g o  w  W a rs za w ie  p. M ichałowsJr, ktć.y  
w rę c z y  aresztowanym akty oskarżę. n« Zgo­
dnie i  zapow ied zią  komunikatu oficjalnego, 
p rze ję ły  diziś siptrawę aresztow anych  władze 
sądowe od władz administracyjnych, które 
do tych czas in teresow a ły  sic spraw ą areszfo- 
jwanyeh. B. posłowie umieszczeni są w wyso  
He., baszcie jednego z pawilonów więzienia. 
Baszta  ta stoi w  środku forty fikacy j, których 
budowę rozpoczęto w  r. 1831. D o^cel w ięz ien ­
nych- w  których  um ieszczano aresztow anych , 
dostarczono za led w ie  przed  tygodn iem  łó żek . 
Komendantem tw ie rd zy  jest porucznik Z b y  
szyftski. Twierdza podlega władzom wojsło  
■wym- Sp raw ę aresztow anych  posłów  przeka 
ssaoo prokuratorow i M ichałowJciem u, k tóry  
o d b y t jfcitś dw ugodzinne narady z  czterem a 
jwSoeptckiiiatoram i sądu ape lacy jn ego  i okrę- 
JBOwego oraz sędzią dla sp raw  w y ją tk ow e j 
{OGtgj p- ChmieJanzem.
! Rpowadzenia ob ron y  aresztow anych  posłów  
p a B ę łl s ię : dziekan rady adw okack ie j m ece­
nas Jan Nowodworski, mecenas Sm iarowski, 
'Bdrensoba, Szumański i Gralińsli Prow ad zą  
ODa sprawę wszystkich posłów , w y łą cza ją c

b. pocła z BB  Baćmagę, który stoi pud zarzu 
tern przestępstw natury kryminalnej.

D o prokuratora M icha łow sk iego  zgłosk i się 
w  ciągu dnia obrońcy aresztow anych  z prośbą 
o udzielenie wyjaśn ien ia. Prokurator jednak 
odm ów ił, ośw iadczając, ż e  dop iero sam w y ­
jeżd ża  do B rzeso f2 celem  okazania areszto­
w an ym  ak tr oskarżen ia. Wie jest wykluczo- 
nem, iż  poiiuzas sw e g o  pouytu w  Brześciu  pro 
kurator p o w ie rzy  jednemu z  sędziów  tamtej 
szych  p row adzen ie  da lszego  śledztwa, które 
ch w J ow o  prowadza p. Chmieiarz. D alej z g ło ­
sili się do  p JVłichałowskiego dziekan rady  
adwokackimi P- Now odw orsk i, informując się o  
a resz tow an yd i członkach Izby . Prokurator o- 
św iadczy ł, iż żadnych informacyj obecnie je­
szcze udzie . ić nie może. O brońcy  a resztow a ­
nych posłów  wnieśli na ręce prokuratora sądu 
apelacy jnego p. Rudnickiego podan ie  w  któ- 
rem zaw iadam iają go, iż  p rzejęli obronę a re ­
sztow anych  = zwracają się o opiekę nad areszto 
wanym i. W  kołach praw n iczych  zastanawiają 
się, c i y  do tych czasow y środek zapob iegaw ­
c zy , jaki zastosow ano w obec posłów , zostan ie 
zm ien iony na inny. np. na kaucję, dozór policyj 
ny, obowiązek meldowania się, względnie na 
złożen ie  deklaracji o  niewyd alaniu się z  
m iejsc zamieszkania.

Pogłoski o dalszych areszliwaniach
Kfe będzie strsiku generaEneso — Centroiew wcbec 

aresztowań —  Rozwiązanie warszawskiej rady
adwokackiej!

'(Telefonem od naszego korespondenta)

W  a p s z a  w  a, 11. 9. (Sin) Dziś krążyły po 
kH&aracawfe pogłoski o  dalszych aresztów'a- 
u reb  Mówiono, iż zaaresztowano b. senatora 
£ w O u k «t a  Narodowego Serydę oraz b. ptr 
hiów ze Stronnictwa Chłopskiego W r  rnę i
Adamowskirgo t raz wicemarszałka b. posła 
Jtułarwsfcfego (P P S ). W ładze administracyjne 
zaprzeczy 1* tym pogłoskom oświadczając, iż 
iq  one fałszywe ! w ladze administracyjne żad 
ą j eto dalszych aresztowań nłe podjęły. Doszła 
Jedynie Jeszcze dziś spóźniona wiadomość, iż 
wczoraj aresztowano w  Tarnopolu ukraińskie 
go b- posH Wisłockiego.

Dz’ś rozeszły się również w  Warszawie po 
giosk? jakoby P P S  m iała prok lam ow ać na naj 
b liższe  dud strajk generalny, względnie strajk 
demonstracyjny. Strajk ten m ia łby b yć  popar­
ty przez N P R , i Ch. D. Jak się dowiadujemy, 
pogłoski te są nieprawdziwe. W ładze naczel­
ne PTS  nie zamierzają ani nie myślą o  prokŁa 
mowa ni u strajku, k*óry r  ialby być niejako od 
powiedzą na zaaresztowanie b. posłów. Dowia

tTelegram własny

G e n e w a  11. 9. (R ) Dzisiejsze obrady z g ro ­
madzenia l i g i  N arodów  rozpoczę ły  się deba 
tą g t ie ra ln ą  D elegat Kanady sir Robert Bor- 
dwu p orów n yw a ł czas tw orzen ia  się L g i  Na 
rodów  z atm osferą ży cz liw ą  i dobrą w o lą  dla 
wspjłnracy i porozumienia, czego  —  chwała 
Bogu —  i dziś nie brak- Największą zasługą 
Ligi Narodów jest. że wychowuje narody w  
duchu poko r w ym  i jest dla narodów pewne­
go rodzaju ągródkiŁiu dziecięcym, przed* Ła­

dujem y się natom iast ż e  p rzy w ó d cy  Centrole 
wu przygotow u je na zgrom adzenia na 14 bm. 
krótka rezolucję, w  k tóre j dom agają  się nie­
zw łocznego  uwolnienia aresztow an ych  p rzy ­
w ód ców  i w y ra ża ją  solidarność z  ogłoszoną 
odezw ą  C entro lew u  i uchwałam i kongresu kra 
kow skiego.

R ów n ież  k rą ży ły  dziś pogłoski o rozw iąza  
niu w arszaw  skiej rady  adw okack ie ] z p ow o­
du w czora jsze j u chw ały w  obronie aresztow a 
nych adw okatów , która jak w iadom o /ostała 
skonfiskowana w  , Kurierze W arszew sk im ", 
k tó ry  ją przedrukował. N a le ży  zaznaczyć- że 
m inister sp raw ied liw ośc i m oże  zaw ies ić  radę 
adwokacką, ale musi jednocześnie w ys toso ­
w ać  1 "dpowiedmi wniosek do n a jw yższe j rady 
adwokackiej, a jeże li ta w n iosek ten odrzuci, 
ostateczna io zs trzygn ięc ie  na leży  do Sądu Naj 
w yższego - W  razie  zaw ieszen ia  rady  adw oka 
akie;, ra irkoe je j pełni zastępczo grem ium  sę­
dz iów  sądu ok ręgow ego .

J t  owego Dziennika" )

wiaiąeym spokój , bezpieczeństwo. Z im4cjaty 
w y  Brianda stw orzone pakt K ellogga  Mimo 
to nie ustaja zbrojenia. Poża łow an ia  godnem 
jest, że  rów nocześn ie z w yrzeczen iem  się 
w ojjy  nie w\ rzeczono się zbrojeń.

■Następnie zahnał g łos  francuski minister 
spraw  zagran icznych  Brland. Zazn aczy ł on, 
że  staje przed  zgrom adzen iem  w  roli podwój 
nej: jaku delegat France i jako manda^arjosz 
26 państw europejskich. Jako delegat francc

skd ma z ło ż y ć  spraw ozdan ie z czynność Lic1 
Narodów , a jako mandaŁaijusz państw  europe* 
skich w  ich imieniu p ew n e ośw iadczen ie. P o  
tym  wstęp ie w y  głosił Briand następujące p »z e  
m ów ien ie :

„Mam niezwykle głębokie zaufanie do Ligi 
Narodów która jest najpewniejszym watem 
ochronnym przed niebezpieczeństwem wojny. 
Ze względu na rzekomo powoli postępując* 
pracę Liga Naiodów była już nieraz wystawia 
na na ironiczne ataki i kpiny. Lecz pakt Ket* 
logga. sądy rozjemcze i układy legjonahw są 
skutecznym przyczynkami do or^anLach po­
koju. Zgadzam się w  zupełności z wywodami 
mojego przedmówcy co do rozbrojenia. Nafta 
filiśray jednak na trudności- W  Londynie pertn 
ktowaliśmy długie tygodnie. Tu rozpocznę 
rokowania r jednym z zaprzyjaźnionych sąsłed 
nich państw w  następstwie czego stworzone 
zostaną prawdopodobnie szerokie możliwości. 
Zżyłem s ę  z myślą —  oświadczył Briand w  
tonie podnieconym —  że jak długo ja żyje i 
działam nie śmie być i nśe będzie w o jn y . Je­
żeli wyłoń a się jakie niepurozumiena to Za­
łatwimy Je pokojowo*. To jesi naszym obowląz 
kiem honorowym, jaki przyjęliśmy na sebte 
wobec narodów".

N astępna przeszed ł Briand do kw esty  Pan* 
europy Plar swój określił Briand, jako dalszy 
wielk i wysiłek w  służbie pokoju, O ile w szys t 
k ie v  y s iłk f v  celu zabezp ieczen ia  pokoju 
muszą się koncentrować w  L id ze  Narodów , 
talk też  i ta idea będzie się rozw ija ła  przed tą 
imstyircją- C a ły  szereg  fak tów  zmusza naro' 
d y  europejskie do ścisłej współpracy-

W  logice faktów  leży , że w łaśnie te narody, 
na których terytoriach  rozgryw a ła  się w o jna ’ 
św iatowa i które jeszcze nie w y le c zy ły  się z* 
je j następstw —  pod jęły  wspólny w ysiłek  ce-‘ 

i lem ich złagodzenia. Briand w yw od z ił dalej. że. 
; od sam ego początku ma na oku trudności, ja-; 

kie piętrzą się na drodze do u rzeczyw is tn ien i 
jego  idei. Dla dobra pokoju muszą jednak bvć 
przezw yciężone nawet naiw iększe trudności. W  
odpow iedzi na jego  memorandum 27 .państw w y  
raziło zasadniczą zgodę, a na ostatniej konfe­
rencji europejskiej państwa te jednom yśln ie po’ 
lec iły  n u  sprawę paneuropejska p rzed łożyć  L i­
dze Narodów . Briand w y ra z i! przekonanie, że 
L iga  N arodów  plan ten p rzy jm ie ży cz liw ie ; cho 
dzi przecież o urzeczywistnienie idei, która Od­
powiada celom Li gi  Narodów . Rozum ie się sa­
mo przez się, że  nie będzie tworzona nowa or­
ganizacja obok L ig i Narodów , lecz u rzeczyw i­
stnienie idei paneuropejskiej będzie odbywało 
na terenie L ig i Narodów. O czyw iśc ie  nie t-zeba 
dodawać, że planowane zjednoczeni'- -,nnstw e- 
uropejskich nie będzie skierowane przeciw  in­
nym państwom lub grupom państw. G łos ma te 
raz zgrom adzenie L ig i Narodów . M am  nadzie­
ję— kończy Briand— że jeszcze  podczas obecnej 
sesji będę m ógł zawołać: „K roczc ie  naprzód ! Je 
steście na w łaściw ej drodze do noVniu“ .

Powódź konliiskat
(Telefonem od naszego korespondenta)

W a r s z a w a  11. 9. Sin. D zi £ skonfiskowa 
ne z o „ ia ły  w  W arszaw ie  następujące pisma: Ga 
zeta W arszaw ska, Robotnik, Rzeczpospolita  Pol 
ska, W ie c zó r  W arszaw sk i. Na prow incji u leg ły  
konfiskacie: nadzw yczajne w ydan ie katowickie* 
Po lon ji, Dziennik W ileński, S łow o K ieleckie, po 
zatem  w  W iln ie  skonfiskowano organ sanacyl- 
ny K urjer W ileński.

Niedzielne zgromadzenia 
centrolewu — odwołane!

W a r s z a w a  11. 9. Sin K rążą  pogłoski, że 
przygotow ane na 14 bm. zgrom adzenia centro­
lewu nie odbędą się. O czyw iśc ie  w tej chwili 
trudno jeszcze  pow iedzieć, o ile te pogłoski o(r  
pow iadają prawdzie.

Chw ilow o o żadnych posunięciach rządu nie 
wiadomo. Faktem jednak jest. że zaaresztowa­
nie b. posłów  p rzyczyn iło  się do pewnego osła­
bienia akcji przedwyborcze] stronnictw opozy­
cyjnych.

Debata generalna w Genewie
Wietks mowa Brianda o Paneuropie — „Jak długo 
łyjg i działam, nie śmie być wolna** — mówi Briand
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Przeciw demagogji!
W  kronice tygodniowej ostatniego nutneni 

„Wiadomości Literackich" kreśl# Anton: Sło- 
CMnski następujące uwagi:

P oczc iw a  W arszaw a  robi czasami wrażenie 
szpitala w arja tów . W  ostatnich czasach robi się 
u na po litykę antyniem iecka i to robi w  sposób 
dość groteskow y. N ic  wpuszcza się niemieckich 
filmów. Św ietnego filmu „B łęk itny aniol“  me 
zobaczymy w  niem ieckiej w ers ji dźw iękow ej. 
Wyświetla się natomiast z ły  i głupi film  n itm ie 
cki „Ostatnia kampania'*, w  k tórym  to film ie 
Conrad Veld t w ykrzyku je  zdania w  rodzaju: 
„Ozie ja jestem, tam są Prusy**. Film  ten sławi 

bohaterstwo wojenne żo łn ierzy  pruskich, a le 
chwałę niem ieckiego oręża w ysław ia w  języku 
angielskim. W ers ja  angielska „Ostatn iej kam­
panii" jest patriotyczną szm irą niemiecką, i 
przemycono tę brechtę w  opakowaniu „M ade In 
England*'. R zecz prosta jest to film  dozw olony 
dla m łodzieży, jak w szystk ie  film y wojenne. 
Młodzieży wolno jeszcze oglądać film y  z pira­
tami i bandytami. F ilm y  z Cheyalierem  nie sa 
dozwolone. O czyw iście , gd yb y  C hevalier zagrał 
trupa żołn ierza  albo bandytę rozstrzelanego mi 
tra ljezą , m ógłby w  tej efektow nej form ie stać 
się dostępny m łodzieży.

Jednocześnie po ulicach W a rs za w y  k rą ży ły  
pochody ł transparentami równie głupiemi jak 
pruski film  wojenny. Na jednym  z transparen­
tów  czytałem  napis: „O s ie ... k ilom etrów  oó Ber 
lina stoją słupy graniczne Chrobrego“ . C z y ż ­
by to b y ły  nieprzedawnione prawa Polsk i Jo 
Berlina? Pozatem  p rzew aża ły  napisy z butem 
na jeźdźcy i z butą pruską. T a  buta razem  z bu­
tem i kiwaniem palcem w  bucie —  to obustron­
na robota tworzen ia w rogich  nastrojów  m iędzy 
krajam i, którym  musi p rzecież zależeć na po- 
kojow em  porozurmenu. W yd aw aćb y  się mogło, 
żc p o lity cy  i dyplom aci za to są płatni żebv go  
dzić przeciwności a nie podżegać wrogość. A le  
cóż się dzie je?  U licę w ciąga się do rozgryw ek  
politycznych, z „nastrojów  ludność'** robionych 
za pieniądze naństwowe, robi się argument w  
szacherkach dyplom atycznych z całym  cyn iz­
mem mrużąc oczv  na <rhmotę i szkodliwość ta­
kiego wychowania tłumu. T łurnac:o ro  mi. że 
to dobrze, gd y  parę tysięcy ludzi pod w pływ em  
agftac.il prasy i plakatów ry czy  przeciw  Niem 
com. Tłum aczono, że N iem cy będą się musieli 
,!czyć  poważnie z tym  żyw io łow ym  odruchem 
i że to w plynfe na ich poFtykę W płyn ie. Ale 
jak? C zy  nie w ten sam sposób?

Szow inizm  rodzi szowinizm , iak każda głu­
pota głupotę. Z  obu stron prowadzi się te sarną 
grę. zapom inając o tem. a rac 'e j. n iestety li­
cząc na to. że ta gra —  to jedyn ie bodaj w ych o­
wanie polityczne, iak ir państwa dajn gratiso 
vvo swoim obywatelom . P rasa odgryw a w  tem 
wychowaniu role głów neeo dem oralizatora. 
Czyteln ik  pism f*!sk<ch może mniemać, że wro 
o ść  do Polski i w ojow n iczość jest zjaw iskiem  
owszechnem w Niemczech, nie mówi się mu o

rozsądnych, pokojowych, i to  bardzo śm iałych 
wystąpieniach poważniej m yślących  Niem ców, 
W rogość  do naszych sąsiadów propaguje się 
p rzy  pom ocy zw yk łych  łgarstw . O klęskach ż y  
w iołow ych , katastrofach kolejow ych  c zy  o za ­
waleniu się mostu w Niem czech pisze się z tri­
umfem i zadowoleniem . Czyteln ik  pism polskich 
m oże sobie w yobrazić, że Polska z jednej stro 
ny sąsiaduje z sześćdziesięciom a m iljonami Pru  
saków w  pikelhaubach, szczerzącym i wściekł© 
kły. z drugiej zaś —  czyha na nas sto m ilionów  
katów  z  czerezw ycza jk i Pa rę  dni temu czy ta ­
łem wiadom ość z M oskw y, że ogłoszono tam 
konkurs na napis sa tyryczny, k tó ry  ma być  u- 
m ieszczony na pomniku K a ta rzyn y  W ie lk ie j. 
W iadom ość tę zatytu łowano: „Barbarzyństw o 

sowieckie**. Prasa polska, występująca w  obro 
nie majestatu K a ta rzyn y  W ie lk ie j —  to w idok 
bardzo rzewny. W yd aw aćb y  się m ogło, że w ła ­
śnie P o la cy  mają szanse do w zięcia  konkursu 
na ten sa tyryczny  napis. Kult K a ta rzyn y  W ie l­
kiej ma swoje tradycje  w  Polsce, na to zgoda, 
al® przecież ten pomnik nie u nas stoi ty lko  w  
M rskw ie.

W szys tk o  co się dzieje w Rosji —  to zdzi­
czenie i barbarzyrisfwo. Ł ż e  się na ten temat 
chyba jeszcze w ięcej niż w prasie sow ieckiej na 
nasz temat. Ten ob^az naszych sas:adów. k tóry  
nam co rano okaznia dn śmadanha ma w łaści­
w ie w s z e lk i  cechv tzw  defetyzmu. ? to  kilka­
dziesiąt m ilionów w rogów  przygotow u jących  
sie do napaści na P r ’ ske. toż tn m oże zniechę­
cić nawet samego Or-Orta O y te lm k  polski w y  
obraża sobie, że jest otoczonv nrzez butnych 
zaborców  pruskich, czerwonych katów, że u się 
bie w  domu ma zbrodniczych w yw rotow ców  t 
hajdamaków. C zy ż  to ma bvć nastrój pożąda­
ny dla „radosnej tw órczości", a choćby tylko 
Un spokojnej pracy?

To. co się dzieje w Galicji W schodniej i we 
Lw ow ie  przypom ina istotnie czasy K atarzyny 
W !elkie.i. C o m oże sobie m yśleć Ukrainiec, c zy ­
ta jący  słuszne argum em y prasy za rdzenną poi 
skością ludności Pom orza? C zy ż  te argum enty 
nie przem awiają mechanicznie za ukraińskośćią 
Galicji W schodn iej? B yć  inoże. niejedno daw­
niejsze dziecko z W rześn i, obecnie już zupełnie 
dorosło do posady polonizatora kresów wscho­
dnich. A resztu je się codziennie setki ludzi za 
dążenie do obalenia istniejącego ustroju". Po  

winno się tych wszystkich ludzi wypuścić na 
wolność z te.i prostej p rzyczyny , że u nas wo- 
góle niema żadnego ustroju, a w iec nie można 
obalić rzeczy  nieistniejącej 1 kto w 'e  czy  to nie 
lepiej, bo przecież, gdyby  istniał ustrój*', nie 
setki ludzi pakowanoby cii, wiezienia ale ty­
siące. Na tetn bowiem polega główna różnica 
m iedzy krajami rządzonymi przy pom ocy w ie l­
kich haseł a krajami, w  których panuje zw yk ły , 
chron iczny w iec łagoJn iejszy, środkowo-euro- 
peisk ’ nbłęd.

zek ograniczenia zbrojeń przez zaw ieranie ukła 
dów  m iędzynarodowych . Zobow iązanie to nie 
zostało spełnione, chociaż m inęło już 11 lat. La ­
ta m ijają, a przecież zobow iązanie to  tw o rzy  
cześć traktatu pokojow ego i nie jest m niejszym  
obowiązkiem  od innych rozdzia łów  traktatu. 
P rzed  dwoma la ty ośw iadczyło Zgromadzeni© 
L ig i Narodów , że  wobec warunków bezpieczeń­
stwa m ożliw e jest zaw arcie ogólnej konw enejf 
rozbrojen iowej. Dwa lata m inęły i konwencja 
nie została zawarta. Opinja •'wiata zaczyna sł® 
niecierp liw ić i podejrzew a nas o  brak dobrej 
woli.

Podniesionym głosem ośw iadcza Henderson 
wreszcie, że o ile nie m oże być przeprowadzony 
ogólne rozbrojenie na morzu, lądzie i w powir* 
trzu. nie może być mowy o wykonaniu ukla* 
dów pokojowych. Jak długo statut L ig i Narodów 
pozostaje niewykonany, pokój europejski nie b® 
dzie światu zapewniony.

Oceniam y trudności, lecz teraz właśnie minę­
ło 10 lat od czasu rozpoczęcia prac w  tym  k ie­
runku. Obecnie nadszedł czas korzystny. S p r  
dziew am y się, że  komitet p rzygo tow aw czy , kttf 
ry  zb ierze się w  listopadzie, z całą siłą posuni® 
naprzód i ukończy w reszcie swe zadanie. Spt>-> 
dziewam  się również, że  św iatowa konferencja

rozbrojeniowa będzie moigła b yć  najdalej W 
przyszłym  roku zwołana i że  w  krótkim  czasie' 
spełni zobowiązania, które nas wszystk ich  zbrs 
tały. Apelu ję do wszystk ich  tu zebranych, przed” 
stawicieli narodów —  kończy Henderson —  a- 
by zjednoczyli się we wspólnym  wysiłku dla O' 
siągnięcia w ie lk iego celu, dla kórego L iga  Na* 
rodów  została stworzona.

„Rozbrofenie**
'Telegram „Nowego Dziennika")

W a s z y n g t o n  11. 9. (R ) M inisterstwo ma 
rynarki w ykończy ło  już program  rozbudowy 
flo ty  na p rzyz le  pięć lat. A b y  osiągnąć parytet 
przew idziany londyńskim układem morskim, ro 
czne w ydatk i na ten cel wyniosą 125 milj. doi.

Dalszy tfibaly genm kiej
K en o erscn  żywa e c  r ^ l r e  * rozbrojenia

(Telegram własny „Nowego Dziennika'",

G e n e w a  11. 9. (R ) Na dzisiejszem  posiedzę 
nju popołudniowem Zgrom adzenia L ig i Narodów  
w yg łos ił b ryty jsk i m inister spraw zagran icz­

nych Henderson w ielką m owę program ową. Na 
Wstępie m ówca poświęca kilka słów  zmarłemu 
Stresemannowi oraz Nansenowi jako pionierom 
Ligi Narodów , poczem odrazu przechodzi do 
Projektu rządu francuskiego w  spraw ie unji e- 
uropejskiej, k tóry  to projekt —  zdaniem jego—  
osiągnie w yn ik  praktyczny. Ośw iadczenie, że 
zam ierzona współpraca będzie się odbywać w  
zupełnem porozumieniu z  L igą  Narodów , zga ­
dza się z m yślą przewodnia rządu angielskie­
go. Henderson wskazuje następnie na doniosłość 
gospodarczej pracy Ligi Narodów  i ośw iadcza, 
że wydarzenia ostatnich miesięcy udowodniły 
niezbicie, że jednostkę gospodarczą tw o rzy  ca­
ły świat. M ów ca przypisuje wielkie znaczenie 
szybkiej ratyfikacji układów, zawartych nasku-

>ek interwencji L ig i Narodów , prz^czem  z ubo­
lewaniem  zaznacza, że zawarte konwencje o 

•zniesieniu ograniczeń przyw ozu  i w yw ozu  do­
tychczas jeszcze nic zosta ły wprowadzone w 
czyn.

Henderson porusza następnie kwestję sąd')w
rozjem czych  i noJk eśla zainteresowanie się 

rządu angielsłoego konwencją o  pom ocy finan­
sowej dla państw zaatakowanych jakofeż wszel 
kiemi innemi postanowieniami co do zw alcza­
nia wojny. Anglia skłonna jest do ra ty fikow a­
nia wszystkich rego rodzaju postanowień, lecz 
ty lko pod warunkiem że doidzip do skutku u- 
kład ogó lny  o obniżeniu i ograniczeniu ’ broień j 
narodowych. T w ó rc y  statutu L ig i Narodów  nie I 
sądzili nigdy, aby współpraca m iędzynarodowa j 
m oeła bvć uwieńczona Powodzeniem , jeżeli zbro 
ienia narodowe po zo s ta łyb y  nieograniczone Dla 
tego też ustanowili art. 3 nakładający obowlą- I

Kandydaci do nagrody 
pekojowei

O s l o -  11 9. (R ) Jak słychać- majwięksae 
szanse dc pokojow ej nagrody Nobla na rok  
.029 i 1930 ma Kellogg, burmistrz Sstakłiounu 
Limdhygem i Am erykanka Jazie Adams.

— o-----

Protest sowiecki w Helslngforsle
(Telegram własny owego Dziennika")

H o l s i n g f o r s .  11. 9. (U ) P ose ł rosy jsk i W! 
Helsingforsie in terw en iow ał w  n iezw yk le  O' 
stry sposób w  Unlandzkiem m im sterstw ie 
spraw zagranicznych w  sprawi© poryw an ia  
p rzez icppow ców  i odstaw iania do gran icy 
w ie ck e j komunistów finlandzkich zaznaczając, 
że rząd sKv.eck i w idzi się zm uszonym  do  p&c! 
jęcia iak nzjenergiczm ejszych  k roków  w  razi© 
gd yb y  sytuacja nie uległa radykalnej' zm*ame 
w  n j,b liższym  ozasie. R ozm ow a utrzymana by, 
ła w  bardzo ostrym  tonie, pon iew aż rząd finl 
landsk: nie odpow iedzia ł na pierwszą notę 90 
wiechą.

Wrażenie wyroku triesteńskiego 
Hussoifni Interweniuje w W iedniu  

i Pradze
(Telegram własny „Nowego Dziennika").

W i e d e ń  11. 9- (R ) Stracenie >4 m łodych 
Słoweńców skazanych w  ubiegłym  tygodniu 
w  T ryeśc ie  za udział w  zamachu bam bowym , 
w y w o ła ło  w ielkie wrażenie nie ty lko w  sam ej 
Jugor/awj. lecz także w  Austrji i C zech os ł»w a  
cdi. L ew icow a  prasa tych państ-w w ystąp iła  
z osrrą krytyką i potępieniem faszystow sk ie ­
go fanatyzmu mordu i w yra z iła  pow ątp iew a­
nie w wime skazanych- P rzec iw  wystąpieniłu 
pras\ polec-: Mussoliini przedstaw icielom  rzą­
du w 'osk iego w  W iedniu i P radze  za ło żyć  pro 
test ba  in terw encję posła w łosk iego  odpo­
w iedzia ł rząd czechosłow acki że  niema żadne 
go w p ł yv'-r ia prasę, gd y ż  jest od rządu zupeł 
nie iteza łeżiia .
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Sytuacja iydosfwa amerykańskiego
Na ten ciekawy temat w ygłosił onegdaj w  sali 

Teatru Żydowskiego w  Krakow ie odczyt znany 
przywódca Poale Sjonu w Ameryce, p. Majer 
Braun, który wyjechał z Ameryki jako jeden z de­
legatów  robotników amerykańskich na kongres 
P i acujncej Palestyny, zwołany jak wiadomo n.a 
dzień 27 Lun. do Berlina. W  międzyczasie odwie- 
Czil p. Braun, który roden jest z Białegostoku, 
Polskę, był w W arszawie, a ostatnio baw ił przez 
kilka dni w Krakowie.

Prelegenta powita! chór robotniczy, a następ­
nie krótkie przemówienie wygłosił p. Hónig, któ­
ry serdecznie przywita! Gościa.

Odczyt p. Brauna był bardzo miłą niespodzian­
ką dla publiczności, która szczelnie wypełniła 
salę przy ul. Bocheńskiej. Był to referat spokoj­
ny, rzeczowy, daleki od demagogji i w wysokim 
stopniu interesujący. Zdaniem sz. referenta, Eu­
ropa się myli, widząc w  Ameryce tyLao krainę 
dolarów. Myli się zwłaszcza żydoslwo w  Polsce, 
które w idzi w  amerykańskim Żydzie tylko boga­
tego wnjaszka i patrzy na niego z pewnem lek­
ceważeniem. Ameryka stała się obecnie centrum 
żydowskiego życia, sam Nowy Jork ze swemi 
dwoma mil jonami Żydów jest największą gminą 
żydowską na świerie. Materjalnie amerykańskie­
mu żydostwu do niedawna bardzo dobrze się po­
wodziło, ade przesilenie gospodarcze, .Górę teraz 
prztcŁodzą Stany Zjednoczone, bardzo ciężko da­
ło  się w e znaki amerykańskim Żydom. To jedno 
Jednakowoż można powiedzieć o społecznej struk 
kirze amerykańskiego żydostwa, że może ona po- 
słuzyc jako dowód, że Żydzi, gdy im się tylko 
nnażliw ia  produktywną pracę, chętnie się do niej 
jganą. W yszła atoli na jaw  specyficzna struktu­
ra  gospodarczego życia Żydów, która jest wyni­
kiem żydowskiej historji. Żydzi w  Ameryce stałi 
kię po większej części krawcami, natomiast w 
górnictwie, metatorgjd i i-nsnych dziedzinach nie 
cdolafi się zaaklimatyzować. Żydowscy robotnicy 
W  Ameryce stworzyli cały szereg zw iązków  za­
wodowych i  w  niejiedinem przodowali w  amerykań 
►Lim ruchu robotniczym. Trzeba bowiem wie- 
ttneć, że robotnik amerykański jest konserwatyw­
ny i  nie m iał dotychczas własnej ideologji. Gdy 
.V Am eryce panował okres ^prosperity'*, żydowscy 
robotnicy zaczęli odpływać ku innym zawodom, 
M teraz gdy przesilenie panuje w  Stantch Zjedmo- 
naonyth d  drobni kuipcy i kramarze, którzy się 
■HBnodłaełnłti, chętnie wróciliby do dawnej pra- 
fcy w e  fabrykach, ale ich miejsce zajęli w  między- 
taasłe 'Włoei, Słowianie i  inni.

KzWltaffakńe zagraża Żydom asymilacja, ale nie- 
Seaędeczeństwo to nie jest tak wielkie, jak utrzy- 
ftirnfrl niektórzy pesymiści. Na pięcioro dzieci ży- 
Sowskacfa, które się asymilują, wypada wpraw- 
itfaie jedno żydowskie dziecko, wychowane w  ży-

Pi&aMtr.y już kilkakrotnie o  dziw nej tajem 
id ey  ubrytou w  niem ieckiej R eiehsw ehrze. N a­
g ła  dym isja genera ła  -H eyeYo, sze fa  R eichs­
w e h ry  b y ła  p raw dziw ą  niespodzianką dla nie- 
m iedkiej opinii publicznej. R adyka ln y  berliński 
tygodnik „Wel'tibuhne“  '-'d słania rąbek tej tajem 
Bńcy D ow ia  dojgetn y  się w ięc  z rew elacji 
,,W eiibuhne“ , że  kanclerz Brunminig zw róc ił 
się do generała H e y e ‘go ze  zapytaniem , c zy  
można aa o e g o  lic zy ć  w  razie  gd yb y  najbliż­
s z y  parlam ent okaza ł się n iezdolny do pra­
c y  i gd y  trzeba będzie rządzić w  N iem czech 
dalej na podstaw ie art. 48 konstytucji. G ene­
ra ł H e y e  m iał odpow iedzieć, że  dla n iego mia 
rodajną jest ty lk o  konstytucja i na żadne eks­
perym en ty , w y łą cza ją ce  konstytucję nie pó j­
dzie. Birunmng zakończy ł rozm ow ę słowam i: 
,,W  takim wypadku obejdzie się b ez  pa.na“ . 
G d y  zaś generał Sch lekher, d zia ła jący z ukry 
cła dyk tator R eichsw ehry, dał na pytan ie 
prfinir rga  <dpow iedź zadawalającą- generał 
H eye  dow iedzia ł s'e, że... się podał do dym isji 
i że jego następcą został m ąż zaufania genera 
ła Schieichera, genera ł von Hammerstein.

A  potem  p rzyszła  afera rotm istrza Am linge 
ra, k tó ry  w  M oskw ie m iał paść ofiarą  kata­
stro fy  automobilowej. Dopiero, gd y  jego żona 
rzuciła się z aeroplanu, by pomieść taką samą 
'śnńefć, jaką w  M oskw ie  poniósł jej mąż, do- 
wiedtz':amo się w  N iem czech, ż e  Amłimger padł 
ofiarą nie zderzen ia  au tom obilow ego, lecz  ate-

dowskiej kulturze, ale mnożą się objawy, że spo­
łeczeństwo żydowskie podejmuje walkę z niebez­
pieczeństwem asymilacji. Poale Sjoniści w  Ame­
ryce dumni są z tego, że pierwsi na świecie zor­
ganizowali żydowskie szkolnictwo ludowe. W 
szkołach utrzymywanych przez Narodowy Zw ią­
zek Robotniczy w  Ameryce, — a jest tych szkół 
50 i kilka — uczą się żydowskie dzieci popołu­
dniu nletylko języka i literatury żydowskiej, ale 
też i języka hebrajskiego i historji żydowskiej. 
Obok tych szkół istnieje jeszcze starsze, dobrze 
rozwinięte i bogato uposażone szkolnictwo Żydów 
reiigijinych, które udziela swym wychowankom 
nietylko nauki języka angielskiego, ale też w  bar­
dzo dużej mierze i języka hebrajskiego. Istnieje 
też typ lew icowej szkoły świeckiej, w  której uczą 
dzieci wyłącznie tylko języka żydowskiego ze zu- 
pełnem pominięciem języka hebrajskiego. Wogó- 
le w Ameryce nie panuje takie dzikie zacietrze­
wienie partyjne, jakie mówca zauważył w P o l­
sce. Dlatego Pracująca Palestyna ma przyjaciół 
i sympatyków w  calem prawie amerykańskiem 
żydostwie, z wyjątkiem tylko, rozumie się, komu­
nistów, którzy jednak ostatnio zupełnie stracili 
swe w pływ y na ulicy żydowskiej

Antysemityzm w  Stanach Zjednoczonych istnie­
je, chociaż dalekim jest od zoologicznych objawów 
panujących w  niektórych krajach Europy. Są w  
Ameryce niektóre wyższe szkoły, które de facto 
wprowadziły u siebie numerus clausus Jest to 
naturalna reakcja przeciwko hy per produkcji w  
niektórych zawodach inteligencji Amerykańscy 
Żydzi posiadają zbyt diużc adwokaló.v, dentystów 
i lekarzy. Żydowska inteligencja zbliżyła się do 
ludu żydowskiego, żyje z nim razem i nie wstydzi 
«ię  wcale języka żydowskiego, jak to jeszcze ma 
miejsce w  Polsce i innych krajach.

Oto główna treść odczytu, wygłoszonego z du­
żą swadą i opartego na rzeczowym materjale, za­
czerpniętym tak z własnej obserwacji, jakoleż 
z lektury i innych źródeł.

• • •

Po odczycie odbył się w  restauracji p. Thorna 
bankiet ku czci szan. Gościa przy bardzo licz­
nym udziale sympatyków obozu Pracującej Pa le­
styny. Bankiet zagaił dłuższem przemówieniem 

| p. Kohn, który powitał gościa imieniem Komitetu 
i Lokalnego krakowskiego Poale Sjonu, następnie 
I przemówili p. Eisner imieniem org. młodzieży po- 
I alesjonistycznej „Frajhajt", dr. T erło  imieniem 
J Hiłachdiuitu, red. dr. Berkelhammer i p. Hónig imie 
! niom Komitetu rejonowego partji Poale Sjon Na 

wszystkie przemówienia odpowiedział piękną mo 
wą p. Majer Braun.

W  jednym z najbliższych numerów zamieścimy 
interesujący wywiad, udzielony nam łaskawie 
przez p. Brauna.

szczęś liw ego  lotu. D ow iedziano się dalej, że 
Am bnger pozostaw ał rzekomo na służbie lotni 
cze j sow ie tów  po swem  zwolnieniu ze służby 
w  R eiehsw ehrze. N iedyskrecja  prasy francu­
skiej zdradizda jednakow oż, że  Am lioiger nie 
pozostaw ał w łaśc iw ie  na służbie sow ietów , 
lecz pełnił obow iązki pilota przy niemieckiej 
aeronau tyce utrzymywanej w  Rosji, by obejść 
postanow ienia traktatu wersalskiego, nie po­
zw ą  'a jącego Niem com  na u trzym yw an ie  armji 
pow ietrznej. Rerchswehra ogłosiła demeniti, a- 
Ie nikt temu derr.enti nie w ie rzy - 

A  teraz trzecia n iewyjaśniona afera- Oto 
„en fant terrib le niem ieckiej socjalnej dem okra 
cii, poseł K iinstkr, k tó ry  zdem askow ał już nie 
jedne już ciem ne konszachty R e ich sw eh ry  z  
czerw oną armją, w ystąp ił z  n «w em  odkryciem  
Na zgromadzenia! w yb a rczem  berlińskich so­
c ja listów  opow ied zia ł m ianow icie  Krnistler, ż e  
pnogram wyborczy iJemleckich komunistów 
ułożyli oficerowie Reichswehry wspólnie x  ro 
syjskim ahachcc wojskowym i niemieckim! ko 
munistami. Przypom inam y, ż e  program  niem ie 
ckich kom unistów p rze lic y tow a ł sw ym  nacjo 
na 1 izmem naw et h itle row ców  i z  gorącą sym ­
patia p rzy ję ty  został p rze z  niem ieckich nacjo­
nalistów . Reichsw ehra nie mogła przejść do 
porządku dziennego nad nową sensacją i w y ­
stąpiła z b a id zo  stanow czym  protestem  p rze ­
c iw k o  tw ierdzeniom  Kunstlera. B yć  może, że 
protest Reichswehy tym razem polega na pra.

w dzie , bo komuniści m ogli sami u ło żyć  swofc 
platform ę w yborczą , ale nie wyjaśn ia  to nam 
w ca le  ciemniej i tajem niczej roli R e ichsw eh ry  
w  polityczoem  życ ia  N iem iec i je j sojuszu *  
czerw oną armją sow ie tów

„Otiafnnościcwy m ąt "Niemiec 
ma głosi

Jak wiadom o, z ramienia ludowej partji nie­
m ieckiej kandyduje b. minister Reichsw ehry 
r.eiał v. Seeckt, ktorego uważają powszechnie 
za p rzyszłego  opatrznościowego m ęża Niemiec. 
Obecny min. spraw zagranicznych dr. Curtius 
nie cieszy się zbyt dużemi w p ływ am i nawet *r 
swem własnerr stonnictwie, d latego przypuSB 
czają, że gen. v  Seeckt —  rozumie się, jeśluff 
w yb ory  dadzą p raw icy  w iększość —  ma być na 
stęrcą Curtiusa. Ten  to opatrznościow y mąt 
N erm ec w yda ł kilka książek, z których jedna 
ood tytułem „Gedanken eines Soldaten** wywar 
ła sw ego czasu bardzo duże znaczenie. W  os­
tatniej swej książce broni gen. v. Seeckt tezy, 
że w p rzyszłe j wo.r.ie arm ja pochodząca z pos­
politego ruszenia, w zględn ie op iera jącego się na 
obowiązku powszechnym  służby wojskowej, 
jest już przestarzała i na leży ją  zastąpić armją 
zaw odow ą Jak w idzim y, generał v. Seeckt jest 
człow iekiem  pełnym energji i pomysłowości. 
Sw ego  stanowiska politycznego dotychczas nie 
chciał sprecyzować, chociaż żadnej nie ulega­
ło wątpliwości, że  w poglądach swych zbliża się 
raczej do kół nacjonalistów.

Sw ej rezerw y  nie m gół jednak na dłuższą me 
te utrzymać, gdy  zgodził się, by w ystaw iono gc* 
jako czo łow ego  kandydata partji ludowej w  B er 
linie. I nagle przem ówił ten polityku jący gene­
rał i odsłonił prawdziwe swe oblicze. Zdaniem 
jego  polityka zagraniczna Niem iec dążyć ma do 
restauracji dawnej potęgi niem ieckiego im per­
ium, a m oże to nastąpić ty lk o  drogą uzbrojenia 
Niem iec. N ie rozbrojenie powinno być  w y ty c z ­
ną m yślą niem ieckiej polityki, ale zrównani: 
N iem iec pod w zględem  s iły  zbrojnej z  innem’ 
narooami. G dy  to  nastąpi, g d y  N iem cy staną Sie 
znowu potęgą, można dopiero pom yśleć o współ 
pracy N iem iec we wszystk ich  w ielkich euny- 
pejskich problemach. Rozum ie się, że generał v 
Seeckt nie zapomniał o rew iz ji traktatów  poko­
jow ych , zaznaczając z naciskiem, że  N iem cy 
za żadną cenę z obecnemi granicami na W scho­
dzie nie m ogą się pogodzić.

Tak to w ygląda  kandydat partji. z której w y  
szedł Stresemann, laureat nagrody Nobla za 
pracę nad pokojem św iata!

Apel Kroatów do Brianda
Generalny sekretarz kroaako-narod owej reprezen 

tac-Ji w  Genewie b. peseł Dr. Krnjevicz wręczył 
Bn.amdowii niemorSał Knoatów. Czytamy w  tym 
memor ale. że Serbia zobowiązała się wobec etr- 
temty do szarowamia wolności i narodowych praw 
Rroaier, ałe nie dotrzymała swych zobowiązań I 
w  sprzeczności z posłanowieni a mi traktatu w  St. 
Gemm?iii obsadziła zbiojuą ręką Kroacjęs, narzuci­
ła swoją kan&tyitucję, a nasitępnie wprowadziła dy­
ktaturę. Pacyfikacje kraju mogą przeprowadzić tył 
ko te pańsrtwa, wobec których Serbja przyjęła na 
siebie zobowiązanie, płynące z traktatu pokojowe 
go w  St. Ganmain.

NA FRONCIE W YB O RCZYM

Rokowania oos. Farbsteina
P ose ł Farbsteir podjął w  wyniku narad „M iz  

rachi* kroki celem  doprowadzenia do porozu­
m ienia m iędzy stronnictwami żydow skiem i dlu. 
um ożliw ienia stworzenia bloku żydow sk iego  
p rzy  p rzyszłych  w yborach  do Sejm u i Senatu. 
Jak słychać, wśród stronnictw niema co  do przy 
szłego bloku znacznych różnic w  poglądach I 
stronnictwa chętnie godzą si$ na taki blok. W ai 
to przytem  zaznaczyć, że  Aguda całkow icie re­
zygnu je z ewentualnej kandydatury b. posła 
Kirszbrauna, a z drugiej strony b. poseł W iś li­
ck i w yco fu je  się z życ ia  po litycznego. W  w y ­
w iadzie dziennikarskim  ośw iadczy ł poseł Farb- 
stein. że stanowczo opow iada się za ogólno-ży- 
dowskim  blokiem w yborczym . Pose ł Farbstein 
sądzi, że gd yby  taki ogó ln y  blok żydowski pow 
stał, to bytoy. to doży sukces,

HA HORYZONCIE PO LITYC ZNYM .

Znowu Reichswehra i czerwona armja sowietów
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Ulrażenla z  d zM łty b lr Iubileuszcwyeh
Targów Wschodnich

D i i  ppwa ina impreza jak Ta rg i Wschodnie jest 
W  rarfłwiawuj naszego życia gospodarczego, 
■Dozebtan, tóćj-y szczególnie w  dobie obecnej 
ig tO A n w go  kryzysu gospodarczego zasiuguje na 

uwagę i bliższą, analizę i  tylko ped lym 
l t o e n ja  chdałLym wgłębić się w  istotne 

1 korzyści tego naszego ogólno- państwo- 
fpejgo wystąpienia, którego wszakże specjalną wa 
gę W związku z 10-lotnim jubileuszem podkreśli!

objęcia protektoratu przez dw ie najwyższe 
owabistości w  a-arutwie, P. Prezydenta Rzeczypo- 
^ jO te y  t P. Marszałka Piłsudskiego.

O  powodzeniu Targów  decyduje zawsze prawie 
lepami U b  gorsza kanj jnktura gospodarcza a 
*ticc lub sj rbszc reprezentacje różnych
drfffW sf por* kcji krajowych i  zagranicznych, 
i k m  zJter? tegoroczne, chociaż otwarły swe po­
dwoje chyb' nie pod najlepszymi horoskopami to 
iednak zadanie swe je  należycie spełniają, a idea 
ich i  samo istnienie zrosły się już niejako z no­
żyn  bytem, a ich rokroczne w znaw irrie  stało 

się niejako koniecznym odruch, a w  naszem życiu 
gospodaruzem jako środowisko skupiające w  so­
bie naczelne zagad^ieiaa ogólno- państwowej poli­
tyk i ięrwpoduj-czej, jako wyżycie się naszego mło­
dego przetnysi- i oroga ua jcertzą  arenę j.>go o- 
• t a h u k  > rozwoju.

Z tego ież punktu wid Lenia uważałbym jako 3 
naczelne zadania i cele Targów  Wschodnich:

1) Zaznajomienie szerok;ch warstw  konsumen­
tów  z krajową wytwórczością, danie możności ich 
krytycznego porównam, z wyrobam i zagranicz­
ny mi cnaz  skierowanie niedawnych zaborów do 
krajowych źródeł zakupu.

2) W alna okazja do wycieczek i zjazdów dziel- 
meowycli, a oo zatem idzie nowych pomysłów czy 
w  M a łe  produkcji, czy ulepszania lub zmniejsza­
nia kosztów wytwórczycn lub adminisl racyjnyeh 
a wTreszcie możność wypowiedzenia się i konsoli­
dowania przedstawicieli różnych gałęzi naszej 
produkcji.

3) Uwzględnienie zagadnień w  związku z intere­
sem ogóino- państwowym w szczególności zaś ha- 
sza ekspansja do krajów  sąsiednich i wiązanie 
w ęzłów  mających nas zespolić z rynkami zagra­
nicznymi, aby państwo nasze poctawić na w yso­
kości mocarstwa w  plejadzie państw europej­
skich.

1) Oblicze zewnętrzne Targów  nie zmieniło się 
praw ie zupełnie Piękne i wygodne pawilony za­
pełnione eksponatami. Bardzo bogato reprezento­
wany przemysł cukierniczy, włókienniczy, maszy­
nowy, radjowy i w iele Lanych, a specjalnie bogato 
reprezentow.tny przemysł lądowy i  Jomiowy (w y ­
ręby tkackie, kilimkarskie, koszykarskie, hafty, 
koronki, trykoty, w yroby garbarskie isfcp.) n-a "w ę  
zbiorowej wystawie dają doskonałą sposobność 
gruntownego zapoz rania się z różnemi gałęzia­
mi naszej rodzimej produkcji i wyrobieniu sobie 
zdania o jej wartości zwłaszcza, że nn Targach te­
gorocznych odbywała się znowu na w ielką skalę 
detailiczna sprzedaż eksponatów, czego może aro­
w i  ze względu na nieco jarmarczny charakter był­
bym przeciwnikiem. Toteż ruch wśród z w i l ż a ­
jących i kupujących olbrzymi, a zainteresowanie 
to przynosi niezawodnie korzyści ooydwu stro­
nom.

2) Z ważniejszych zjazdów należy wspomnieć o 
jednym z najważniejszych a to pierwszym w  Pol- 
■ipe Zjeźlzae międzynarodowych im porterów jaj 
polskich przy udziale około 50 delegatów państw 
obcych, a to z W rocław ia, Gdańska, Budapesztu, 
Wiednia, I ondynu, Rzymu, Pragi, Zurychu, L ip ­
ska, którego celem jest racjonalizacja wywozu te­
go  ważnego dla naszego ekrportu artykuzu w  zwrią 
*ku z ogólną K rajow ą Wystawą Jajczarską na 
Targach Wschodnich. A  dalej Zjazd Zw iązków  
Miast na których podobno miała zapaść uchwała, 
iż  miasta małopolskie mają uzyskać autonomicz­
ną grupę w  Ogó" no Państwowym Związku Mi as1, - 
i  piękna impreza już poza muramd Targów  Wscho 
dnich, a to uroczysty pochód przedstawicieli miast 
W strojach średniowiecznych na ulicach miasta. 
Zjazd piwowarów, zjazd hodowców bydła, koni 
trzody chlewnej, a wreszcie tak ważny zajazd Izb 
Handlowych Rumuńskich i Polskich przy mizirle 
delegatów 40 Izb Handlowych E amuńskićh i oso­
bistym udziale p. Radcy handlowego Poselstwa 
Rumuńskiego we W .-rs za wie p. Balaczesku. Zada­
niem ujazdu jest '■orywłscar

. i

ków handlowych między oboma państwami. Jak 
słyszę, zapadły podobno między innmu uchwaiy 
wybudowania na Targach Wschodnich stałego pa­
wilonu rumuńskiego. W  związku z tym zjazdem 
św ięciły Targ i specjalny „dzień rumuński" z pię­
knym uroczystą m koioeitem , na którym progra­
my irukowane polskiemi czcionkami i w  polskim 
języku w  Bukareszcie specjalnie podobały się i 
wytwarzały nastrój przyjacielski między uczestni­
kami Zjazdu.

3) Z punktu widzenia ogólno- państwowego plo­
ny tegorocznych T a rgów  są chyba najobfitsze. 
Eksporterzy 19 państw zagranicznych przedstawi­
li swe wyroby. Pozr Austrją, Niemcami, Belgją, 
Hoiandją, riiniatidją jjzweają Włochami, Francją, 
eksporterzy ze StamCw Zjed® x®onyt<h (samocho­
dy, preparaty chemiczno- techniczne, oleje) Tbrcy 
(cywany), Anglicy (gramofony i płyty gramofono­
we, pi zyrz&dY optyczne, fotograficzne), Egipt (su­
rowa ba Wołu a galanterja), Chile (saletra) ifd. itd. 
W idocznie zainteresowaoie dalekiej nawet zagra­
nicy polskim iyuJkiei.1 abytu jest wielkie, skoro i 
transakcje są częste i  dosyć ożywione.

Główne jednak zadanie Targów  Wschodnich to 
ekspansja na Wschód a dalej d!0 krajów  bałtyc­
kich i na Północny Wschód do Łrajów  bałkańskich 
i śródziemnomorskich zrwiaszcza, kiedy mutr chiń­
ski, którym otoczyła się w ielka Rosja w  swej ąił- 
tlik apitaJistycznej strukithrze gospc łarcfcej, odpa­
dła jako nasz rynek zbytu. Mam tu przedewszyst-

kiem na myśli jako najaktualniejsze między inne- 
mi zbliżenie polsko- rumui;.- kie i p<,Lsko węgier­
skie. O rumuńskiem wspomniałem już wyżej. W 
pjgkiuc urządzonej zbiorowej wystawie rumuń­
skiej zauważamy bi>c de eksponaty, jak wina, o- 
wocc, kousei wy, 1y icń surowy i preparowany o- 
ia z  różne pouczające wykresy statystyczne a bez­
pośrednim wyrazem tego zbliżenia jest już podo­
bno fakt sprzedania ostatnio bardzo wielkich ilo ­
ści winogron rumuńskich wr Polsce i bardzo zna­
czna zniżka cen tego artykułu.

Grupa węgierska okazała swoje specjalności, a 
to: wyroby mięsne, konserwy, sery, wina. zwłasz­
cza te ostatnie we wszystkich swych najlepszych 
gatunkach o ozem możina było się 1 1 : 1  miejscu oso­
biście przekonać. Zwraca tez uwagę cynl przeźro­
czy przedstawiających nam piękną stolicę wę­
gierską.

Przed zakończeniem tego sprawozdania : Uoę 
jeszcze wspomnieć o pięknyfcb nowy en wieżach 
radjowycli wybudowanych na terenie Targów  
przaz Fmę. Cegielski, na których od 1 września 
br. nadaje Polskie Radjo o znacznie podwyższo­
nej sile a to w  miejsce dotychczasowych małych 
masztów.

Dziwne to. Spotkałem się u oajmiarodajniaj- 
szych czynników z wp. ost z niepray dopedohnera 
oświadczeniem, że W arszawa aczkolwiek „silnie 
proszona do czynnego udziału w  tegorocznych 
Targach nie przysłała ani jednego eksponatu. Mó­
w i się, że W arszawa myśli o własnych tangach. 
Cieszymy się Leo? zanim to nastąpi nie może 
przecież stolica zapominać, że Targ i Wschodnie 
były, są i będą, a fakt, że spełniają swe zaszczytne 
powołanie mimo licznych wielkich trudności i  prze 
ciwieństw powmien być ze wszech miar poDumcą; 
do poparcia tej imprezy przez wo^ystkiefa obywa­
teli Państwa.

W e Lw ow ie, 6 września 1960 r.

Dr. Ignacy Naoberg.

Str S

M ew a metoda racjonalizacji
handlu detalicznego

W  ogólnym  procesie racjonaliacji życ ia  g o ­
spodarczego brał handel detaliczny, jak dotąd 
przynajm niej, bardzo niewielki udział. Ostatnio 
jednak napływają w iadom ości z zagranicy, mia 
now icie ze Szw a jcarij, o nowym  system ie o rga ­
nizacji handlu detalicznego, k tóry  odegrać m o' 
że w  tej zaniedbanej dziedzinie pracy poważną 
rolę.

System  „M ig ro s ” , taka bowiem jest je go  na­
zwa, dąży do usurięcia nadmiernej rozpiętości 
pom iędzy cenami hurtownemi a detalicznemi 
na drodze zmniejszenia kosztów  własnych przeJ 
s-lębiorstwa. U zysku je to p rzez racjonalizację 
samego aktu sprzedaży, przez wprowadzenie 
ruchomyh sklepów i wreszcie centralizację za­
kupów. ..M igros”  jest to w ielk ie przedsiębior­
stwo, działające na terenie S zw ajcarii, które 
zorgan izow ało  szereg  własnych linij autobuso­
wych. krążących np. po ulicach Zurychu i za ­
trzym ujących się na 276 przystankach. Autsbus 
jest tym  sklepem detalicznym , szofer i jego  po 
mocnik sprzedającym i. T o w a r  jest odważony, 
zapakowany i zaopatrzony w  ceny, które sa tak 
skalkulowane, ażeby nie potrzeba było  w yda­
w ać reszty. Sa zatem paczki tow arow e po pó! 
f ranka albo jego  w ielokrotności tak, iż  pienią­
dze m iedziane i niklowe nie maja tu zastosowa- 
" ' " 7 .  sprzedaży zostało w yłączone rachowanie 
i ważenie, które jak w iadom o w  detalu najw ię­
cej zajmuje czasu. Dzięki temu właśnie uzyska"

Dzięki autobusom dociera „M ig ros “  do naf* 
"■dziej od leg łych  przedmieść, gdzie  roU koor< 

kurencję ju ż n ietylko prywatnym  sklepom, aki 
nawet spółdzielniom  robotniczym . Towar be* 
wiem  jest tu znacznie tańszy, różnica w  cenie 
dochodzi p rzy  niektórych towarach do 40 proc* 
nadto św ieży  i na jlepszego gatunku. ś w ie ż o # 1 
tow arów  wynika z  n iezw yk le szybkiego cbrotr 
tow arow ego  i z zupełnego braku zapasów. Iłfcd 

os zakupuje tow ar wprost w  fabrykach w  
wielkich w agonow ych  ilościach, fabryka most 
się stosować do jego  życzeń  zarówno oo do g a ' 

“ ku. dobroci, opakuwania. ale nawet i ceny, 
którą Migros dyktuje. G dy  oferty falryk knr* 
jow ych  są nieodpowiednie, sprowadza towar t  
zagranicznych, jak  to np. miało udeieee z  e n *  
koladą.

S zereg  artykułów, które rzadko byw ała  mf* 
bywane, w y łą c zy ł „M ig ros “ ze swej sprzeda&j. 
Zdaniem jego  tw órców  sprzedaż tych tow arów  
powinna być  scentralizowana w  niektórych sjOb  
pach w  śródmieściu. Obok autobusów Istdiełi 
rpwnież sklepy „M ig ros ” , bardzo prosto a hy* 
gjenicznie urządzone, nie przeładowana towa* 
rem a stosujące ten sam system  sprzedaży.

„M ig ros ”  sprzedaje artyku ły spożyw cze, a 
w ięc pracuje na terenie, najtrudniejszym  dla <r 
brotu handlowego. Tern niemniej rezu ltaty są 
bardzo dodatnie. G d y  ogó lny  obrót wynosił

_ . . . „ i  ., r. 1926’ tvm  —  2.7. w  r. 1928 —  6,6 m ilj. fratt*
no następujące obroty na g low e  i rącovm ka: , ,

r\o x  ) KOWrok 1926 —  70. 1927 —  85, 1928 —  92 tys. fran­
ków. Są to, zdaje się. na jw yższe  liczby, jakie 
k iedykolw iek  handel detaliczny osiągnął w  Eu­
rop^ .

w  przeciągu czterech p ierwszych m iesię­
cy  roku, to w  r. 1930 doszedł do 12 milj. fran­
ków  szwajc.

Co sle dzlefe z czetwoftcem?
Berlińska „Boersen Zeitung”  z  szeroko za ­

kreślonym  artykule pod pow yższym  nag‘ów- 
kiem w yw od z i co następuje:

M nożą się coraz h a r d z i  zm lu ' w n ^ta  so- 
w iecka Jest poważnie zachwiana. N ie  by ło  to 
bynajm nie przypadkiem , lecz  dobrze przem yśla 
nem obrachowaniem psychologicznem , kiedy 
tw ó rcy  tej „ustabilizowanej”  w a lu ty nadali je j 
m iano „czerwońca'*. W  języku  rosyjskim  o zna

cza ono bowiem : „dukat z ło ty ” . T ym  sposobem 
właśnie nowa waluta miała zdpbyć sobie zau­
fanie ludności rosyjsk iej. Jednocześnie zaś po­
stanowiono, że czerw on iec ma kursować w y łą ­
cznie w  k"ąiu W  t * ir  -ein i e A  w v-
wozu. pragnąc zapobiec sizektilacji giełdow ej 
" walutą. O czyw iście, żc tem samem wszelkie 

jej porównanie .? innemi waWtami na m iędzyna 
lodow ych  rynkach pieniężnych stało się niemo*
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i lłw e . co też bynajm niej nie m ogło św iadczyć  
O je j pewności.

W szystk ie  te zabiegi jednak na nic się nie 
zdały. W  ostatnich czasach bow iem  czerw o­
niec. posiadający „w artość nom inalną" 10 ru­
bli w  złocie, na g ie łdzie  rysk iej stracił 1/3 swej 
wartości. Podobnie ma sic rzecz w  Niem czech, 
gd z ie  dziś w  wolnym  handlu m ożna dostać czer 
w onieć za —  4 marki, g d y  w artość jego  powin- 
naby w yn ieść 21.60 mk. C o  zaś na jfa ta ln ie js i*, 
to fakt. że i w  samej R osji Sow ieck iej c ze rw o ­
niec spada. Od tygodn i już w iadom o, że  ro zw i­
nęło się tam na szeroką skalę przechow yw anie 
zdaw kow ych  monet srebrnych, które słusznie za 
niepokoiło ludność. I tu właśnie okazało się 
znowu, że jedynem  „lekarstw em " rządu sow iec 
k iego  na w szelk ie  niedom agania gospodarcze 
)e®t —  teror.

Chcąc zapobiec grożące j in flacji, panowie na 
Krem lin ie chw ycili się —  salw  karabinowych! 
Z a rząd z iw szy  w ie lk i połów  na osoby, zb iera ją­
ce m onety srebrne, kaza li je  rozstrzelać. Jest 
fć  oczyw iście  na jw ygodn ie jszy  środek, k tóry  
jednakow ż nie m oże ukryć faktu, że czerw o­
niec, ty lko  w  25 proc. jest pok ry ty  kruszcem i 
łfew izam i, gd y  reszta składa się z  n iepokry-

tych bonów państwowych. D o tego  wzrostu  zaś 
n iepokrytego pieniądza państw ow ego p rzy c zy ­
nił się sam rząd, p od w yższyw szy  granicę m a­
ksymalną, która ustawowo wynosiła  50 procent 
ilśoci czerwońca, do 75 p rocen t T a  pod w yższo  
na granica zaś jest dziś już przekroczona.

Trudno też  przeto w y obrazić sobie, w  jaki 
sposób lawina pieniądza papierow ego ma b y ć  
zahamowana. Gorączkow e dokonanie bowiem  
t. 2W. pięcioletn iego planu Stalina w ym aga  w ła 
śnie coraz w iększych  w yda tków  pieniężnych, 
coraz w ięce j inw estycy j państwowych, c zy li no 
w ych  em isyj. T o  zaś tem bardziej. że p rzem ysł 
państw ow y ze spłatami swem i wobec kasy pań 
stwa pozota je  zaw sze  w  ty le  za sumami, jakie- 
mi zasila go  państwo. W  r. gospodarczym  
1928/29 d e ficy t ten w ynosił 612 m il jonów  rubli, 
w ydanych  w  gotów ce. Nadom iar zaś ceny rów ­
nież idą w  górę. W  dniu Ig o  kwietnia r. b. wska 
źnik hurtowy w yn iósł 187; w zrost ten do tyczy  
zaś n ietylko prokuktów przem ysłow ych , lecz 
także agrarnych. Okazuje się zatem, że n iebez­
pieczeństwo inflacji, p rzeciw  któremu rząd so­
w iecki „broni s ię " salwami karabinowemi, w  
rzeczyw istości tkw i w  całej strukturze gospo­
darczej Rosji Sow ieckiej.

Kto pragnie mmmt stosunki handlowe
Niemcami?

Pośrednictwo towarów 1 praedstawścłefl

U S T A  B. 23.

I. Eksport z Polski do Niemiec.

4831 Firma w  Hamburgu reflektuje na zakup 
gjffdMrtry cielęcych i w o łow ych  w zg l. żołądków  
fcWtecych.

484. Firma śłąska kupi odołejoną mączkę k c  
Mttą do celów nawozowych.

485. Ftmw w  Hamburgu kupi używane wełnią 
toe i wfcBtetme chustki do wygniatania (Press 
W d fe r ).

486. U mia berlińska obejm ie przedstaw icieł- 
j £ w  jeaerałffe poważnych firm  eksportowych i 
fcjppa fcg  <08 surowce dla przem ysłu m etalowego, 
Seyfiritessego etc. ewent, na konkurencyjne arty  
fe to  wafaownfane.

4W. Firma w  Hamburgu uprasza o składanie 
HBM l pm Strączkowe ^specjalnie na groch i fa
to ie .

488. F m a  VT Salcsonji nawiąże słosunki z 
Habr mji* rafinerjami względnie producentami 
tauRedąfącemi olej terpentynowy.

48P. Fbma Śląska uprasza o składanie oferty 
^  ceeą na papierówkę.

4901 Ffema wrocławska naw iąże stosunki z 
P raw n em  firm am i branży w  celu objęcia sprze- 
Sfctży m ateria łów  tartych, papierówki i okrągla- 
fefer.

491. F łm ta w Hamburgu uprasza o podanie 
Irterty na włósie wszelkiego rodzaju.

492. Firma w  Hamburgu kupi stare metale i 
popiół metalowy,

II. Eksport z Niemiec do Polski.
493. F irm a śląska poszukuje p rzedstaw ic ie li' 

b ranży row erow ej dla zbytu opakowań row ero ' 
srycŁ.

494. f*iraia w  Saksonji naw iąże stosunki z f i r  
mami w celu zbytu odkurzaczy, zbiorników do 
W d y  gorącej etc. Kapitał pożądany.

Podatki we wrześniu
Him stersłwo skarbu przypomina płatnikom bez­

pośrednich podatków, że we wrześniu br płatne 
są następujące podatki:

1. do 15 września — podatek przemysłowy od 
obrotu, osiągniętego w  sierpniu br przez przedsię­
biorstwa handlowe I i I I  kat i przemysłowe I—V 
kart., prowadzące prawidłowe księgi handlowe, O- 
raz przez przedsiębiorstwa sprawozdawcze;

2 w  dągu września — 3-oia rata kwartalna za­
ległości podatku gruntowego dochodowego i ma­
jątkowego od rolników, zalegających z temi po­
datkami w  dniu I-go  s‘ ycznia 1930 r. w  łącznych 
kwotach ponad 100 z l , a którzy jednak uiścili w  
terminie płatności 1-szą i Il-gą  ratę podatku grun­
towego za r. 1930;

3. w  ciągu września — I-sza połowa zaległości 
podatku gruntowego, dochodowego i majątkowego 
od rolników, zalegających z tymi podatkami w

495. F irm a w  Hamburgu poszukuje dobrze za ­
prowadzonych przedstaw icieli branży samocho 
dowej w  celu powierzenia im jeneralnego za 
^tępstwa na patentowane bezpieczniki samocho
■ i owe.

496. Firm a bawarska nawiąże stosunki z f i r  
wam i budowlanemu, architektami etc. w  celu 
w ykorzystan ia  wynalazku w  dziedzinie założę 
nia K ortów  tenisowych (L icen ja ).

497. Firm a śląska poszukuje dobrze zaprowa 
dzonego przedstaw iciela na w o jew ództw o P o ­
znań i W schodnia M ałopolską dla zbytu farby 
ochronnej od rdzy.

498. Firm a berlińska nawiąże stosunki z do' 
brze zaprowadzonem i firmami branży elektrote­
chnicznej i rad jow ej w  celu zbytu kondensato­
rów,

499. Firm a saksońska nawiąże stosunki z do 
brze zaprowadzonem i fi-m am i branży elektro 
technicznej w  celu zbytu silników elektrycz- 
nvch. generatorów  i transform atorów .

500. Firm a wfirtemberska poszukuje dobrze 
zaprowadzonych przedstaw iciel dla zbytu ma 
szyn stolarskich, jak to : pras fom ierow ych . 
stnwnrek, w ygładziarek  etc.

501. Firm a w  Hamburgu poszukuje dla zbytu 
masia kakaow ego dobrze zaprowadzonego 
przedstaw iciela.

502. Firm a berlińska nawiąże stosunki z do 
brze zaprowadzonem i firmam< branży technicz 
nej w celu zbytu materiału do uszczelnienia, 
azbestu, w yrobów  gum owych, w ę ży  pneumaty 
-m ych pasów pędnych etc.

B liższych  in form acyj udziela za podaniem 
numeru i za załączeniem 2 zł w  znaczkach po­
cztow ych  Deutsch-Polmsche Handelskammer E. 
V. Breslau /, Wallstrasse 2. 

o§o---------
drom I-go  stycznia 193C r., w  łącznych kwotach 
dc 100 zł.;

4. podatek dochodowy od uposażeń lużbowych, 
emerytur i wynagrodzeń za najemną pracę — do 
dn 7 września potrącony v ciągu sierpnia.

R ządo w y prefekt ustawy budowlane}
Dnia 10 btu miała się zebrać komisja budow­

nictwa mieszkaniowego w  Związku Miast, celem 
omówienia dezyderatów miast w sprawie nowej 
ustawy budowla,nej, regulującej zagadnienia, zwią 
zane z budownictwem mieszkań iowem. Wobec te­
go  jednak, iż  Rząd na wniosek Miu. Robót Pu­
blicznych, opracowuje obecnie projekt nowej usta­
w y  budowlanej komisja postanowiła nie odbywać 
narazić posiedzenia, aż do czasu, w  którym za­
znajomi się z projektem rządowym ustawy budo­
wlanej. W  chwili obecnej projekt rządowy usta­
wy budowlanej jest w  toku uzgodnienia poeeose-

gólnych resortów, wobec czego w  ni rriiłu jw  j w  
czasie należy się spodziewać jego  opublikowania,

U' sprawie przesyłek ulegających 
szybkiemu psuciu sią lub 

małowartośclowych
Ukazał się okólnik Ministerstwa Kon*iauikaqjl 

Nr. III/3/R/10Ó49/30 z dnia 6 sierpnia br. w  spcw- 
wie uiszczania zgóry należności przewozowej prsy 
przesyłkach ulegających szybkiemu zepsuciu, b śf 
które z powodu małej wartości albo -w ej w łaści­
wości n.ie zabezpieczają dostatecznie należności 
przewozowych. Okólnik głosi:

Dyrekaja K ole i Orjentalnych w  Konstantynopo­
lu żali się, że do stacyj Instarobul (Konstantyno­
pol) i Adrinople nadchodzą przesyłki o  n .rfrj 
wartości, nie zabezpieczające w  zupełności ani na­
leżności przewozowych ani też opłat celnych, któ­
re z powodu nie przyjęcia przesyłki przez odbior­
cę muszą być w  drodze licytacji sprzedane. Ponie­
waż uzyskana przy sprzedaży kwota nie pokrywa 
lub pokrywa tylko częściowo koszty przewozu, 
koleje żelazne ponoszą z w iny stacyj naidawozyeh 
znaczne straty nie otrzymując należnych im udzia­
łów  za przewóz.

Podając powyższe do wiadomości, Ministerstwo 
Komunikacji wyjaśnia, że tego rodzaju posumo­
wanie ekspedycyj towarowych jest sprzeczne z  
postanowieniami art 17, 22 T a ry fy  Międzynarodo­
wej, która stacji nadawczej daje prawo żądania W 
przytoczonych tam przypadkach zapłaty należno­
ści przewozowej zgóry, bądź to w  drodze franka- 
tury, bądź też w  drodze złożenia zabezpieczenia 
przy użyciu w  tym celu rachunku przedpłaty.

(P A K ).

Międzynarodowa Konferencja Parta- 
mentarno-Ekonortriizna

W dniu 8 bin. rozpoczęła obrady w  sali Senatu 
beigijskiego 10-ta konferencja Międzynarodowa 
Parlamentarno- Ekonomiczna. Oficjalnego otwar­
cia dokonał następca tronu belgijskiego, któremu 
zebrane delegacje urządziły gorące przyjęcie, 
zwłaszcza z uwagi na urodziny młodego następcy 
tronu.

W  delegacji polskiej biorą udział pp : Lubiński. 
Gliwic, dr. Kuśnierz, Kurnatowski 1 Solański.

W  komisjach, główną uwagę skupiło zagadnie­
nie gospodarczej konferencji ekonomicznej. Refe­
rent p. Lanoby, były minister francuski rzucił myśl 
stworzenia centralnej organizacji, któraby miała 
wytyczyć główne linje, europejskiej gospodarczej 
unifikacji Przeciw  takiej koncepcji wystąpili bar­
dzo silnie W łosi, którzy oświadczyli się za pewne­
go rodzaju kollaboracja, wzg. kooperacją, delegaci 
angielscy zajęli wobec tej kwestji stanowisko nie­
życzliwe.

ULGI PO D ATKO W E P R Z Y  OBROTACH Z 
PRZEDSIĘB IORSTW AM I PAŃSTW OW EM U W ar
szawska Izba Przemy-słowo- Handlowa zwróciła 
się do ministerstwa skarbu z prośbą o wyjaśnie­
nie urzędnikom skarbowym, iż stawki ulgowe we­
dług artykułu 7-go litery A  i B. oraz ustępu 2-go 
Ustawy o podatku przemysłowym.należy stosować 
również do obrotów uzyskanych przez przedsię­
biorstwa prywatne z niektóremi przedsiębior­
stwami państwowemi, a w  szczególności z przed­
siębiorstwami lasów państwowych, drukarń i n- 
zdrowisk.

S T A Ł Y  TARG  JAJC Z/R SK I W E  LW O W IE .
Zebrani we Lw ow ie  na Kongresie międzynarodo­
wym importerów jaj przedstawiciele .9 krajów 
przyjęli za zasadę utworzenie przy Targach 
Wschodnich stałego targu i działu jajczarskiego, 
mającego obrazować doroczne postępy w  dziale 
techniki selekcji, manipulacji, opakowania, prze­
chowywania i transportu jaj oraz statystykę han­
dlu międzynarodowego. Targ i Wschodnie są za­
tem pierwszym targiem świata, który będzie dział 
taki stale posiadać.

REPERTUAR KINO TEATRÓ W :
GORĘO: „Ludzie bez oblicza" (H arry  Feel).
W A R S ZA W A : „Pat i PaJtachon jako poticjaaxd‘‘

TEATRY S W IE TD łE  i  DŹW IĘKOW E
APO LLO ; „R io- Rita".
SZTU K A : „Czarna gwardja".
UCIECHA: „Lokom otywa" (Lem Chaney).
W AN D A: „Pochodnia"

Tym P. T. Prennmeratorom z pro­
wincji, którzy nie odnowią bezzwłocznie 
prenumeraty na miesiąc W  PZeS feA br. 
wstrzymamy z dniem 12. bm. wysyłkę 
naszego pisma.
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Piątek, 12 września

Kraków  (513) 11‘40 Przegl. prasy (P A T ). 11‘58 
Sygnał czasu, hejnał. 12'10 Gramof. 13 Kom me­
teor. 1515 Kom. gosp. 16'15 Gramof 17*35 Od­
czyt p t  „Świat a odkrycia naukowe“ — wygł. 
p. dr J Skulski. 18 Koncert mandolin, (pieśni 
W ,  romanse). 19 Rozmait.i, Ikomun. 1945 Giełda 
i t k .  20 Dziennik prasowy. 2015 Koncert w  w y­
kon. G. Fitadboi ga (dyr.) i pcrof. L. Drzewieckie, 
gp (fort,) fW  program it ■ Sikorski, Paderewski, 
F itelberg). 22 Feljet. pt.: „Praca w  Ameryce'* —  
wygł J. Makarczyk, kcnaun

W arszawa (1411.7) Łódź (2388) 18, 20*15 Muz.
KaU, arlcj (408 7) 12*05 Gramof 13 Kom. meteor. 

16 Elom. gosp. 16*20 Dla ozfcei (powiastki). Itr35 
Gramof. 17*36 Odczyt (p. K raków ). 18 KonctuL 
19  Odcinek powieści. 20 Komun 20-15 Rone«rt (p 
K raków ) 22 Feljet 2215 Kom meteor 23 SKriz. 
poczt.

L w ó w  (385.1) 11*40—22 p Kraków.
Wiedeń (5163) 12, lo25, 20*06, 21*05 Muz.
Budapeszt (550) 12*06. 17*30 1910, 20*36 Muz.
KBuigswusteThaaRen (1086) 16*30, 20 Muz.

Odol wyróżnia się z pośród wszy&  

kich MUuych środków do płókania 

ust sfroją specyficzną właściwością

pokrywania jam y ostuaj m ikroskopijną lecz nieprze­

puszczalną antyseptyczną w .zstw ą, której -działanie 

trwa jeszcze kilka godzin  po przepłókaniu. T e j trwa­

łości działania nie posiada żaden inny preparat. Kto  

codziennie używa O d o l  u, ten posiada pewność, że 

jego zęb y  są zabezpieczone przeciwko działaniu oak* 

terji gnilnych i fermentacyjnych, które niszczą zęby. 

O d o l jest rzeczywiście d o s k o n a ł y m  ś r o d k i e m .

Po aresztowani przywóckćw
opozycji

PO W O D Y A R E S Z TO W I N U
W arszawski korespondent Czasu'’ informuje:
„Już na kongresie Centrolewu padały z ust 

mówców pogróżki przeciw rządowi, a raczej prze­
c iw  państwu. Specjalnie zaś obrano sobie za cel 
ataków Głowę państwa, całkiem analogicznie, jak 
w  nieszczęsnej pamięci grudniu 1922, gdy Narodo­
wa Demokracja uderzyła całą siłą agitacji prze­
c iw  śp Prezydentowi Narutowiczowi, wiadomo z 
jakim wynikiem I tym razem wciągnięto w  girę 
osobę Prezydenta Mościckiego, dopuszczając się 
uchwal o formie i treści zuchwałej Nie poprzesta­
no jednak na samych pogróżkach Wiadomo było 
rządowi, że za kulisami zaczęto organizować o- 
pór c z y n n y  przeciw niemu w  formie przyszłych 
strajków i bojówek Po kongresie Centrolewu od­
bywała się ta robota bardzo energicznie w  całym 
kraju. Zwłaszcza socjaliści sądzili, że uda im się 
pe wnego dnia zaskoczyć rząd urządzeniem strajku 
kolejowego i w ywołać w ten sposób rozruchy, 
wśród których większo role będą mogły odegrać 
partvjne bojówki, utworzone ty:no/. lsem p>-zez 
partje radykalne W  len jedyny sposób Dę<lzk mo­
żna Jak w Centrolewie rachowano — zmiytić rząd 
do ustąpienia i zastanie go przez gabinet Ir w ico­
wy. Gdyby równocześnie można było wywołać 
przesilenie na stanowisku Prezydenta państwa, 
powołując do rządów marsz. Daszyńskiego, to na­
stąpiłby zamęt tak silny, iż Centrolew mógłby z 
dużą pewnością liczyć nn zupełne powodzenie 
swoich planów

Z tymi planami obznaimiona była podobno tak­
że Narodowa Demokracja .Tej organizacja bojo­
wa, Pw . młodzi obozu W ielk iej Polski ' u-bwiopc 
lu), miała W2Żać czynny udział w  rozruchach prze­
ciw  rządowi i odegrać znaczniejszą rodę na uli­
cach Warszawy.

W edle imformacyj, jakiem! rząd w  tej sprawie 
rozTorządza, groziło  niebezpieczeństwo iż zamie­
rzone rozruchy uliczne wybuchną już. w  dniu 14. 
września przy sposobności zapowiedzianych na 
ten dzień zgromaozpń opozycyjnych. Krok rządu 
ma właśnie na celu takiemu wybuchowi przesz­
kodzić Aresztowano przywódców zaangażowa­
nych w  czynnej akcji przeciw rządowi. Materjał 
obciążaiący posiada rząd podobno w  dostatecznej 
ilości Materjał ten i osoby aresztowanych zosta­
ną przekazane w  myśl przepisów w  najbliższych 
dniach prokuraturze państwa i władzom sądowym 
do dalszego prawnego postępowania

Aresztowani będą obwinieni o organizowanie 
zbrojnego działania przeciw urządzeniom pań­
stwowym. a śledztwo sądowe wykaże dop iero. 
czy l którzy z nich są dostatecznie obciążeni? A ż  
do tego czasu należy się powstrzymać z sądami 
potępiającymi lub uniewinniającymi..

...W każdym razie cała ta sprawa będzie góro­
wać nad akcją wyborcza Rząd zdaje sobie z tego 
doskonale sprawę Jeśli o karżenip posłów, z ja­
kim rząd wystąpi, będzi" popartr wystarczający­
mi dowodami, to partje opozycyjne zostaną w  o- 
pinji doszczętni- zdyskredytowane. W  przeciw­
nym razie mogłyby liccyć na enkoee. Wynik kam­
panii wyborczej będzie te ł przedewszystkiem za- 
fe łs ł od wynika postępowania sadowego przeehw 
posłom ".

O W ŁAŚCIW OŚĆ SĄDU.
W  związku z aresztowaniem posłów Centrolewu 

na terenie województwa krakowskiego, dowiadu­
je się „il. Kuirjer C.odź.“ że śledztwo sądowe ma 
być prowadzone nie w  sądzie krakowskim, ale 
przez sąd warszawski.

Według bowiem interpretacji władz kongres 
Centrolewu w  Krakow ie był tylko jednym z eta­
pów, akcji k ierowników z Centrolewu, a wszyst­
kie decyzje i poieceni3 wydawana z W arszawy, 
a więc —  wedie tej Interpretacji — W arszawa 
jest miejscem popełnienia przestępstwa

W  BRZEŚCIU NAD  BUGIEM
Jak szereg pism podaje, aresztowani posłowie 

i działacze opozycyjni zostali przewiezieni natych­
miast dc Brześcia n/B i osadzeni w  tamtejszej 
fortecy.

JA K  N A S TĄ P IŁO  ARESZTO W AN IE  
P. W ITO SA?

P. W itos po konferencji w Warszawie, mającej 
na celu utworzenie bloku wyborczego Contiolewu 
wyjechał w  dniu wczorajszym w  południe z W a r­
szawy, uaając się do W ierzchosławic Na stacji w  
Krakow ie zatrzymał się p. Witos półtorej godzi­
ny, poczem wsiadł do pociągu odchodzącego w kie 
utnku Lwowa o godz 23.50

Na stacji Podgói ze Płaszów  wszedł do wagonu, 
w  którym jechał p. W itos komisarz policji w  to­
warzystw ie posterunkowych i zawiadomił p W i­
tosa o aresztowaniu P W itos bez oporu opuścił 
wagon i przeszedłszy tw zez dworzec w  towarzy­
stwie policji, wsiadł do czekającego auta

PO SZU K IW A N IA  Z A  P. CIOŁKOSZEM.

W  ciekawych okolicznościach nastą.oiło areszto­
wanie b. posła P P S. Ciołkosza w  Tarnowie. 
Drgama żandarmerji i policji przybyły a© domu 
przy u] Krakowskiej, gdzie mieszka p Ciołkosz. 
Gdy żona p. Ciołkosza oświadczyła, że męża nie­

ma, (był na poczcie, gdzie nadawał list), zamknię­
to kamienicę, obstawiono ją policją i przeprowa­
dzone gruntowną rewizję w  całej karnienicy, nie 
zaniedbując strychu i piwnicy w poszukiwaniu 
za rzekomo ukrytym b. posłem. W  czasie rew izji 
pow róci do doimu p. Ciołkosz, którego natych­
miast aresztowano i samochodem wywieziono

W  M IESZKANIU  P. K1ERNIKA
O godzinie 3 nad ranem zaczęto się gwatłownie 

dobijać do drzw i mieszkania dra K iem ika w  
W arszaw ie przy ul. Przekop 2. Syn Kiernika po­
szedł otworu/ć i zaipytał: Kto tam? Na to ode­
zwał się dozorca domu: przyniosłem uepeszę. Na 
żądanie wręczenia je j przez drzwi, odezwał się 
głos:

'ktworzyć. to policja 1
Po wejściu do mieszkania komisarz zapytał, 

czy jest p Kio.-nik i zażądał wprowadzenia go do 
sypialni. Gdy tam wszedł, przystąpił do łóżka i 
oświadczył K iernikowi, że jest aresztowany. Na 
zapytanie o nakaz, kon>iisarz oświadczył mu, że 
ma rozkaz ministra spraw wewn itrznydi Kiernik 
odpowiedział, że jest obłożnie cnoyy i ma powyj 
żej 38 stopni go ( ączki. Komisarz zw rócił się do 
asystującego mu pana w  ywiiłu, aby zbadał Kier- 
nika Po zbadaniu komisarz ośw ’a<iozyi:

—  Lekari twierdzi, że pan jest zdolny do po­
dróży.

—  Jakie ntzw isko tego lekarra?
— Nie wiem, jak się nazywa.
Po tej rozmowie wyprowadzono Kiernika do 

czekającego auta Nr. 6396.

N IED O SZŁY POJEDYNEK P. B A R U * K IE G O
„Naprzód** podaje: W e środę o godzinie 11 przed 

południem do hotelu sejmowego przyszło i i  
czarno ubranych panów, dopytując się o BiOTic- 
kiego, dając do zrozumienia, że przychodzą W 
sprawie honorowej z ramienia juĆDogc z minł- 
strów. Gay woźny sejmowy oświadczył mn że 
Barlicki został w  nocy aresztowany, okazali nńe- 
zwykłe zdziwienie i odeszli.

OGOLONO G ŁO W Y
Jak „Naprzodowi* donoszą z Brześcia nad Bd 

giem, wszystkim aresztowanym byłym p r a k  
w  więzieniu ogolono głowy rosyjskim

- o o i -

KALEJDOSKOPIE PRASY

Pod piuwszem wrażeniem...
M 4 S Y  BEZ P R Z Y W Ó D C Ó W

^Kurier W arszaw sk i" w yw od z i, że na cze le  
wm.usków, jakie z faktu aresztow an ia  b- po­
s łów  Centtoicwu „będą pow.oizechmie w yc ią ga ­
ne".

będzie szro przeświadczenie, że rządowi 
idzie o to, aby w przededniu wyborów pozba­
w ić  masy przywódców, osłabić w  ten sposób 
kierunki polityczne i zapewnić sobie bier­
ność wyborczą. Przeświadczenie zaś takie jest 
pierwszym krokiem do utiaty w iary w  pra­
widłową, w  legalną walkę polityczną Niech 
Bóg broni, żeby ona stała się dobytkiem sze­
rokich mas ludności. Weszlibyśmy bowiem nie 
chybnie w okres wstrząsów, w  ezasie któ­
rych skrajny radykaliz n brałby systematycz­
nie góry Sam bvt p iństwa Hjlbv wówczas 
postawiony aa kartę Bierność obywatelska

nie jest w  Polsce atutem, na który możnaby 
za w iele liczyć. Masy, pozbawione przywód­
ców wypróbowanych, poszukają sobie innych 
Ci inni, nic rozporządzając autorytetem i wy- 
trawnością swoich "oprzedników. będą szu­
kali oparcia w  hasłach gorących i zapowie­
dziach dalekosiężnych Ewolucja myśli poli­
tycznej mas szorok’ch pójdzie po Linji oajra- 
dykalniejszej. Nie wsLrzymajn jej areszty 1 
więzienia! Wręcz przeeiw.iie!

A rtyku ł swój. za ty tu łow any „ W  nocy**, 
kończy K in jcr W a rs za w sk i":

Stoimy w  oblicza niezmiernie ważnej dony, 
od której niewątpliwie przyszłość Polski za ­
leży Jeśli wezmą górę szalone brała va  ban- 
que, to nic zatrzymają się one w  kancelar­
iach policyjnych /Znajdziemy się wówczas na 
równi pochyłej, od której «U  arstnją ha
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Dalsze ograniczenia imigracyjne
w SŁ Zjednoczonych

Bas żadne spóźnione refleksje, żale i  wyrnoly
sumienia.

W O BEC SYTUACJI W EW NĘTRZNEJ  
i  ZAGRANICZNEJ

Artykuł katowickiej ,Pok>nji“  został prawie 
w  całości skonfiskowany. Z ustępów nieskon- 
^skow anych  przytaczamy:

...Aresztowano nietylko przedstawicieli Cen­
trolewu, lecz także Stronnictwa Narodowego 
Równocześnie z nimi aresztowano przywód­
ców ukraińskich, a uczyniono to nie bez celu 
Chciano widocznie wykazać, że opozycję pol­
ską obwinia się o antypaństwową agitację, 
tak, jak Ukraińców. Postępowanie zbyt prosto 
linijne, ale tak wszelkim dyktatorom w łaści­
we, a dla naszej dyktatury swoistej aż nazbyt 
znamienne. Celu zamierzonego ta rówtnocze- 
sr.ość aresztowań nie osięgnie, mamy w raże­
nie, że podziała w ręcz odwrotnie. I  w  tym w y 
wypadku można powiedzieć: chłop strzela, a 
Pan Bóg kule nosi...

...W interesie państwa ubolewać tylko mo­
żemy nad krokiem rządni. Nasza sytuacja we­
wnętrzna i zagraniczna nie znosi takich eks­
perymentów. nie podnosi do nas zaufania, u- 
trudnia możliwości spokojnej pracy około 
wżywtenia naszej gospodarki społecznej i do- 
•tarczenia zarobków i chłeba szerokim ma-
N B  taouości.

O  SPOKÓJ I ZIMNA KREW

^Zad tow a iin y  spokój i zimną k r e w "  —  w o ła  
«fife>s Narodu**:

Jeszcze «ńe tracimy nadzieja, że walka z „sa 
aaqją‘ zostanie rozegrana tylko na terenie 
■kegałnjM. Jeszcze jesteśmy dobrej myśli, choć 
trwoga nas ogarnia, gdy widzimy, ile jest w  
-sauucjł** podłości, iłu .zaleńców biega z o- 
p ś o s  fcoto prochu. Zrobimy wszystko, oo w  
neazęj moey, by się przyczynić do uspokoje­
nia o ty watrti...

..W alka o praworządność ustać nie może 
i  tśe  ostanie. Gdyby prasa „sanacyjna* chcia­
ła  żądać nwięzienia wszystkich bojowników o 
Kcakdytuqję, musiałaby najpierw domagać się 
wytodowanif! w ięzień na parę mil jon ów  osób.

się działacze, którzy Łuki zapełnią 
I  powiedzą Poisoe, że wałka trwa Powiedzą 
ŁudcraC że trneha bezustannie aż do zwycię- 

końca wałczyć o  poszanowanie Koo- 
•łptacp, o  skaranie nadużyć, o  usunięcie po­
m n e . i  dbaotstwa z naazago żyda  podityczne- 
0Ok W alkę tę należy prowadzić środkami pra- 
wnani, a Łnsiiim iiyjhy, je j punktem niech 
la s  a* 16 Kat opada, dzień wyborów.

wBZSiD ZRYWA WSZYSTKIE MOSTY**
J O a p a M T  pusze:

ł W w ,  raąd ma władzę i  robi z  niej jakna- 
naeuszy nżytek. Walka cządu z opozycją, pize- 
nńmicon z terenu parlamentarnego na szero­
k i te rm  wyborczy, daje rządowi do ręki sze- 
pąg ataków, przeciw  którym obrona zgóry 
|est apaetnogliiwLooa, gdyż atuty te są przewa- 
M e  natury administracyjno- policyjnej, w o ­
bec których bezpieczeństwo prawne jest zni- 
h w e .  #

Rząd arywa za sobą wszystkie mosty, nie 
te z y  się ziąiefoie z najbliższą przyszłością. Są 
proedeż w  nora ludzie, którzy zdają sobie z te­
go  sprawę, że takiemi metodami wałki opo­
zycji nie złamie, ani nie przerazi, przeciwnie 
—  Jeszcze spotęguje jej spoistość, da jeszcze 
silniejszą podnietę do solidarności.

Jako hasło zam ieszcza „Naprzód** na p ie r  
w sze j stronicy w czora jszego  numeru dużemi 
Czcionkami s łow a :

Towarzysze! Obywatele! N ie dajcie się spro 
wokowaó do żadnych słów  ani czynów, któ- 
reby dostarczyły pretekstu do odwołania w y ­
borów !

C O  M Ó W I  ORGAN SANACJI?

-Gazeta Polska** zam ieszcza  artyku ł p  t. 
..Karząca spraw ied liw ość ma głos!'* P rzyp om i 
na słowa ów czesn ego  prem iera p. S ław ka  c  
komgr< sie C en tro lew u :

„...jakkolwiek jestem skłonny do potraktowa­
nia rezolucyj (krakowskich) jako nousemr 
sów, do których doprowadza bezsilna histerja 
—- to jednak jako szef rządu nie mogę prze­
chodzić do porządku nad rezolucjami, które 
dążą do szerzenia amarchji i skierowane są 
przeciwko państwu i jego  najwyższemu przed 
rtwwicielowi**.

W  h-ch słowach szef rządu zapowiedział w y 
raźnie wycLągnięcLe ze swej ntrony w uyst-

W a s z y n g t o n  (Ż A T )  „S ta te  Departam ent’* 
(M in isterstwo Spraw  Zewnętrznych) zw róci! 
się do prezydenta H oovera  z prośbą w prow adzę 
nia jaknzjdalej idących ograniczeń im igracy j- 
nych. K rok ten m otyw ow any je r i koniecznością 
zastosowania środków  zapob iegaw czych  w  zw ią 
zku z  rosnącem bezrobociem .

Równocześnie State Departament zarządził, 
jaknajsurowsze s+ 'Sowanie ustawy, zezw a la j ą-

Ostra Nrytyka sjonistów — 
rewizjonistów

L o n d y n  (Ż A T )  Odbyła się tu konferencja 
prasowa zwołania o rzez  zw iązek  rew izjon istów  
na której p. M eir Orossman w yg ło s ił referat o 
wynikach św iatow ej konferencji rew izjon istów  
w  P rad ze  i ostatniej se .ji sjon istycznego A. C. 
Kon ferencja praska, ośw iadczył p. Orossman, 
skonsolidowała program  sjonistów  w  szeregu 
kardynalnych zagadnień. Konferencja m ało się 
zajm ow ała k ry tyką  egzeku tyw y  sjonistyczne], 
g d y ż  jest rzeczą  zbyteczną przekonywać opinję 
sjonistyczną o załamani., się polityki i tak ty­
ki obecnego kierownictwa sjon istycznego. R ew i 
zjoniści jasno scharakteryzow ali obecną sytua­
cję  sjonistyczną.

O m aw iając senzacyjne ośw iadczenie dr. W e l 
zmanna o „Judenstaat**, tw ierdził Grossmann, 
iż  A . C., k tó ry  prosił dr. W eizm anna o pozosta 
nie na stanowisku prezydenta, nie m oże zrzucać 
z sieb:<* odpow iedzialności za pow yższe  ośw iad 
czenie. Grossman ośw iadczył następnie, iż  jak 
donoszą, jeden z członków  A gencji Żydow sk ie j 
ma pozostać w  Londyn ie celem  przy jśc ia  z po* 
mocą dr. W eizm annow i i prof. Brodetzkiem u w  
prowadzeniu pertraktacyi po litycznych  z  rzą­
dem angielskim. W yn ika  z  tegu, iż  niesjoniścl 
wezm ą czynny udział w  działalności politycznej 
która poprzednio zarezerw ow ana miała b yć  w y  
łącznie dla sjonistów.

Rew izjon iści uważają, iż  deklaracja dr WeŁz~ 
manna na ostatniej sesji A . C. przeznaczona by-

kich koosekwemcyj, nasuwających się w  zw ią­
zku z auarchdstycameim wystąpieniami przy­
wódców centrolewu, skierowamemi Już nie 
przeciwko niemiłemu sobie rządowi, ale wręcz 
przeciwko interesom państwa

R ozw iąaam e Sejmu umużUiwiło rządow i w y  
konanie tej zapow iedzi.

Sprawiedliwość wyciągnęła swe ratnię prze­
ciwko autorom i aktorom antypaństwowych 
zamierzeń i czynów, tembardziej, iż  wystąpie­
nia krakowskie nie były odosobnionym frag ­
mentem ich działalności, a jedynie jednem 
z większych ogaiw  w  całokształcie nieobli­
czalnej akcji.

W  dalszym  ciągu d ow od zi „G azeta  Polska**, 
iż  akcję opozycji p o czę ły  w y zy s k iw a ć  czynni 
k i postronne (ObwiepwL jnredenta ukraińska, 
komuniści), poczem  koń czy :

Represje więc przeciwko tym poetom, któ-

cej na cofn ięcie w iz  im igrantom, k tó rzy  po p rzy  
byciu do Stanów Zjednoczonych  m ogą się stać 
oiężarem  społeczeństwa.

State Departament projektuje zw olzn ie  w naj 
b liższym  czasie kon ferm eji konsulów am erykań 
skich w  krajach europejskich objętych kw otą  
im igracyjną celem w prowadzenia w  ży c ie  tych  
ograniczeń im igracyjnych.

la n ietylko dla rządu angielskiego, lecz głównie 
dla niesionistycznej części Agencji.

Przyrost naturalny 
w Palestynie

W ed łu g  dokładnej statystyki, w  ciągu roku 
1929 zarejestrowano w  Palestyn ie 41.742 uro­
dzeń, a 21.632 zgonów . P rzy ros t naturalny lud­
ności palestyńskiej w  roku 1929 przedstawia się 
następująco: U  chrześcjan 19.9, u mahometan 26 
u Ż yd ów  22. Jeśli chodzi o Ż yd ów  to p rzyrost 
naturalny roczny waha się w  ostatnich pięciu la 
tach m iędzy cy frą  18.1 a 25.7. N a jm n iejszy  p rzy  
io.st 'udności żydow sk iej zanotowano w  r. 1925 
sl8.1), na jw iększy zaś w  roku 1°24 (25). U  m a­
hometan naturalny przyrost ludności waha się 
m iędzy cy frą  23.5 a 31.6. O gółem  przyrost na­
turalny ludności palestyńskiej w ykazu je tenden 
cje rosnące.

Hajfa końcowym punktem rurociągu 
naftowego z  Nossulu

W ed le  ostatnich w iadom ości prasowych, HaE 
fa została ostatecznie uznana za przyszłą  stację 
końcową w ielk iej linji ko le jow ej łączącej B ag ­
dad z M orzem  Śródziemnem. Równocześnie u- 
stalono, że  rurociąg z  kopalni naftowej w  M o­
sulu będzie przechodził p rzez b -y ty isk i obszar 
m andatowy i znajdzie ujście w  H ajfie . Budowa 
linji ko le jow ej potwr- 5 lat i zostanie podjęta ró  
wnocześuie *  budową rurociągu. W  obydwóch 
sprawach silnie jest zainteresowany Lord  Mel- 
chett. —

rzy podjęli otwartą wojnę z Wuasueui pań­
stwem, którzy podburzali Ludność, względnie 
dążyli do oderwania od Rzpliłej poszczegól­
nych ziem, czy też nrieH na sumieniu zvryk.it 
pospolite, szubrawe czyny (Baćmaga), repre­
sje — powtarzamy — musiały nastąpić. N ie 
można bowiem bezkarnie występować przeciw  
ko państwu i obnosić to jeszcze w rzask liw ie 
po kraju, jako swą polityczną cnotę; nie mo­
żna pod płaszczykiem nieodpowiedzialności 
bez końca żerować na żywem ciele zdrowego 
społeczeństwa.

Płaszczyk nieodpowiedzialności opadł dzi­
siaj z pasów posłów i karząca sprawiedli­
wość doszła dc głosu.

Siwka Bfrnsfeln J o z it  K la u ia ir
Nowy Targ Nowy Sącz

i t r f c z c t i  mig

Za kulisami dyskusji palestyńskie!
w Genewie

G e n e w a  (Ż A T ) W  zw iązku z debatą pales 
tyńską na R adzie L ig i N arodów  panuje tu prze­
konanie. iż  cichy spór pom iędzy A ngiją  a K o ­
misja M andatowa zakończy? się calkow item  zw y  
cięstwcm  tej ostatniej. Jak się okazało, konfe­
rencja min. Hendersona z  min. Frokope o złago 
dzenie sprawozdania m andatowego nie odnio­
sła skutku, g d y ż  sprawozdanie min. Prokope 
złożone na sesji R a d v  L ig i N arodów  było  pra­
w ie  identyczna z pierwotnie projektowanem  
brzm ieniem  jego  przem ówienia. Ton  sukcesu 
brzm iał również w  końcowem przemówieniu 
P rokope ‘a. w  którem  uznał za wskazane w y ra ­
z ić  uznanie dla sprawozdania Kom isji Mandato­
wej. Podobne w rażen ie czyn iło  również nrzemó 
w ienie p. Van-Rees ‘a. Jak .ądzą, min. H ender­
son w yco fa ł się z polem iki z Kom isja Mandato

wą, giów nie ze  w zg lędu  na stanowisko za ję te  
przez p izedstaw icieli pozostałych w ielkich mo­
carstw, k tó rzy  z cicha popierali P rokope ‘a. m i­
mo, iż nie brali udziału w  dyskusji. Z  drogiej 
strony min. Henderson nie chciał w yw o ływ a ć  
polemiki, b y  uniknąć otw artego wystąpienia 
\Vloch przeciw ko A rg lji,  z  trybuny L ig i Naro­
dów pod naciskiem W atykanu.

Zaniepokojenie w yw o ła ło  również stanowisko 
delegata perskiego w  Radzie L ig i Narodów, 
gd y ż  według regulaminu rezolucje p rzy jm ow a­
ne mogą być ty lko  jednogłośnie, inaczej zostają 
odrzucone. L ecz  również delegat perski po w y - 
Dowiedzeniu kilku uwag o w iększej ochronie 
spóinot n ieżydowskich w  Pa lestyn ie  g łosow ał

j za rezolucją P rokope ‘a.

o §o ---------
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LB H EH A IIEY
W teatrze świetlnym „UCIECHA"
p rem ie ra  w sp a n ia łego  film u  a tra k c y jn e g o '

bOKDMOTYUlA
G dow iek  o stu 
twarzncb, ge­
nialny t r a g i k
występuję po raz ostami w jedynym swym filmie 
dźwiękowym, którego niezwykle, nigdy niewidziane 
zdjęcia m-strz maski przepłacił życuem, —  w  arcy- 
potężnym dramacie p. t.
Partnerami Len Charty ‘a są słynni artyści: PEAELIS H W E R , znana z firnu „Niepotrzebny człowiek**, 
oęaa  JAMES MURRAY, niezapomniany odtwórca „C zlow eka  z tłumu**. G iczą przeimuiące sceny przebi 
lada się lokomotywy przez zaspy śnieżne i tereny za-laue wodą — Człowiek, który uiko-zhal maszynę. 
—  Uwodizicie.ka nieedoanejro czaru. Mitcść i bo lic tersiwc. — Ponadto w programie nowe, wspaniale 
dodatki dzw-ękowe. —  UW AGA: Produkcje dźwiękowe wykonywane są na jedynych w świecie apara 
taefa „Western**, typu 4 głośnikowego, największego w Krakowie. — Przedstawienia w  godzinach zwyk

fych. Zniżk. wolne wstępy nieważne cno odwołania.

„Śmiej się pajacu...
Lon Oiane? — ofiara filmu

(Korespondencja własna)

ii

New  York , w  sierpniu.
Od śmierci Rudolfa Yaleutiuo, żadna inna nie 

w yw oła ła  takiej sensacji w  Stanach Zjednoczo­
nych, co śmierć Łona Chaney, „człowieka o tysią­
cu obliczach", ulubieńca młodych i starych. Śmierć 
ta przyszła dość niespodziewanie i Hollywood by- 
nejtŁ.dej nie sądziło, że okryje się żałobą. Leka­
rze byli niejnr 1 pewni, że dzięki licznj-m transfu­
zjom krw i, uda się uratować artystę, mimo nie­
mniej licznych krwotoków gardła. A le oto jeszcze 
jeden krwotok i Lon, którego tw arz przypomina­
ła posąg lwa, zgasł na zawsze dla sztuki, w  pełni 
rozwoju  swego niezwykłego talentu.

Lon Chaney —  to ofiara filmu, ofiara zawodu. 
Lekarze wskazali zupełnie wyraźnie przyczynę je ­
go śmierci. Ubiegłej zimy, przy nakręcaniu sensa­
cyjnego filmu w  górach, Lon pędził na otwartej 
lokomotywie wśród zawiei śnieżnej i nabawił się 
zapalenia płuc, z którego się jednak na pozór w y ­
leczył. Tymczasem nastąpiły komplikacje w  gar­
dle, ki woitoki i chory, pozbawi >..v zupełnie sił. 
przykuty został na szereg tygodni do łóżka, z któ­
rego już się nie podniósł. Nie nógł nawet, choć 
go w  1 j  m celu specjalnie przj wieziono d.o New 
Yorku, oglądać się w  swym jedynym „talkie*. w 
którym, podobnie, jak i w filmach nie nych, talent 
jego  zabłysnął pełnym blaskiem

Mało kto wie, skąd pochodziła każda klasyczna 
muska Lona, który był najświetniejszym mimikiem 
wśród wszystkich artystów Hollywoodu Lcm był 
synem głuchoniemych Jest to szczegół niezmier­
nie ciekawy. Cała rodzina bowiem zmuszona była 
w  ten sposób rozmawiać mimiką 1 Lon sam przy­
znawał, że to po swych głuchoniemych rodzicach 
odziedziczył talent operowania zarówno gryma­
sem twarzy, jak i najdrobniejszym giestem Stąd 
właśnie jego przydomek, który >iiu, jako aktorowi,

przynosił zaszczyt: człowiek o tysiącu twarzy. N>e 
będąc pięknym, miał jednak Lon twarz wybitnie 
fotogeraiczną, a odziedziczony po rodzicach natu­
ralny dar, rozw ijał jeszcze przez ustawiczne sta­
raj urn zwierciadlane swej ruchliwej twarzy. Cale 
godziny spędzał przed lustrem i nieraz zdarzyło 
się. ku rozpaczy operatora, że Lon Chaney powta­
rzał kilkaset metrów filmu, ponieważ nie był za­
dowolony z jakiegoś rysu swej twarzy

Talent Lona zabłysnął po raz pierwszy w  
„Dzwonniku z Notre Danie" W iktora Hugo. Do­
w iedziawszy się o przeróbce tego dzieła na film, 
Lon Chaney czuł. że on jeden tylko zdolny jest u- 
cieleśnić dzwonnika i ruszył coprędzej do H olly­
wood Przybył właśnie w  trakcie rozdzielania ról. 
Jego propozycję objęcia ro li przyjęto i otaksowa­
no jego talent na 1000 dolarów  tygodniowo. Ale 
Chaney, mimo, że tkw ił jeszcze w  szarym tłumie, 
zażądał 2 tysiące. Reżyser odmówił i I-on w yje­
chał równie szybko, jak przyjechał. Przybywszy 
do New  Yorku, zastał tam jiuż telegraficzną pao- 
pozycję: 1500 dolarów. Zażądał również te legra fi­
cznie 2,500 i zapowiedział, że każdego tygodnia 
zwłoki podniesie swe pretensje o 500 dolarów. O- 
trzymuł odpowiedź: „Przyjeżdżać" Była to pierw­
sza jego poważniejsza rola i puej wszy większy za­
robek. Pod koniec swej karjery zarabiał już po 10 
tysięcy tygodniowo.

Mimo takiej gaży, Lon Chaney żył niezwykle 
sk -omnie i odcinał się pod tym względem całkiem 
wyraźnie od reszty gwiazd, żyjących w  KrzyKli- 
wem i błyszczącem Hollywood. Ten człowiek, któ­
rego stać było na najkosztowniejsze auito i na 
wspaniałą w illę, wychodził ze swego skromnego 
apartamentu i wsiadał do demokratycznej taksów­
ki. która go w iozła do codziennej mrówczej pracy.

A  kochali go wszyscy: najwięksi i najmniejsi.

Dr.Welssglas
powrócił 302 1

i przyjmuje w chor. serca, nerek i przerwany maleijl

Kraków, Berlrudy l .  Tel. f l l -30
„Zbyt tragiczna jest jego  śmierć, by ją można ko- 
memiować" —  oświadczył Douglas Fairbanks, a 
Charlie Chaplin wycierał tylko milcząco zw ilgo ­
tniałe oczy.

Pogrzeb w ielkiego artysty był naprawdę wzru­
szający. W zię ły  w  nim udział tłumy, nietylko ar­
tystów, ale i tych, którzy oglądali zmarłego air« 
ty się w  kreowanych przez niego arcydzieł ach. 
Niemniej w ielkie tłumy oczekiwały na kondukt W 
alejach Forest Layom Gemetery w  Gleradale pod 
Los Amgelos.

W  myśl ostatniego życzenia zmarłego, orkie­
stra, wyłącznie smyczkowa, grała w  czasie po­
grzebu znaną arję z „Pajaców* — „Śmiej się, pa­
jacu". Lora Chamcy bowiem kochał muzykę i pod­
czas nakręcania film ów  kazul sobie grać melo- 
dję, zastosowaną do treści. U łatw iało mu to pra­
cę, nieraz bardizo bolesną, zważywszy, że Lon u- 
żyw ał niezwykłych skurczów twarzy i wszystkich 
członków dla wyrażania np. bólu. „Pajace zaś lu­
bił nadewszystko.

Obok żony zmarłego postępował za trumną sier­
żant Frank Mc. Glo.isky, jeden z bohaterów w ie l­
kiej wojny, ciężko ranny, adoptowany przez w ie l­
kiego artystę, który opłacił wszystkie kosztowna 
operacje, aby z bezkształtnej masy ludzkiej, jaką 
stanowił pok ier::zow any sierżant uczytntć dów 
istotę ludzką. Gdy zabrzmiały pierwsze tony „P a ­
jaców". stary żołnierz zaszlochał i w lókł się za 
trumną na wpół żywy, obok żony ztua która 
trzymała się na nogach cała siłą nerwów  Iw w et 
kdku muzykantów opuściło kradukt, ule naogpy 
prezmóc wzruszenia, tał rM«Biwyii_łym był aastróg 
fo g rz  sbowy.

Mniej romantyczną, aniżeli Yalen  i  to, Lon CŁa- 
ncy, pozostawi u swych licznych vi~ndcxefi zape­
wne trwalszą pamięć, niźli tamten. H. R.

Str. *

'R E N A  N IE M 1 K O W S K A

DAW ID GObDER
Autoryzowali) przekład z francuskiego 

11) (C iąg dalszy)
R O Z D Z IA Ł  A 1 H.

Kiedy Golder się obudził, było już po drugiej, 
lecz dom wydawał się pusty.

— N&c się nie zmieniło —  pomyślał.
Z pewnego rodzaju posępnym humorem wyobra­

ził sobie GJorję taką, jak ją  w idział tyle razy: szła 
ku niemu pospiesznie z głębi alei, kołysząc się na 
zbyt wysokich obcasach, z ręką u czoła nad starą, 
umalowaną tw arz (, roztapiającą się w  blasku 
słońca. Pow ie : „Hałlo, Dawid, jak interesy" 1 
„Jak się m iewasz", lecz tyilko pierwsze pytanie 
krzyczeć będzie o  odpowiedź. Później błyszcząca 
tłuszcza B iarritz zaleje jego dom. Te twarze... Sa­
ma myśl e  nich przyprawiała go  o mdłości: sute- 
nerzy, stare prostytutki, oszuści z całej kul ziem­
skiej... 1 wszystko to będzie jadło, piło. upijało 
się na jogo koszt całą noc. Sfora chciwych psów. 
W zruszył ramionami; cóż .. Dawniej baw iło go to, 
pochlebiało mu: „Książę de... hrabi i .  W czoraj 
maharadża u mnie... Błoto...

w  miarę jak się starzał I chorował, coraz bar- 
idtóej. męczyła go obecność ludzi, ich gwar, własna 
rodzina 1 w ogó le  życie.

Westchnął, uderzył w  szybę, wozwal ochmistrz.' 
który nakrywał właśnie do stołu: kazał podnieść 
story Słońce prażyło w  ogrodzie i  nad morzem. 
Ktoś krzyknął:

—  Dzień dobry Golder.
Poznał głos T  sal i i  odwrócił się zwolna, nie 

odpowiadając. Pooóż G lorja zaprosiła go znowu? 
Spojrzał nań z uR rawińcią jak om ohydną kary­
katurę. Na progu stel tłusty, różowy, rudy żydek. 
na krótkich, krzywych nóżkach, o wyrazie śmier- 
hllujM. podłym  i  złowrogim . Brzuch e u i i  w ielki,

oczy jego błyszczały inteligencją za okularami w  
złotej oprawie; krótkiemi rękoma, rękoma zbro­
dniarza, przyciskał do serca porcelanowe pudełko 
peli>c świeżego kawioru

—  Golder, na dłngoś przyjechał, stary?
Podszedł, w ziął krzesło, postawił na ziemie na-

wpół puste pudełko.
—  Spisz, Golder?
— Nie, mruknął zagadnięty
— Jak interesy?
—  Kiepsko
—  A  moje doskonałe —  rzeki FiszeL z trudem 

krzyżując ręce na brzuchu — jestem bardzo za- 
dowoł oray.

— A  tak, połów pereł w  zatoce Monaco — my­
ślałem, że d ę  wpakowano do ciupy...

F iszel zaśmiał się długo i wesoło:
—  A leż tak, miałem sprawę sądowa, lecz jak 

widzisz, nie skończyło się to gorzej niż zazwyczaj.
Po liczy ł na pakach:
—  Austrja, Francja, Rosia. Byłem w  vięzieraiu 

w  trzech krajach, sądizę, że to koniec, że dadzą 
ma spokój. P a l ich djabLi. N ie chcę Więcej zarabiać, 
jestem stary...

Zapalił papierosa i  Zapytał;
—  Jak wczorajsza giełda?
—  Kiepsko.
—  N ie wiesz, jak stały ’kcje Huamcfaaca?
—  Tysiąc trzysta sześćdziesiąt pięć —  odiparł 

Golder —  wpadłeś, no?
Sam zadawał sobie pytanie, dlaczego cieszy go 

fakt, że FSszel traci pieniądze, nie zrobił mu pi ze­
cie* nigdy nic złego.

—  N ie znoszę tego, to zabawne —  pomyśl aŁ
Fis zol wzruszył ramionami:
—  M ysze glik — rze lł.
—  Pewno znów jest maljooerem, światu h... — 

pomyślał Golder. Potra fił rozróżnić szczery, nie- 
padający się naśladować dreszcz, ów  akcent gta 
c t j  i  złamany, który podkri dla obojętne słowa i,

jak krzyk lub westchnienie, objawia, że człowieka 
dotknął cios. A le widać, było odrazu, i *  Fiszel 
gw iżdże sobie tym razem na straty. Mruknął:

— Go ty tu robisz?
— Tw oja żoi>a mnie zaprosiła... Słuchaj... —  

Podszedł do Goldera, zniżył głos:
— Słuchaj, siary, mam interes do ciebie. Czyś 

nigdy nie słyszą* o kopalniach srebra w El Paso?
—  Nie, chwała Bogu — przerwał Golder.
—  Tam są miljardy...
—  M iljardy są wszędzie, ale trzeba umieć je 

wziąć...
—  Głupio robisz, odrzucając interesy do spółki 

ze mną. Jesteśmy jakby stworzeni dla siebie. Je­
steś mądry, lecz brak ci odwagi, zamiłowania ry­
zyka, boisz się kryminału. No, cóż? — zaśmiał się, 
zachwycony sam sobą.

—  Ja, ja nie lubię spraw tuzinkowych; — cią­
gnął —  kupie, sprzedać... ale zacząć coś, puścić w  
ruch, stworzyć... Kopalnia w  Peru, naprzykład, nie 
wiadomo nawet, gdzie to jest. Spójrz, puściłem w  
ruch coś takiego przed dwoma lały. Pc podpisa­
niu akcji nie poruszono naturalnie ani piędzi zie­
mi. I  oto spekulacja amerykańska rzuca się na to. 
Możesz mi w ierzyć lub nie, w  przeciągu dziesię­
ciu daii wartość tego zwiększyła się dziesięciokrot­
nie; sprzedałem z ogromnym zyskiem Tak to by­
wa w interesach: to poezja...

Golder wzruszył ramionami:
—  Nie.
— Jak eh jesz, ale pożałujesz, ten interes był 

nczciwy..
P rzez chwilę palił w  milczeniu.
— Pow iedz — no... Spojrzał na Goldera, mrużąc 

powieki —  Markus?...
Zniszzroma twarz Goldera była nieruchoma; ty l­

ko mięsień w  kącie ust zadrżał nagie.
—  Markus nie żyje.
—  W iem —  rzekł cicho F iszel —  ale dlaczego? - 

Euiżył głos jeszcze bardziej (G. d. s j
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Zjazd plenarny CEtfTGS'u
Ubiegłej niedzieli odttyło się w  W arszaw ie P le­

narne posiedzenie Rady Naczelnej Związku Tow a­
rzystw Opieki nad Sferotard Żydowski cmi Rap 
Pol. (Contos), na które zą ch . 'i się delegaci wszyst 
kich okręgów z całej Polski. Okręg krakowski tj. 
Zachodnio- Małopolski Związek reprezentowany 
był przez sekretarza generalnego p. Dra Henryka 
Lesera z Krakowa.

Po zatwierdzeniu protokołu z ostatniego pumar- j 
n go posiedzenia i przyjęcia do wiadomości spra­
wozdania z działalności prezydjum Egzekutywy, 
przedstawianego przez prezesa p. Rafała Szere- 
szewskiego, omówiono ubecor ciężką sytuację a- 
kcji opieki nad dzieckiem żydowsM en w  Polsce, 
powstałą na skutek dalszej awcancj redukcji po­
mocy Jointu amerykańskiego dla law. program - 
konstruktywnego. Bod&et luweaiyryjny mt rok 
1990/31 musiano wobec tego ograniczyć do 46 proc. 
pierwotnej kwoty.

Postanowiono po dłuższej wyczerpującej dysku­
sji, w  której b .a ll udział pp. Rąbino w ieżowa (B ia­
łystok), dyr. Neustadt fW arszawa), Dr. Leser 
(K raków ), Domeracld (B iałystok), Spaelberg (R ó­
wne), Chejftec (W arszawa), Dr. Koba (1 w ów ;, 
sekr. gen Gołdłn (W arszawa).

1) wystosować memorjał do dyrektora Jointu p. 
Dra Bernarda Kalina w  BuUnA, z p rw łs ta  „ l e ­
niem raapocaętych Jnt prac produkcyjnych i w y­
tworzonej skutkiem reduicpf sytuacji, grożącej 
załamaniem się i  Hktridacją w ieki poczynań 1 Jn- 
stytucyj, oraz prosić go o t-W^ględrrb" k  tego sta­
no rzeczy przez cofnięcie redakcji,

2) wezwać centrale okręgowe i instytucje lokal­
ne, aby narazie, aż do czasu poprawy stosunków 
guspodarpzyd i warunków pomocy, nie wdrażały 
żadnych nowych akcyj i  planów i  ograniczyły się 
do idriyiiinnil i, stanu posiadania i powolnego rea- 
łbm rau le rozpoczętych prac Ucząc się z konkret­
a m i  nzcdBHwaśdamd własnego wysiłku.

3) zbadać p rzed ło żyć  deficyty instytucyj i do­
konać realnej repartycj! sum, przeznaczonych na 
Id t pokrycie,

4) zastosować plan inwestycyjny do obecnego 
Bredndcowant&a budżetu na podstawie sprawozdań 
m przeprowadzonych ażcyj produkcyjnych.

Następnie wyswatano sprawozdania p. Kanino- 
w k w w e j z Białegostoku o jaj akcji w  Ameryce 
w organizacjach iydowskich białystockich w  róż­
nych miastach, jakoteż relacji pp. Domerackiego i 
Eha Lesera o przebiegu kursu opieki społecznej 
W Berlinie, zorganizowanego przez Zenrtrałwohl- 
fahirtssteUe der deutschan Juden wspólnie z John- 
te a  ula organizatorów i wychowawców ze wscho­
dniej Europy, wkoócu omówiono sprawę akcji 
„Odbudowa i Samopomoc** (h i )

Z1 SPORTU
TR ZE C I MECZ M A K K A B I—W A W E L  IM łZ-smtZy 

GNIE O M ISTRZOSTW IE K R A K O W A

Pierw sze i-o zg ijw k ' piłkarskie o mistrzo­
stwo Krakowa zostaną zakończone dopiero w  nad j 
chodzącą niedzielę. Obecna '•ytaacja, u szczytu ta- | 
beli, jest bowi< sn tatra, że Makkabi i W aw el po­
siadła ją  równą Ilość pnsiktów tj. po 10. W ydział 
Gier i Dyscypliny KZnPNTT zweryBt.ował zawo­
dy Makkabi— Gracovia Ib, których wynik był 1:1, 
Jako walkower 1 3:0 dla Makkabi, ponieważ Gra- 
colva była zawieszoną w  tonninks powyższej roz 
grywki *

Tak więc trzecie spotkanie Makkabi i W awelu 
rozstrzygnie, który z tych klubów zdobędizie ty­
mi mistrza Krakowa. Mecz ten odbędzie się w  nie 
dzielę 14 bm. na boisku Oraooril, o godz. 11 orzed- 
poludnlem.

O TW ARCIE  .JESIENNEGO SEZONU LEKKO ­
ATLETYC ZN EG O  W  K R A K O W IE

W  nadchodzącą sobotę odbędą się w Krakowie 
pierwsze zawody lekkoatletyczne tegorocznego se 
zomi jesienw eo. Po szczupłym st-zonie letnim 1 
4 wuniiesięcznej przerw ie wakacyjnej, wstępuj >  
my w sezon jesienny, który zapowlaua się bardzo 
ładnie.

Pierwszą Imprezą łydzie mecz lekkoatletyczny 
Leg  ja -Makkabi. Zawodnicy Legji zdobyli w ubie ! 
glym tygodniu na za wodich w  Lodzi, robotnicze 
m islrzostwo Polski i sn dzisiaj bardzo groźnym 
przeciwnikiem Makkabi. trenująca intnnzywnic 
przed mistrzostwami klubów żydowskich wystąpi 
po raz pierwszy w  tym roku w  kompletnym skła­
dzie, ze wszystkimi najlepszymi zawodmikami. Za­
wody będą się odby wały na boisku W isły  w  so- 
lw>fę o 3*30 pop. i w niedziele o 10 przehpo, be* 
Wzglądu na pogodę. Równocześnie odbędzie się 
kobiecy pięciobój lekkoatletyczny o mistrzostwo 
okręgu. Zawody te odbędą się równocześnie. i

Z a r z ą d  T o w a r z y s t w a  U b e z p i e c z e ń  „ P I A S T "  S .  A  w  W a r s z a w i e
zawiadamia o przedwczesnej śmierci bł. p.

Dra ZYGMUNTA EHRENF REISA
w którym straciła swego wieice zasłużonego Członka Zarządu.

Cześć Jego pamięci 1 303Cer

D R U K AR N IE  PRZYG O TO W U JĄ SIĘ DO W Y  
BO RO W

Z po»vodiu ubliżających się wyborów  do parla­
mentu, żydowscy właściciele drukarń w  W arsza­
w ie odbyli naradę Na radzie uchwalono je ­
dnomyślnie drukować wyborczy materjał aglta- 
c jjn y  tylko za gotówkę, albowiem niektóre stron­
nictwa pozostały d̂ utK armiom dłużne duże s im y 
pieniędzy, jeszcze z poprzednich wyborów. Taką 
uchwałę przyjęli również właściciele drukarń w 
Wilnie.

SOU-OUu OSÓB W YJE C H AŁO  2, W A R S Z A W Y  
W  CZASIE  W A K A C Y J

W edle obliczeń urzędów gminnych w  powiecie 
warszawskim, wyjechało w  bieżącym -okc około 
300.000 osób z W arszaw y na leinisu j okoliczne. 
Wodle tych samych obliczeń letnicy w bieżącym 
roku rekrutowali się z małozamożmych sfer, któ­
re usiłowały wydawać po wsiach o w iele mniej 
pieniędzy, niż wydają w  mieście.

U W lĘŻdO NY W E  W ŁASN EJ S Y P IA L N I.
W  pismach warszawskich "zy tam y W łaściciel 

domu przy ulicy Mokotowskiej 66, p. Samuel El- 
hinger, zajmuje sam mieszkanie na II  piętrzę swej 
lcamaonicy.

Oncpdajszej nocy między 3-cdą a 4-tą p Samuel 
Elbinger obudził się 1 w  pół śnie miał uczucie, że 
słyszy brzask zamykanych drzw i Zerwał się z łóż­
ka, wyciągnął rękę do kontaktu elektrycznego: 
światło się nie zapaliło. Przerażony rzucił się do 
drzw i, lecz te zamknięte były na klucz. Chciał za­
dzwonić: dzwonek nie działał.

Za drzw iam i słyszał wyraźnie kroki. P Elbin­
ger podbiegł do okna i zaczął w zyw ać pomocy.

Usłyszał to dozorca Józef Turkowski wpadł na 
górę 1 zastał drzw i frontowe zamknięte Sprowa­
dzono ślusarza. Ślusarz otworzył drzw i Lontowe 
następnie zaś drzw i sypialni. P. Elbinger zobaczył 
z przerażeniem, że brak mu kluczy od kasy, kló>-e 
leżały na stoliku nocnym Pobiegł do kasy. Byłr 
otwarta i pusta. Brakło w  niej gotówki i biżuterji 
na suum: 24 tysięcy złotych Złodzieje zniknęli b°z 
śladu.

Najwidoczniej, wszedłszy do mieszkania w łam y­
wacze przecięli światłe, dzwon Ki i telefon, wsu-

cęY się do sypialni, zaorali Klucze od kasy, leżąca 
na stoliku przy łóżk zamknęli drzw i sypialni 
na klucz i najspokojniej obrabowawszy kase o ę »  
ścili mieszkanie.

M ASZYN A  PlsUKIELNA W  AUTOBUSIE.
Onegdaj nad ranem w  Sroczynie pod Gnieznem 

w  stojącym na podwórzu domu p. Bałty autobu­
sie nastąpiła eksplozja, połączona ze strasznym 
hukiem. Zbudzeni ze snu mieszkańcy znaleźli auto­
bus w  ptonuesuaefa, które z trudem nga<RU Pojazd 
uległ znacznemu uszkodzeniu.

Jak ustaliło śledztwo, nieznany sprawca umie­
ścił pod siedzeniem kierowcy bombę z mechani­
zmem zegarowym. Wskutek nieodpowiedniego na­
stawienia zegaru bomba ekspodowała o kilka g o 1 
dzin wcześniej. Ty lko  tej okoliczności zawdzięczać 

! r.ależy, iż zamach nie pociągnął za sobą o fia r w  
ludziach.

STRASZNA ŚMIERĆ W  PŁO M IE N IAC H  S P IR Y ­
TUSU.

W  Barowie pod Czempińem, paw Śrem, (P o ­
znańskie) padła ofiarą strasznego wypadku Greta 
Drescherówoa. Dolewała ona spirytusu do palącej 
się maszynki, spirytus zajął się w butelce 1 pło­
mienie objęły natychmiast suknię Drescho^-ówny. 
Zanim na krzyk nieszczęśliwej nadbiegli domo­
wnicy, doznała ora tak ciężkicn poparzeń, że 
wskutek ran zmarła następnego dnia w  strasznych 
męczarniach.

DZIECKO W  KO TLE  Z W R ZĄTK IE M .
Z Bydgoszczy donoszą: W  miejscowości Malo- 

ein pod Nakłem 3-letnia Janina Strzelecka, oaw iąc 
się w  kuchni, wpadła do kotła z wrzątkiem i w  

! obecności oszalałych z ro-zpaczy rodziców ugo- 
j towała się żywcem Dziecko natychmiast wydoby- 
! to z kotła, lecz już nieżywe.

Z A  4 ŻONY — 2 L A T A  W IĘ Z IE N I .
j Sąd okręgowy w W arszaw ie rozpatrywał one­

gdaj sprawę 31-letniego Andrzeja Dumasa vel Ste- 
; fana Dąbrowskiego, oskarżonego o zawarfrie 4 

zw iązków małżeńskich Po przeprowadzeniu roz­
prawy ogłosił sąd wyrok, mocą którego Dumas 
skazany został na 3 lata więzienia, zmniejszonego 
do 2 lat na podstawie ammeslji.

Ciekav e próby ~elcordy
Po upływie 1/8 sekundy glos obiega kulę 

ziemską i wraca na miejsu. wvsłaniał
W  labooticffijacłi amerykańskiego Towarzystwa 

,,General Electric Company** ttokooauo szeregu wa 
żnych eksperymentów łączności radiowej. Tak na 
przykład admnral Byrd, kterownulk wyprawy do bie 
runa. potoamoy.ego, znajdufąc się w  Donedin. w  
Nowej Zetaiodji, roamaw -tł pnzez radio z p. Ado! 
fem Oehsesn w  Schenectady drogą skomUnowanla 
kabla telegraficznego napowietrznego. tTansocearai 
cztnego jedne; stacji nadawcze! długofalowej I dwu 
krótifccłalowych. Innym razem p. major Kingstonu 
Smtfh z Sahenectady rozmawiał ze swoją matką i 
przyjaciółmi w Sidney w  Australii. Gdy wdęc oka 
zało sie możliwe poroaumnewarte sńę z /tiscralją w  
kierunku zachodnim, powstała myśl. aby dosęg 
aąć Ausóradji także w  kierunku wscaodnin przy po 
ŚTedructwwe krótkofalowych radjosłscyfl Philipsa w 
Hołandt i na wyspie Jaw;e. Tym sposobem można

TU R N fE J  C-KLASOW YCH K LU B Ó W  P IŁ K I  
NOŻNEJ, urządza RKS. Legja w  Krakow ie w  so­
botę 13 i  w  niedzielę 14 bm. na boisku wlasnem 
przy AJeji 3 aMja 23. Program  zawodów: sobota 
o godz. 3 popoł. Gwiazda— Hagibor, o godz. 4‘30 
Łagiew ianka—ZFG. Niedziela 14 o godz. 10 rano 
Bieżano wianka— Prądalti— nłrit, o godz 11 raoo 
zwycięaoa z meczą LtUĆi w ia iy  —ZFG.—ftwdte. 
zlanka, godz. 12 W arna—Orjon. Półfinały popołu­
dniu od godz. 2—4. Finał o cod? 6 popol. W stę­
py bardzo niskie.

byłoby psia ścieni em transmisar radfowej opasać 
kulę ziemską dokoła. Wypracowano plan, zape\Wo 
no sobie wspóMziiałen.e Philipsa w  Holandii oraz 
stacji 2ńiE Towarzystwa „WAretess Australosia Lł 
m'itied of Aus*rałia“  w  Sidney ' przystąpiono do pró 
by. No i próba ta udała s.ę od pierwszego razu w  
sposób zdun: ewający. Ody dzień próby byl ozr;a 
ozony, przygotowania do niej i porozumienie z ńn 
strata trwały — dwie sodzwiy. Na dany z Austra/jf 
sy®na!, że można zaczynać, ze staefi W 2 X zJ ) w1 
Ameryce przemówił Mr. Wagoner. Glos jegr popty 
nął w przcsitirreń u>a fali I9 5S m. Złapany w Euro 
pie w Huii'zen. był nadany dalej na fali 16.88 m. 1 
przychwycony również przez stację w B.indueng 
na Jawie, skąd tiranslio na faK 36.5 posłainy do Syd­
ney w Auiit.iaiji. Tam stacja 2MP słowa mr. Wago 
nera- roesłała z pov ro.em do Sehenectady ua faP 
28,5 tu. Tym sposobem mowa, wygłoszona w Scho 
oeotady, wróciła do Scncneciady i Mr. Wagoner 
twłyszał swój głoo tak. Jak M yby rozmawia! sam *  
sobą. Słowa :ego, obiegłszy kulę ziemską, wróciły 
jak echo po uptywiie 1/8 sekundy. Każda sylabę sły 
chać było po raz drugi z opóaneniem 1/8 sekundy 
w czasie i co ważne, każde słowo było słychać w y  
raźr e  Nadawano potem płvtę gramofonowa z pio 
senką „I iove you truły" a potem nadane jes*- 
cze sygnał czasu amerykański do Aust-alji i austra 
UWki do Amery L Obydwa sygnały odebrane be* 
żadnego znłekfletaloenfcL Tym  sposobem rekord po 
dróży naokoło śwłotą acłakkem: Scbeuectady- Hid 
zen— H tidw.łg--Stdht/— adoee™. ad] za®«ał ad k 
byty w  1/8 M kaały.
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Organizacje Kobiece tworzą front jednolity
W  Europie, A m eryce  i Pa lestyn ie  ro zw ija ły  

s ię  różne organ izacje  kobiece, a g łów n ie: 1) ,.tta 
dassah*4 —  organ izacja  amerykańska, gd z ie  je, 
szcsk. ^ ieaaw no przew aża ł pogląd, iż  spełnianie 
Jednej pracy (w  tym  v
sJdej) —  jest w ystarcza jącem  a nawet szczyt- 
np!.Ł w yw iązan iem  się z  obowiązku propalestyń 
sldego 2) „W ieo“, której federacje cz> i.,., 
na całym św iecie. a której źródłem  i powodem 
eksk luzyw nego rozw oju  by ła  ambicja za ło życ ie ­
lek. by kobieta brała udział w  p racy konstru­
ktywnej, państw ow otw órczej, to  też  g łów nym  
jej celem to tw orzen ie osiedli rolnych, kobie­
cych , a zatem  wspólnot ro ln iczych  i równocze' 
śnie szkół dających  kra jow i kwalifikow ane in­
struktorki rolne. G łówną troską, opieką i uzna, 
niem darzy ta organ izacja  pracującą fizyczn ie  
kobietę robotniczą. A  w  P d es tyn ie  pracują, 
często w śród nieporozumień, „O rgan izac ja  Ko 
Wet Żydow sk ich4* (H istaaruth Vav.im  
liczebnie mocna i czynam i społecznem i zasłu­
żona.
n izacji, oraz organ izacja  robotnic, (M oacatn 
Hapoaloth ), która strzeże interesów zawodu 
w ych  robotnicy palestyńskiej, m ającej, jak wia 
domu, ciężk ie warunki pracy i niedostatec ne
p rzvgo tcw an ’ P

P oszczegó ln e te organizacje, które skupić 
um iały szerokie w ars tw y  kobiet, często wpada­
ły  w  kon flik ty i rozszczep ia ły  się w pracy, wkra 
bzając sobie w zajem nie w e wspólne dziedziny 
bracy. D latego  też słusznie od paru lat istnieje 
tendencja i staranie się o stworzenie wspólnej 
reprezentacji i urzędu finansowego W szak  cel 
bstateczny jest jeden i ten sam...

I W reszc ie  nastąpiło połączenie^. !'nr,li 5Tl I1!)
O rgan izacja  Kobiet Żydowskich w  Palestynie*

! która zakłada w  Pa lestyn ie w zorow e żłóbki, do- 
j m y dziecięce, poradnie dla matek, uznała o fi­

cjalnie, że obowiązkiem  organ izacji kobiecej 
j jest popieranie w szelk iej tw órcze j p racy kobie- 
j ty. O rgan izacja „W iz o “  zrezygnow ała  ze sw o­

je, bezw zględnej odrębności, a zdecydow ano się 
! w spółpracować w  społecznej p racy palestyń­

skiej. Argum entów  jest wszak dość. W  każdem  
państwie spm eczeńsiwo korzysta z urządzeń i 
instytucyj rządowych. W  Pa lestyn ie to, co 

i gdzieindziej spełnia m inisterstwo zdrow ia, ople 
I ki społecznej lub ośw iecenia publicznego, to 
! spełniają kobiety; jest to  w ięc  zadanie ważne 1 

konieczne.
M im o 'ego , organ izacja  „W iz o "  utrzym a swój 

specyficzny charakter; m imo połączenia z  O r ­

ganizacjam i, których głów nym  celem iest po­
pieranie p racy palestyńskiej społecznej, organ, 
.W izp * jest organ izacją  różniącą się stopn m i 
w rozwoju pracy i w  hasłach swęj pracy, jest 
o rgan izacją  robctn iczopalestyńską pod ‘ e n  

1 hasłem agituje i zbiera fundusze. w  tym  d i h j 
działa i wychowuje.

Teraz, u progu nowego okresu rocznej pracy 
r- r iaw a j się artyku ły w prasie kobiecej o no­
wych metodach pracy. D la nas. dla „W i :o* 
czy  w  połączeniu z innerni CMMiizacjam i c z y  
nie, istnieje wskaźnik zaw sze ten sam: pracują­
ce kobiece społeczeństwo w  Palestyn ie. r o 'w i ’ 
jąć się m oże z naszą pomocą: dla nich praco­
wać. m ało ' 0 ’ tyki, dużo praktycznej p racz i 
kulturalnej d z ’a?a!ności —  będzie treścią nad­
chodzącego ręku pracy. A. R

-ogo-

Wizo w Bur n i e
(Juwgdai ukazało się sprawozdanie z dziatalnuści 

poszczególni ch -grap WJZO. Dla porównan a poda 
jemy r.-ektóre fakty, o największych związkach W1 
ZO w Europ e

NIEMCY.

Organłzara obejmuje 55 grup i ma łączny budżet 
800 Ł Rzema zasadniczej wagi jest fuzja z 11 listo 
pada 1929 ..Yerband jud. Eraueu fur palestcnaarb*'

„Bund ziioo a&tiscber Frauen" na jednolitą federa

ciję W IZO w  Niemczech. Nowy statut głosi _ że jesit 
to z.\iązek -aŁ sjonistek, jak i licsjoulsiek dla pracy 

| około Palestyny. Pokrycie budżetu feedracji Niemiec 
| klej bochodź1 przedew&zystikiiem z wkładek czło.iko 
| wsk en i sprzedaży robót palestyńskich. Irrfljrlk było 

stosunkowo mało. Mtimo fuzj, odpadania .zlonków 
nie zauważono, natomiast intenzywna agitacja pp. 
Anity MuMer- -Kohon, Dr. Nad* Steom, Nany Margu 
lies i noycn przyczyniła się do znacznego wzrostu 
liczby Słonik.ń Agitacja odbywa się w Niie.nczech 
rrzedewszystkn-cm droga Prywatnych herbatek idro 
gą odczytów. Praca w organizacji samej rozwija się

głównie w  dziedzinie kutourałne#, sjonustki biorą *  
dział banłzo inteozywmy wie wszell ich akcjach pat 
tjii sjotustycznej. —  Jest rzecizą dtekawą, że najżate* 
zywniej pracuje

ANGLJA.
Angielski ^wiązek obejmuje 1700 członkiń i m*

5.000 Ł budżetu, lztóry mimo swe* wysokości został 
już z naddatkiem pokryty. HeJi.ądize wydobywa się 
poza wkładkami z imponująco urządzanych balów, 
bazarów, fife o dooków, zabaw ogmcdewjoh. Aglta 
cle uprawia WIZO angielskie na wiełką skalę i ma 
aparat pnorwszorzędnych móa^zyń i pracow/\c, pań 
bardzo wpływowych, jak pp. Sieff, Eder. Kiach 11. d. 
Związek angielski WIZO jest równocześnie imtegral 
ną częśc.ą składową organizacji sjonis tycznej i ma 
w  Egzekutywie swoją reprezeraacjt ._ WIZO w  AngflI 
wydaie rton.ere u Hetter, sprawozdania z kooferen 
cjS, a nawet ogłasza w  żydowskiej prasie ilustrowa 
ne sip* a>wozdania ze swej da.ałaimO&jl w E*ec. Co 
do pracy sócłifctycznej w  krato, to angielskie WIZO  
pracuje bardco wydatnie w  rwchu tartmitowym w  
niebu młodlzHeży i w e EunduszU Narodowym, dla któ 
rego w  ciąga jesmegt dnia podczas akcji zetraH
136.000 L. Znaeasae więcej erforikihi

RUMUNJA,
bo aż 6.000, w  35 grupach o nuda ecie 4 £00 Ł. OM 
winem źródłem obchodów sa zeb ra** hrtdgtAwaa, 
bazary, przedstawiieniia, wystawy Propagandę bar 
dzo ułatwiają dodatki do gazet Łydowskid . Zakres 
pracy tejże organizacji to licznie zakładane fcekto 
odczyty z działu jud: istyki, knrsa hebrajskie, .jrtzm 
w  organizacji .Jiechaluc** i „Hactezara44. Bardzo wy  
dajmą jest rń^trież praca dla Funduscn Narodowego. 
Organizacja lumtińslka WIZO jest zasflam ifetyłfaą 
przez żydowskie, ale 1 przez bardzo zaasymHraraw  
koła.

ZE ŚW IATA KOBIECEGO
U G A  KOBIET DLA WOLNOŚCI ’ POKUJU 

W  TEL— AWIWIE.
W  Teł—Awiwie powstała w tych <Mac£ m r  

organizacja kobaeca, a mianowicie oddział „W  i w  
światowej Lig.' Kobiet dla Pokoju i WdDośr-'*4.

PIERWSZY aDWOKAT W  PALESTYŃB .
Pani UitLsimrg, synowa Achad—Haaraa, wysrała 

proces przeciwko Radzie Sądowej, która IsraeJJon* 
wała jej prawo do adwewanr-y w  Palestynie.

JUBILEUSZ NAJSTARSZEGO _EKARZA—  
KOBIETY NA ŚWIECIE.

W Londynie odbył się niedawno jubileusz oajstar 
sizego na świecie doktora, pani Hamlet C&by.

Na ulicy West— Kensirgton, według starego a«i

la k żyje kobieta łydewska 
vi Palestynie?

Gospodyni domu w Palestynie. Ułatwione wannn 
ki pracy. Pra.a domowa nie Jest dla niej postra 
chem. Jak j-Ticiijąca matka w 3 ahowuje swoje dzie 
eko.

Już od pierwszej cbv»iłi; gdy kobieta przyjeżoża 
ią^a z golusfi (czy w charakterze chalucy, udaiącej 
się przeważnie na wieś, czy też jako miestzezanka 
do miasta), zstępuje z okrętu na gmint palestyński, 
zaczyna się jej nowe życie.

Innly fatoma\ Inne warunki i inne zgoła środowi 
sko, niż w gcłusie, inne panuiiące tu zwyczaje i oby 
azaje na odri dizonej ziemi —  czynią z niej innego i 
śmiało rzec można, szczęśliwszego czloweka.

I  rudny )es: dla niej tylko ten okres przejściowy, 
gdy detwe™ poznaje i st idjuije odmienne, oryginalne 
warunki żyda palestyńskiego. Tirudno nauczyć suę 
■owego języka, jeżeli mię przygotowała się pod 
tym względem w golusie.

A  jednak na każdym kroku jakże miize tu jest jej 
iy c je  csoblste. jakże prędko wchodzi w rolę praw 
dzśwei Palestynłd i jakże szczęśliwą się czuje gdy 
udało Się jej .wrosnąć w glebę** j ugruntować w oj 
wyżnie swój byt!

Kobieta żjdowafca w  Palestyn!i dop**szccjna jest 
ido w izdtoch prac i m  rówci z mężczyzną buduK 
domu w  nricścłe 1 uprawia poło w  kotanjl.

Ale weźmy pod uwagę — kobełę w domu PTzyJ 
mrjfrrw aię życiu praacięUiej żony ; matlcl w  mielcie

luib koion.ji, iamuiiącej się tylko gaspodarstwem. Ma 
ona zawsze wygodne, hygjeniczne mieszkanie, za 
opatrzone w taras odsłonięty, bez ścian, pełen po 
wietrzą i słońca. Nie musi froterować podłóg. Podli 
gi są kamienne i wystarczy 5e wytrzeć wilgotna 
ścierką Jeżeo ma służącą, jest wolniejsza. Ale gospr 
dynie palestyńskie nie lubią próżnować i wolą się i 
obejść bez służącej. Zdobyły doświadczenie, w jak.i , 
sposób przy mniejszym nakładzie pracy lepsze jesz 
aze zdobyć rezultaty.

Pranie odbywa się na dworze ! para od b.elizmy 
nue przenika całego mieszkania. Piorą praczki — 
jememitki, albi/ sama gospodyni now ym, łatwym, zre 
formowanym sposobem.

Kobiety palestyńskie nie patrzą wcale na prow a 
dizenie gospodarstwa domowego, jak na dopust Bo 
ży. Jr.sit to także dzi.dżina pracy, w której trzeba 
się specjalizować, której trzeba się uczyć. I dlatego 
tak pilnie zwiedzają kilub „W izo “ w Teł— Awiiwic. 
gdzie otrzymują recepty i porady, jak gotować i co 
gotoweć nowego na obiad. Z panktu widzenia nau 
kcwego interesują się, jakie pożyw enie jest zdrów 
sze i więcej dać może sił- członkom rodzimy.

Stosunek męża do żony gosipojyni w Palestynie 
jest zupełnie immy, niż w golus;e. Licząc się z tern 
że pracuje przy gospodarstwiie, zawsze chętnie go 
tów jeot jej służyć pomocą. Nie uważa absolutnie za 
ujmę swej fjcdnośoi, gdy sam umyje rano podłogę, 
lub uda się na zakupy, gdy żona czem imem jest 
zajęta.

Na wsi pod tym względem nastąpiła już zupełna 
rewolucja W  ^kwucaoh** JdUuc ich'* spełniają czyn

noś 1 gospcdajcze zarówno chłopcy, jak dz ewozęta. 
A jeżC'!1.1 chodź, o spełnienie w gospodarstwie jakiejś 
cięższej pracy, jak naprzykłaa dźwiganie wońków z 
artykułami żywność:, to należy to wyłącznie do męz 
czyzi.

Jak iuż zaznaczyłam, uie uważa 1 obieta w  Pale 
s>tymie prowadzenia gospodarstwa za dopust Boży. 
Jeżeli sama chce zarobkować, przyjmujerdo domu 
służącą Jeżeli nie pracuje zawodowo, zajmuje się 
z sa;y:-.fakcją inteligentnie praca dokoła domu.

D^ugln postrachem jest dla kobiety zamężnej z 
warstw uboższych w golusie, bardzo często wych o 
warn e dzieci.

Jeżtl1 kobieta w mieście palestyńslfaiem nie jest 
w  sianie zająć się wychowaniem dziecka swego od 
daje ie na cały dziań do publicznego zakładu, ziw* 
nego „Domeir. Dziecka** (Beth Tinokotih), założone 
go przez ..Hiistadrutl Nasz im Ibriijoth**. fnstj-tijcła ta 
jest bardzo pomocną matce, zmuszonej do £ irobfco 
wania. W  k.lbucacb i kwucach kwesitja wychowani* 
koletywnego dziatwy wyzwala tom badrziej kobiety 
pracuijące, często niepowołane do roli matikjŁ—'wycbo 
w aw rzyn !

Zato matki, które zajirmiiją sie same wychowaciem 
swych dziec1 z kolei spełniają swe posłannictwo S 
niezvsyklem, nsewidzianem pośwuęcen.em i tuiłośćt* 
Jedna drugą stara się prześcSgmąć we ^zorowetn 
staramiem wychowaniu diziedka na zdrowego na 
ciele . umyś', Żyda na odrodzeń: m ojczystym 
de.
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tkiskiego zwyczaju zap u w o  sto śwtec aa flfcn^  
mim zamrożonym torcie: ialco symbol trioońęSHla 
uetoego roka życia. PaoS Dr. Hanriet Cfefoy spędcEa 
dzieciństwo w Anstralji. —  Dopiero n  studia wyje 
chała do Ameryki. Kilka lat pnzebrą»  w  Nowym 
Jorku. a przeszło dwadzieścia lat w  Bostonie, gdzie 
pracuT już wówczas jako lekarz. —  Z Bostonu prze 
aesit s:v do Genewy i tu w  krótkim czasie staje się 
ośrodkem grupy wybranych i bardzo zdolnych ko 
biet. które były wyrazicie Uranii nowoczesnych Het. 
Bvly if panie: Pieczyńska, Vidart i p. Maria Brech 
buhi O fatn ir założyła wspaniała szkołę w  Oene 
wie. kićra wychowała trzy generacje.

PJrr Dr. J-icsby opowiada o tern, jak trudne i cięż 
kie były wówczas wananik: dla kobiet, chcących stu 
djowac Tylko kohiety o prawd "i r«m  powołaoij 1 
bar dc o zdolne mogły morzyć o tern, ażeby się do 
stać C zawodu. To też gdy przybyła na stedja do 
Nowego Yorku, napotkała tu wraz z grupka innych 
k o b i e na sITie zorganizowana i zaciętą opozycję 
studentów : lekarzy amerykańskich. —  Walka ta by 
ła dla tej małej grupy kobiet jakby jakimś ś* iętym 
nakazem i tylko dzięki ternu udało im się pokonać

Miesiące letnie bywają dla radiofonii niezbyt po 
uyśdiie. Składa się na to szereg warunków technd 
ctnych i programowych W  pierwszym rzędzie trza­
ski atmosferyczne, które w  miesiącach letnich stale 
przeszkadzała w  odbiorze audycyj, a zwłaszcza w 
odbiorze daLzycn stary). Trzaski te wyeliminować 
a*e nie dalą _żaAve»nl dotąd rozporządzataemi śród 
kant — nsują jednak niemal zupełnie w  oljpeste 
iw k in ym  i z.mowym, gdy powietrze przesycone 
k s t wilgocią.

Te inne jeszcze okoliczności powodują, że latem 
mato korzysła się z radja. Gdy jednak nadchodzi 
wrzesień, należy już pomyśleć o sezonie radjowym. 
Należy więc doprowadzić do porządku aparaturę, 
sprawdzić antenę, która szczególnie na zimę mstii j 
b j t  oobiwe umocowana), pnzejiiueć lampki, czy nie I 
UŁmjiły mocy odUorczeo i u <L

Aparaty radiowe s* u nas jeszcze bardzo drogie. 
Dnogfe są również poszczególne częś:i. I dlatego 
każde nszkoczeoie aparatury naraża radjoamatorów 
■a dość wysokie koszty. Z tego względu należy 
rfoupułanbe co pewien czas, a zwłaszcza po okre 
ale Ibtotm, sprawdzać całe urządzenie.

Odfc oirinnilc: radiowe nie mają tak szczelnej po kry 
wy, jak zegarka, aby się nie przecisnął do wnętrza 
jaktó pył es. Na wewnętrznej aparaturze osiada 
Inn , który jest wrogiem dobrego fankcjonowania 
■PŁ.atu. Osadza się on na podstawach lampowych, 
na k*OTid-Jisałorach obrotowych, na oporach między 
pnzewodaml, — a to wszystko powoduję niszczenie ; 
I samoistne wyładowanie się akumulatorów. Dal 
*zym wrogiem audyajł w  odbkwntiat jest śniedź, 
która powstaje na zaciskach i na lutowani ach, w y 
wolując duże opory i powodując bardzo cichą au 
dycję.

Należy v*ęc po usunięciu lamp z podstawy, oczy

KURSY RADJOTECHNICZNE W  WARSZAWIE  
DLA ZAW ODOW CÓW  ! AMATORÓW.

Program nauk państwowych kursów radjofechnl 
cznych w  Warszawie został rozszerzony przez 
wprowadzenie szeregu nowych przedmiotów prak ' 
tycznych, zwłaszcza z zakresu radiofonii i techniki I 
lal krótkich. Otwarcie nowego kuTsi dwuletniego | 
dla zawodowych radijotechnllków,, dla kandydatów 
i  oecTUsem 3 Was. nastąpi 15 wrześniu.

Niezależnie od kursu zawodowego, celem roz.po 
wszechnienra radjoamatorstwa, prowadź oni’ bedzae 
W dalszym uągu wieczorowy 9—mies.eczr.y kurs 
radłoteiefanj: radiotelegrafii. Przyjmowani nań be
dą kandydao, / cenzusem 6 klas szkoły średniej. — 
Zapisy przyjmuje się na kursy w Warszawie. Mc 
kołowe! a.

SZEMAT ODBIORNIKA W YSYŁA „POLSKIE 
RADJO"

W  trosce c wygodę radiosłuchaczów na prow.n 
ej i, gdzie trudności w ładowaniu i wymianie- ba.erjt 
i aku/ru'atrrWi są bardzo znaczne, dyrekcja .Pol 
skięgo Radl. opracowała' schemat do budowy dwu

TWTMjidł i t  pt n ełiiu d j.

rfOBITTY —  SĘDZIAMI POKOJU.
W  Niemczech mianowano już kilka kobiet ua sta 

nowislco sęduiów pokoju, Znanym sędzią stała sdę p. 
D i. SpGtzer.

Z  MŁODEGO W IZA

Naprzód!
Stommy u progu nowego roku —  nowrgo okresu 

pracy i poczynań. W ta c za m y  weń śmiało i z wiarą.
Idea nas/n bowiem zdołała się już przebić przez 

ostre zasieki obojętności, potrafiła poruszyć setki 
dziewcząt, stojących dotychczas zdała odi rui ńu sjoń 
susiego. Są jednak jeszcze całe rzesze dziewcząt ty  
dowisJckh, przyglądających się — nie powiem: bez 
sympatii, — ale w  każdym razie biernie uobater 
skim wysiłkom : uciążliwym zmaganiom narodu. — 
Czas położyć kres Inercji! S~oze&Mme teraz, gdy 
żydostwo przeżywa ciężką i krytyczną chwilę, nie 
pora na sam sentyment ii poryw tylko! Nie wysłar 
cza, że pod wpływem tego, cc dzteje się na froncie

lampowego odbiornika z lampami dwariatkowem!. 
Odlblonp-ik ten zasilany może być suchą baterją ża 
rżenia, składającą się z bateryjek od latarek kie 
szonlkowycii Odbiornik ten daje na słuchawki wszy 
stik.e silni ejcze stacje krajowe I zagra oczne

‘śeh.rrat odbiornika wysyła bezpłatnie wszystkim 
zgłaszającym się wydział propagandy „Polskiego 
Radia'1 Warszawa, Kredytowa .1.

„SENSACYJNE ZASTOSOWANIE „RELAIS*4. 
DRZWI OTWIERAJĄ SIE SAME, „BEZ DRUTU**.

Pew. cn radjofniynter w  Amdemshaw w  AraglH — 
wprowadżli w  woim domu takie urządzenia, które 
pozwalają mą otwierać 1 zamykać drzwi „bez diru 
tu“ . Gdy naprzyfcład powraca samochodem z fabTy 
ki do domu, naciska guzik na kierownicy i wrota 
garain  otwuera.i. się same, a dzwonki elektryczne 
alarmują Jtażbę l zawiadamia.ją ją o przybyć* pa 
na. Wszystkie drzwi otwierają się wtedy a wtórna 
tycznie. W  każdym pokoju jest omfeszczony mikro 
fon. Można go każdej chwili włączyć I perozomie 
wać sę  z osobami, majduląccm się w innych po 
tołach.

palestyńskim i wokół niego, zadrżą. bofcśue jd ń 4  
struna duszy. Konieczną jest praca, praca jtd o ta M i 
zorganizowanych l uświadomionych narodowo.

W  io w y  rek pracy wstępujemy z ufnością i  nu 
dizieją. W ierzym y, że w  realizacji naszej Mei, w  dą 
zianiu do poparcia ogólnej konstruktywnej p r w  
Pal isDuie dopomogą nam ficzne nowe rrrir*jHnir\ 
W ierzymy, że zdołamy pomnożyć nasze p a o M ą  
że spotęgujemy tempo i wzmożemy ftnin m ji m d 1 
pracy nasze'. A wfęc łoim y krok za keddem —  bm 
praódl &  B»

KRONIKA.

SEKRETARJAT „MŁODEGO WIZC oraeAda
codziieumie .d godz. 8— 9 wlecz, i przyjmufe wpisy; 
nowych członkiń, jakoteż rejestrację dawnych czkaw 
to i. i i

W  OSTATNIM okresie nastąpiło pofecaeoię Anin 
tcwej orga.Tie.aCiji żeńskiej „Konrfciitientalbnnd der d >  
nistischen Madichen“  z „Miodem WI7,0“  pod Tntrlff 
uą nazwa „Jt-gebddezernat der WIZO".
Staraniem „Młodego W fZO “  w  naibKż&zyca *■*«** 

odbędzie snę uroczysty wieczór ku czci .o b o U c j 
palestyńskiej.

AUDYCJE POLSKIE W  RADJO RUMUŃSKU M.

P R Z R A D J O W Y
Czas zabrać sią do słuchania!

Pierwsze czynności radiowca z nowym  sezonem-

ścać wszystko siuchym i czystym pędzelkiem. —  
Śniada czyś:: się natomiast suchą szmatą, tak dlU 
go, dopóki me dostrzeżemy polj^sku. Należy też ko 
iweczmie dokirecić wszystkie śrubki i makrętac  ̂ —  
przez co również poprawia się jakość audycji. W re 
szoie I oląctira radioamatora są wymienione cewkfl, 
które psując się, 06łahóają odbiór. Na nie w ięc pod 
czas przeprowadzanego badana należy zwrócić 
szczególnie baczną uwagę.

Z kclei spra,v«fe,3ć tTZeba wszolkfe po^oSidlt czę 
ścL Antena jest bardzo częsrc źródłem kłopotów, 
— gdyż izclatorki pokuyiwają się sadzą źle 
izolują, poeatem śniedzieje linka antenowa. Zasadni 
czo należy czyścić gruntownCo antenę co trzy lała 
i to zarówno izolatorkii, jak i linkę. Naieży również 
zbadać, ozy uziemienie nie pokryte zostało rdzą.

W  dalszym ciąg" radioamator winien zwrócić 
uwagę na baterie. Te  należy doprowadzać do porzą 
dka zasadniczo co miesiąc przy ładowaniu. Obecnie 
przed sezonem zimowym należj' specjalnie się nie 
mi zaopiekować. Proch powoduje prądy pełza!ące. 
osłabiając audycje, należy go więc skrupulatnie .ucu 
wać. £ wiedź na zaciskach tworzy wielkie opory — 
trzeba więc oczyścić ją starannie szmatką. Wresz 
d e  wszystkie szczeliny należj zalać ponownie 
smolą.

Pozostaje wkoucu głośnik I słuchawki. Zmiszczo 
ne sznury powodują sitoe *izaski, trzeba wiięc do 
Madime zibadać je i ewornualuie zamienić na nowe. 
Wskazane jest również, by same słuchawki lub gło 
śndk o»idać do namagnesowania. Magnesowani* raz 
do roku znakomtce przyczynia się do lepszego od 
biora.

Oto w  ogóinycih zarjrsach praktyczne wskazówki 
dla radjoamatorów na nadchodzący sezon jeftlenny 
i zimowy.

Jak słychać, radiostacja w  Bukareszcie rozpocz 
nie w dniach najbttżseych nadawanie stałych aody 
cyj PoWrch, na które Jcladać się bętL, odczyty, » -  
trv-ory liiltęracłde, słuchowlka, koncerty muzyki pof 
skiej w wykonaniu orki cery radja w  Gukareszicie, 
oraz i'unce"ty z plyit gnamofonowych.

Audycje ts odbywać się loędą dwa razy w  rnie 
siąca.

NOW Y „DOM RADJA" W  BERLINIE.

riudewa ncwego „Donn Radja" niemieckiego To 
wanzystwa radiowego zbliża się już ko końccwf. 
Pozostają do wykonania tyliko drobniejsze roboty 
zewn?‘.Tz-ne Można w:ęc sobie już teraz przedsta 
wić przybiiiżony obraz wspaniałego pięć ioplętrowe 
go budynku Front na 150 metrów szerokości. Tuż 
obok „pałacu" wznosi się wysoka wieża radiowa, 
która w specjalny sposób podkreśla charakter „ra 
d iowy" tej budowla.

W  . Domu Radia" mają oyć urządzone 3 sale stu 
dja, z których największa kczy 40 metrów długo 
ści, 18—26 metrów szerokości i 12 metrów wysoko 
ścL Wszystkie asie studja są dokładnie ;zo.lowa 
ne. Posiadaja podwójre ściany. Pomiędzy teml po 
dtwójnem! ścianami zna duje się warstwa powieurza 
oraz dwie warstwy materjialu. tłumiącego dźw ięki 
Na iazeciem plętnzc przew>idz:ane jest centralne po 
mieszczone wzmacniaczy. W  specjalnych pokojach, 
znajdujących się w  pobliżu różnych sal studja moż 
na przysłuchiwać się audycjom radjowym, używa

Cecść dachu zajmuje ogród. Specjalne urządzenia 
jątc w  tym celu słuchawek lub głośników, 
umożliwi a.:ą wyzyskanie tego ogrodu, jako studja 
na „świeżam powietrzu". Górne piętro zawierać 
ma muzeum radjowe.

TRUDNOŚCI RADJA W  SZKOLNICTWIE.

Wszędzie zdają sobie sprawę, te radjo miałoby 
ogromne znaczenie naukowe I wychowawcze w  
szkolnictwie. Mnóstwo szkół zdobyło sdę już raa apa. 
raty i głośnik!, nabyte w  większości wypadków ze 
szczfpłych funduszów własnych nauczycieli, ale 
znaczuie trudniej Jasi rozwiązać sprawę ekspioata 
cji aparatu w obecnych warunkach w  jakich się 
szkoły, zwłaszcza wiejskie, znajdują. Kwesłjona 
Tfusz, jaki rozpisały władze szkolne w  Niemczech, 
wykazał, że około 2.000 szkół tamtejszych ma już 
aparaty radłcwe J korzysta z  tego wynalazku. Aby 
rozszerzyć jeszcze bardzie] radjo w  szkolnictwie, 
niemiecki Je ministerstwo oświaty postanowiło wsta 
wić do swego brdźetu odpow.ednią sumę na zakuo 
radioodbiorników najnowszego typu, t  J. takich, 
l.tór< włączać można w  sieć elektryczną. Pokaz a 
ło się iednek. te  trudności są większe, aniżeli przy 
puszczano. Mnóstwo szkół me ma Jeszcze w ogóle 
prądu eł ktrycznego, a tam, gdzie są ełefcftrownje, 
prądy są rozmaitej natury. Fundusz, prrezną_zony 
oa załoup aparatów, okazał stę ałewyaa nczaji^r 
dla zakupu f<łxnwfednlef Aośof akomnUtorów, kto 
rych rtema gdzie ładować, a na zakop suchych ba 
toryj także metzu pwatędzy.
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ZamkniĘcie żytitu s k ic h  pćfkolcrij 
uiaKacylnyth w Krakowie

Z końcem ubiegłego miesiąca nasiąpilc uroczyste 
zaniknięcie największej w  Polsce półkolonii waka­
cyjnej Towarzystwa Opiek: nad Sierotami żydo- 
weśretni poza zakładowe mi w  Krakowie (CA.by Ką 
c i i )  w obecności reprezentantów władz komunal­
nych (Prezydent RoNe wraz z p. Prezydsnfową), 
wojewódzki-h (ref. Dydeyczykówoa), Miejskiego 
Urzędu Zdrowia (Dr. Owsiński), Gminy Żydowskiej 
(prates Dr. FSschlowitz), delegatów jnstytucyi i bar 
dtzo kfznyoh gości.

Do zebranj cb przemówi: pp. Dr. Jan Landau J- 
mienik.ii, Towarzystwa Sierocego, iako organizatora 
pótkok-nii, Di Józef Steinberg imieniem Zach. 
MaPjp Zwiią/km Opeki Sierocej. Dr FischJo-w.iitz 
imieniem Gminy żydowskiej, podnosząc zinaczeirie 
i wspaniale rezultaty półkolonii, będącej bezsprze­
cznie najwzoTewsza pacówka tego rodzaju w ca­
łym kraju. Następnie dwie dziewczynki z koionjii 
podziękowały Zarządowi Towarzystwa za trudy i 
starania około powołania do życia tego ważnego 
środpwtska zdrowotnego dla dzieci żydowskch. 
Chón dzieci odśpiewał znakomicie dwie piosenki, 
pocz-rr. nastapiła deklamacja : świetnie przez dzie­
ci odegrane przedstawienia na wolnem powietrzu., 
a to ..Wesele kwiatów", Baśń fantastyczna" ze 
śpiewem najmłodszych dziieci, wreszcie 8 dziew­
cząt odtańczyło brawurowo „Taniec marynarzy".

Póikclonjd ze swemt urządzeniami oraz uroczy­
stość w doskonałym, swobodnym nastroju, pozosta 
w iły njeca-tarte wrażenie i wywołały prawdzwy 
entuzjazm tak u reprezentantów władz, iak i Licz­
nych yoścL Spodziewać sję należy, że akcia ta w 
przyszłym Teku zesrtawe rozbudowana przy wybl- 
tnem poparcia społeczeństwa., krtóire mało sposob­
ność przekonać się o niezwykłej pożyteczności i 
sprawności te' Instytucji (bl.).

Rejestracja bezrcbGfnycłi nauczycieli 
szktit Średnich

W  związku z coraz bardziej wzmaga.jącem się 
Bezrobociem wśród nauczycielstwa żydowskiego, 
Zarząd Główny Związku Zaw. Nauczycieli Żydów 
skich Szkół Średnich przeprowadza obecnie reje­
strację bezrobotnych żydowskich nauczycieli szkół 
średnich, jak również pozostających bez pracy kan 
dydatów do zawodu nauczycielskiego, posiadają­
cych wymagane kwalifikacje (egzamin nauczyciel­
ski, magisterjtrny dyplom itp ) W zyw a się wszyst­
kie zainteresowane osoby do ya k najrychiejszego 
zarejestrowania się w  Biurze Pośr. Pracy przy 
Związku (W arszawa, Zielona 25) z podaniem na­
stępujących danych: nazwisko i  imię, adres, kwa­
lifikacje, od jakiego czasu pozostaje bez pracy 
wzgl. (dla kandydatów na nauczycieli) — kiedy 
ukończył studja. Zarząd Związku prosi inne pi­
sma żydowskie o przedruk niniejszego komuni­
katu.

—  Z PO CZTY. Z dniWn 3 lłpca br. uruchomio­
no agencję pocztową Nr. 2 w  Rabce powiat Ma­
ków, W ojewództwo Kraków. Do miejscowego o- 
kręgu doręczeń włącza się obszar dawnej gminy 
Zaryte.

—  L IC Y T A C JA  KONI. W  przyszły piątek 19 
bm. o godz, 8-mej na targow icy końskiej w  Pod- 
górju Zablociu, odbędzie się licytacyjna sprzedaż 
większej ilości koni wybrakowanych z oddziałów 
garnizonu krakowskiego.

— SAMOBÓJSTWA. Dnia 11 bm. około godz. 
3-ciej Bednarek Marja popełniła samobójstwo w  
mieszkaniu B. M. przez zadanie sobie nożem rany 
w  okolicę serca. Bednarek przewieziona została 
na pogotwie ratunkowe, gdzie zmarła. Dochodzę 
ula w  kierunku ustalenia przyczyny samobójstwa 
w  toku. — Dnia 10 bm. zawezwano pogotowie ra­
tunkowe do aresztów miejskich przy ul, Skawin 
skiej, gdzie przebywająca w aresztach Anastazja 
Sniyśiiiuk prostytutka, zażyła w  zamiarze samo­
bójczym nieznanej trucizny. Wymienioną przew ie­
ziono do szpitala św. Łazarza.

—  NIEOSTROŻNY SZOFER Onegdaj autobus 
Nr. Kr. 96113 prowadzony przez szofera Henryka 
Balazińskiego ze Świątnik pow W,adowice, naje­
chał w gminie Kosowej na slup telegraficzny, 
pizyczcm autobus uległ rozbiciu. Jadąca autobu­
sem 14-lelnia Helena Balaz.ińska doznała lekkich 
honluzyj ciała Powodem wypadku nieostrożna ja ­
zda szofera.

— K A TA S TR O FA  SAMOLOTOW A W  OZAS.E 
ĆW ICZEŃ AKRO B ATYC ZN YC H . Dnia 9 bm. o 
godz. 13-tej runął na ziemię i uległ zupełnemu roz­
biciu samolot na lotnisku w Rakowicach, piloto­
wany przez chor. Szurleja z i p  lotn. z W ar­
szawy, podczas wykonywania przez legoż ćw i­
czeń akrobatycznych. P ilot został ciężko ranny i 
odwieziony do szpitala wojskowego w  Krakow ie

— W IE L K i ZB IÓ R  SKRAD ZIO NYCH  ROW E­
RÓW Dobranowski Edward (lat 17), Wilkuszew- 
ski Adain (lat 24), Galas Jan (lat 19), Sieczek 
Jan (lat 19), Godula Jan (lat 19) Wąsik Teodor 
(lat 20) W ładysław  Pietryka (lat 18) i Wąsik Jó-

i zef (lat 17), przytrzymani zostali za szereg kra­
dzieży rcworców  oraz kradzieży z gabilotek sklc- 
powych. Od aresztowanych odebrano 10 rowerów  
w  czem kilka zdemontowanych Wymienionych od 
stawiono do więzień sądowych.

— ECHA PO D ŁO ŻENIA  OGNIA W  BUKOW IE. 
W  związku z ostatnim pożarem w Bukowie pow 
Kraków, który mini miejsce 8 bin przeprowadzo­
no z ramienia U. SI. w  Krakowie dochodzenia, 
na podstawie których ustalono ponad wszelką wat 
pliwość. że pożar powstał wewnątrz domu i że 
właścicielka lego domu łj. Marja Ożóg w  chwili 
wybuchu pożaru znajdowała się w ov—ofrz. po­
czerń wybiegła z domu znmykajac drzw i na kłód­
kę. Przesłuchani świadkowie w idzieli jak wym ie­
niona biegła z domu w  kierunku południowym. 
W  odległości 70 kroków od palącego się domu zo­
stała zawrócona z drogi przez mężczyznę, który 
zauważył pożar. Wobec tego Mairje Ożóg areszto­
wano i odstawiono do sądu. Dom był ubezpieczo­
ny na 4.000 zł.

—  ZŁODZIEJE GRASUJĄ. Kański P iotr wlaści 
ciel dóbr, zam. w Prądniku Czerw, zgłosił, że 
dnia 10 bm. skradziono mu w  Miejskiej Kasie O- 
szczędmośoi w  Krakow ie portfel z kwotą 520 zł.

 o-----
Z M A R L I:

Anhalt Feiw el 1. 48, Sperber Nucbim 1 64, Blumi 
Getzel 1. 80, Plauengraben Chaja M irel 1 39 
(z  Rozwadowa), Jugerwirth f  Lipskcr Soissia 1. 
32, Ohreo&toin Henryk 1. 35 (z  Dąbrowy Górniczej)

_  NOCNY D YŻU R A PTE K . Dziś w  nocy z pląt 
ku na sobotę mają dyżur apteki: ui. Grodzka 22, 
pi. Matejki 3̂  Sienkiewicza 2, Rakowicka 12, D ie­
tla 36 i Kalwaryjska 27.

—  ZGON PROF. E. GODLEWSKIEGO. Z po­
wodu śmierci prof. dra Emil a Godlewskiego star­
szego, odbyło się dzisiaj żałobne posiedzenie Se­
natu akademickiego U. J., na którem Rektor prof. 
dr. E. Załęski uczcił zasługi Zmarłego, poczem Se 
nat uchwalił wziąć udział in oorpore w  pogrze­
bie.

—  O P L A T A  Z A  P R Z E K A Z Y  P IE N IĘ Ż N E  PO­
W Y Ż E J  1000 Z Ł  wynosi; od 1000 do 1250 — 2 zł 
50 gir, od 1250 do 1500 zł —  2 zł 85 gr, od 1500 
dol750 zł —  3 20 gr i  od 1750 do 2000 zł — 3 
z ł 50 gr.

_  ULGOW A O P L A T A  PO CZTO W A D LA  PA - 
OZEK Z K S IĄ ŻK A M I. Od 10 września obow ią­
zuje nowa opłata pocztowa dla paczek z książka­
mi. Z u lgowej opłaty pocztowej korzystać mogą 
firm y księgarskie, oraz zakłady naukowe, przy 
równoczesnem umieszczeniu na opakowaniu uapi-

'■ V

PŁASZCZE SZKOLNE
L E O N  B K A C 1 E J O W S K I Z0C9er 

K r a k ó w ,  G r o d z k a  5 - 7  (na prawo z Rynku)

Z TEATRU. L ITERATURY l  SZTUKI
— Z T E A T R U  IM. J. S^OWACKIEu.O. Dzisiaj

na przedstawieniu popularnem, po cenach zniżo­
nych ukaże się pc raz 6-ły zabawna komedja pa* 
ryska „Napoleon ondulacji". Jutro wchodzi na re­
pertuar poprzedzona niebywałym sukcesem na 
całym świecie komedja amerykańska Anny NI* 
chols „Potrójne wesele", która niedawno we L w o ­
wie, gdzie ją  grano p ierwszy raz po polsku, spaś* 
kała się z takiemsamem przyjęciem. Reżyser to­
go przedstawienia p. Jerzy Szyndler wystaw ia ją  
także w  Krakowie. Oprócz niego zaprezentują się 
pp. Krzeraieński i M. Tatrzański, zaangażowany 
okresowo na scenę krakowską. W  niedzielę o g. 
330 popol, po raz pierwszy na przedstawieni* 
popoludniowem „Niebieski lis".

— „k t o  r a z  s p r ó b o w a ł , t e n  z e c h c e  jb
SZCZE R A Z ". Oto tytuł drogiej szlagierowej re- 
w ji, której premjera odbędzie się dziś w  piątek 
12 bm. w teatrze „Bagatela". W  rew ji tej, przy­
gotowanej przez reżysera Grodiniokiego i kier. l i t  
Sygietyńskiego, bierze udział cały zespół. Szereg 
pełnych humoru skeczy i śpiewnych numerów o* 
raz popasy taneczne „Bagatelek" ze znakomitą p* 
rą Aleksandryjskich na czele, oto atuty z jakiem ! 
dyrekcja przystępuje do dzisiejszej premjery.

Kolosalny zachwyt budzić będą nowe dekoracj* 
pędzla artysty mai. Rysiewskiego oraz przepię­
kne kostjumy wykonane we własnych pracowniach 
Codziennie 2 przedstawienia o  godz. 7*15 i 9*30. 
Bilety na wszystkie przedstawienia bez żadnej do­
płaty za przedsprzedaż, codziennie do nabycia W 
kasie teatru od 10 rano do 10 wiecz.

_  Z TE A TR U  „B A G A T E LA * W  medlzielę 4  
14 bm powtórzoną zostanie po raz ostatni w  bie­
żącym sezonie na popołudmiowem przedstawieniu 
punktualnie o godz. 4‘30 pop. przepiękna rew jc 
„ I  znów Bagatela gra ‘ po cenach popularnych od
1.60 zl do 4.50 zł. Bilety już do nabycia w  kasie 
teatru.

— JAN  K IE P U R A  B A W I W  K R Y N IC Y . Zna­
komity tenor, Jan Kiepura, po kiłkutyg|oduk>wyue 
pobycie na Semmeringu, gdzie wypoczywał po

. trudach w ielk iego Filmu dźw iękowego „Neaęoi 
[ śpiewające miasto", przybył obecnie do kragu i. 

przebywa w  Krynicy. Sławny śpiewak mieirlni 
w  w illi, należącej do jego  matki.

KO M UNIKATY

— SEKCJA MŁODZIEŻY PRZY ZJEDNOCZĘ 
NIU KOBIET ŻYDOWSKICH (Młode WJ.Z.O.).
Dziś, o godz. 5.45 posiedzenie wydziału,

—  CEIRE I CHALUC MIZRACHL (Kupa 16) Jutro 
w  sobotę o godz. 12 w  nocy odpraw! modły „Seli 
chot" kol. S. EichenboJz z udziałern chóru org. Go­
ście mile widzi alni,

 o - —
— W A ż N f DLA PRAGNĄCYCH STUDJOWAĆ 

W  PRADZE CZESKIEJ NA W YDZIALE LEKAR­
SKIM. Samopomoc Studentów Obywateli Polskich' 
w  Pradze podaje do wiadomości chcącym shidjo- 
wać r.a wydziale lekarskim w  Pradze czeskiej 
aby w  jak r.a krótszym czasie zasłali odpisy świa 
deotrw dojrzałości (bez metryk) na adres: Svepo- 
moc t c s l  V7*. skoł prtoL polskyct Proba U, Alber- 
tov Studentsky Domov, aby uzyskać dla nich przy 
jęcia ca w yżej wspomniany fakultet Wpisy trwają 
od 24 bm. d> 15 pafdizfiernjika włącznie. Według za 
ciągniętych informacji nie będzie się po tym termi 
km wogćte przyjmować.

REPERTUAR TEATRÓ W  KM AKOW SKKB.
T E A T R  IM. J. SŁOW ACKIEGO

Piątek: „Napoleon oodulacji".
Sobota: „Potrójne wesele1' (preaojwa—  nowości

„B A G A T E LA *
Piąiek: „K to  raz spróbował, ten zechce Jo*

szcze raz".
Sobota: „K to  raz spróbował, ten zechce je&zaze

raz".

Sobowtór prezydenta Hoooera
M r. Robert M aynard, dyrek tor jednej z  po­

w ażn iejszych  firm  bositońskich, jest tak łudzą 
co podobny do prezydenta Stanów Z jednoczo 
nych, że w prow adza niek iedy w  błąd nawet 
swych najbliższych.

Pisano o  tem  podobieństw ie tak długo w  ga­
zetach amerykańskich, że w reszc ie  i prezydent 
pragnął go ujrzeć.

D yr. M aynard otrzym ał zaproszenie do B ia ­
łego Domu. Udał się natychm iast do W a szyn g ­
tonu, a g d y  w szed ł w  podw oje rezydencji g ło ­
w y  państwa, po uniżonych służbistych ukło­
nach poznał, że biorą go  tu za prezydenta.

Podobno prezydent H oover m iał dla dyr. 
M aynard? pewną określoną propozycję.

Spyta ł go  m ianowicie, c zy  nie zechciałby za ­
stępować go n iekiedy w  przyjm owaniu gości.

Zgodn ie ze zw ycza jam i bowiem, prezydent 
p rzyjm u je dziennie około 3 tysiące osób i mu­
si każdej uścisnąć dłoń, co mu zajm uje prawie 
dw ie godziny  czasu. Podobno dyr. M aynard 
grzeczn ie, ale stanowczo odm ówił prezydento­
w i, m otyw u jąc odm owę tem, że dyrek tor po­
w ażnej firm y  nie m oże baw ić się w  tego  ro ­
dzaju m istyfikacje.

A le  nie jest wykluczone, że wiadom ość o od­
m ow ie M aynarda jest zm yślona, b y  nie budzić 
podejrzeń codziennej trzy tys ięczn e j fa li gości 
w  B iałym  Domu. M oże już dawno nie ściskają 
(Mii dłoni prezydenta Hoovera.
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Skarby wydobyte z morza 
zapomocą magnesu

Załodze w łosk iego  staiku „Arti®Ii'>" w ra z  ze  
za łoga  francuskiego c^atknr ,,La Seine“  udało 
s ię w yd ob yć  z dna m orza skarb bezcennej
w artości. W  p ierw szych  latach po wojn-e zat<> 
nął angielski statek p o cz tow y  „Egipt w iozą  
c y  na sw ym  pokładzie 5 torni s zczerego  złota. 
44 i pół tonu srebra i 80 kg  p la tyny . W s ze l­
k ie  próby, b y  w yd ob yć  z dna m orza zatop io  
ne sharby, sp e łz ły  na nkszem, chociaż ang'el 
skie to w a rzy s tw o  ul ezpiecZv'nlowe. w  którem  
„E g ip t" b y ł asekurow any, ob iecało  po łow y
tego  skarbu nurkowi, k tó ry  w skaże  miejsce, 
gd zie  sie skarb znajduje. Obecnie udało sie 
statkow i „A rt ig lio "  ustalić ponad w sze lką
w ątp liw ość miejsce, gd z ie  zatonął „Egipt '-
Nurkow ie, k tó rzy  cncedi w yd o b yć  ten skarb, 
nielada trudności m ielł do pokonania, gd y ż  
g ięb  kość m orza  w  tem  miejscu dochodzi do 
140 m etrów- U zbrojen i jednak w  o lb rzym i ma­
gnes, dokonali sw eg o  dzie ła  i w yd o b y li meta 
k>we kasety, w  k tórych  za w a rte  b y ły  te  skar 
by-

Dziwne przeczucie śmierci
P ia n a  w ęg iersk ie  donoszą o  c iekaw yn , w y ­

padku przeczucia śm ierci p rz e z  cz łow ieka  zu 
pełn ie zd row ego . W  diniu 4 bm. urzędnik sądo 
wy w  m ieście Sopron, niejaki Józef Sdheiber. 
znajdując się w  gramie swotóh bliskich, w  p ew  
n ym  m omer.ce o św ia d czy ł im, że czu je się 
aupetuie zd row ym  i nic mu specjalnie nie dole 
ga^ doznał jednak ta jem niczego u c zu c i p ew ­
ność1 ż e  śm ierć jego  nastąpi za kilka godzin. 
O toczen ie zaczę ło  go  prosić i zaklinać, żeb y  
porzucił czarne, isfcaem n ieuspraw ied liw ione 
myśh. Schećbler w szak że  spokojnie poczyn ił 
w sze lk ie  p rzygo tow an ia , pożegnał się z w szyst 
fckni w y d a ł rozm aite rozporządzenia, wska- 
t  ł  m iejsce gdz^e trzym a ł najw ażn iejsze doku 
men<y, pow iedział, gdzie 1 u kogo należą mu 
s ię  pieniądze, gdzie  chow a p ien iądze w łasne 1 
nządowe. i k iedy WTeszcie zakończył w szy s t 
lo e  to p rzygotow an ia , atak apopleksji pJ łoży ł 
koniec jego życiu .

Znaczek pocztowy za 300.000 zł.
W  łych  dniach ^cw an o  w  Berlin ie n iiędzy- 

n g rJ jo w ą  w ys ta w ę  znaazków  pocztow ych . 
Najbardziej w artośc iow ym  obiektem  w y s ta w y  
jest znaczek za k tóry  w  roku 1922 zapłacono 
w Paryżu  ukuło 300-000 zł. Znaczek ten pocho 
<tzi z e  zbioru F il;pa Ferrariego. k tó ry  skonri 
skcw an y został podczas w o jn y  p rzez  rząd fran 
cuski w  Pa ryżu . Francja w ys ta w iła  zb iór na 
licy tac ję  pub 'czną. N a jzagorza lsza  w a lca  ro z  
perta i się o  tzw . „One Cent M arkę" z b ry ty j- 
•k ie j Guyany, k tó ry  to znaczek chciał nabyć 
król angielski. Pokona ł g o  am erykański miljo 
ner Aruiti Hind, zap łac iw szy  za n iego około 
3000*30 zł- Artur Hind jako p ra w d z iw i snob 
am erykański sporządził sobie w izy tów k i, na 
których umieścił kopję znaczku w ra z  z ceną. 
którą za niego zapłacono. Znaczek ten ma zre  
sztą całkiem  oryginalna historję, a lbow iem  
przed  50 W ty  p rzyb y ł no Europy z Am eryk i. 
H and lrrz znaczków . króry go dostał, n iew iel­
ką do niego p rzy w ią zy w a ł w agę  i sprzedał go  
sa kilka g roszy . Dopiero znany niemiecki fila 
tełlstr Filip Ferrari poznał sie na jego w arto  
Sc! i oszacow a ł go  ra 6 w  m arek niemieckich. 
P ó źm e j w ą tłość  jego .ieszcze bardziej w zros ła  
pon iew aż o l s.za’o  się. że b fir e je  tylko jeden <a 
kł znaczek na całym  św iece.

Nowe szczegóły aresztowift
( Telefonem od naszego korespondentaJ

W a r s z a w a .  11. 9- W  zw iązku  z  areszto­
wań."?, mi b. posłów , rpowiadają, że  gd y  do m ie 
s zk in d  b. posła Bagińskiego, k tó ry  m ieszkał 
w  hotelu se jm ow ym  w szed ł kom isarz policji, 
poseł Bagiński za w o ła ł: „Jak się m asz! Co tu 
rob ie ,;? " Jak się okazało, komisarz, k tó ry  
w szed ł a resztow ać posła Bagińskiego b y ł je ­
go  kolegą. P racow a li ona razem  podczas oku 
pacji austriackiej w  lubelskiej P .O .W .

B. poseł Pu tek  p rz y b y ł do W a rs za w y  z  Cho 
ceni, a b y  w yd a ć  numer pisma ludowego, któ 
re g o  jest redaktorem . W  Ghoczni zos taw ił on 
c iężko  chorą matkę. G dy  kom sarz o św iad czy ł 
min, ż e  jest a resztow any poseł Pu tek  napisał

list ca* sw e j kuzynki, zaw iadam iając ją, iź jesu 
aresztow any i zostaw ia  jej J50 zł., z prośbą, 
aby pu cka  ęa i a  je umierającej matce. Kuzynka 
p rzyb y ła  za raz nazajutrz rano do hotelu i za ­
ła tw iła  prośbę p. R uoka.

Pogorszenie w stanie zdrowa 
v  cemars?,. DąbsLegc

W a r s z a w a .  11. 9. W  stanie zd row ia  w r 1 
cem arsz. Dąbskiego za sz ło  pod w p ływ em  
w czora jszych  w iadom ość* o aa^sailowamacli 
s in e  pogorszen ie. Dostał on dużej gorącatoL 
Lekarze  uważają, że  sran jego  jest ciężki.

Polsho zwycięża Japonia w kobiecym meczu
HHhoallBtycznym 55:38

iTelefonem od naszego koresponuentaj

W a r s z a w a .  11. 9- W  dniu dzisie jszym  zo  
s ta ły  rozegrane p ierw sze  m iędzypaństw ow e 
kobiece za w o d y  lekkoatletyczne pom iędzy re 
prezentacjam i Po lsk i i Japonji. Z aw od y  zakoń 
o ży ły  się św etnem  zw yc ięs tw em  drużyny poi 
sk ie i która odniosła w ielk i sukces, zw y c ię ża ­
jąc bezapelacyjn ie nad do skonałem i zaw odn i­
czkami z „k ra iny w schodzącego s łońca" Z  za 
wodn*iczek polskich w y b iły  się W a la s e w ic z ó  
wna, zw y r .ę ża ją c  dwukrotnie doskonałą H tó  
ml, Frtiw aldów /ię, która w ygra ła  w  pięknym  
stylu b ieg p rzez  płotki w a z  Konopacka. W y ­
niki szczegó łow e b y ły  następujące:

80 m p rzez p łotk i: F re iw a ldów na 12.8. 2) 
Sen a:' Ińska, 3) Nakaiishi,

100 m : W a las iew iczów n a  12.5, 2) H itom i 12.6, 
3) W apanabe 

Rzut dysib.em: Konopacka 37-48, 2) Schabiń- 
ska p i 19, t t

ska .3219
60 ńu W a ias iew iczów na 7-8, 2) FEtorni 7A> 

3) Hulanicka 
Skok w  w y ż :  1) K rajewska, 2) jyianteufió- 

wna, 3) H ąom i w szystk ie  1.40.
200 m : W a  łasi-ewczówna 25,7, 2) W apanabe 

27-6, 3) O rłowska- 
Sko-k w  d l i :  Hiitumi 5,39. 2) W a la s iew icza  

w n a  5 25, 3) K ra jew ska 4.73,
Rzut oszczepem : H itom i 36-55, 2) Konopacka 

30.80, 3) W a las iew iczów n a .
4X?G0 m: Polska w  sk ładzie: Hulanicka, Fret 

w aldów na, W alas iew iczów na, Schabińska w  
cizasc 51 sek.; Japonia bez H itom i w  czasie 
54-2.

P o  meczu w y jech a ły  zawodniczki Japońskie 
do Berlina, gdzie w ezm ą udział w  t ió 4meczu 
Berku— Londyn— Tokio,

Irigoyen b n u i z l e j n l i  Eftory
B u e n o s  A i r e s .  11- 9- (R ) E *sp rezyden t 

Ir igoyen  zachorow ał tak ciężko, że  lekarze 
stracili już ra d z it ję  utrzym ania go p rzy  życiu . 
Irgyeni, k tóry  p rzek roczy ł już 80 ro i życ ia , za 
padł ra  ciężk ie zapalenie płuc.

Pro?. ^iccerd stertufe 
jutro rano

A u g s b u r g .  11. 9- (R ) P ro f P icard  zapo­
w iedzia ł, że  na podstaw ie otrzym anych  korzy 
stnych przepow iedni pogody wystartu je do lo 
tu podniebnego w  sobotę w godiz. 6 rano C a ły  
w czo ra jszy  i dzis ie jszy  dzień pośw ięć,ł P ic- 
card szczegó łow em ir badaniu instrumentów i 
szczelności gondoli.

SfŁirc^d.iitłfec: ; ditaż ra(c ■
f r s i i c ^ s i  r f i t

(Telegram własny ,,Nuwegc Pzi^nn/^n’'
P a  i y ż .  11. 9.' (R ) Francuski admirał Hu- 

gue; popełnił w czora j w  swem mieszkaniu w  
Paryżu  sam obójstwo Hugtiet cierpiał już od 
d łuższego czasu na rozstrój n e rw ow y  kilka 
k ro tn e  w y ia ż a ł  zam iar popełnienia sam obój­
stwa.

R o z r u c h y  w  A r r m i e
P a r y ż .  31. 9. (R ) Jak z  Saigonu donoszą 

wybuchły \ Anam ie nowe rozruchy. Podczas 
starcia poncj z  demonstrantami zostało c osób 
rabiiych i -. ciężko rannych.

Co jesf lepiej: być chłopcem szy dziewczyną?

W a r s z a w a  11. 9. W e  środę w ieczorem  zna 
fezłono przed budynkiem poselstwa sow ieckie­
go  w  W arszaw ie  małą paczkę, w  któręi znajdo- ' 
wała się część pocisku arty lery jsk iego . Bada­
nie w ykaza ło , że była  to czapka granatu, która 
nie posiadała żadnych możH -/ości w ybuchow ym  
Przvouszcza lą , że nieszkęćFw-r ten przedm iot 
zo s iu  porzucony z chęci w yw ołan ia sensacji.

Na ,an temat roz.pisaaa ankietę pe-urta grzeta angiol 
ska . egto&H narazłe dwa tylkc głosy. Autorem
pierwszego jest Uczący 19 lat IiMerat Walkwr-Smóh. 
a autorką óregego  jest 21 lat licząca literatka m*s 
Grace Ashto-L.

WaJker-Srrtith zatytułował swój artykuł słowa- 
na: testem szczęśliwy, że jestem mężczyzną" a
miss śshton uala swemu artykuł o wii tytuł: „Rado­
ści ży<da dziewczęcego". P. Walker Sm-lth oświad­
cza. żt właściwie t  e może wypowieazaeć sądu. 
czy jesit rzeczą korzysitmiiejseą uirodaić się mężczy­
zną, ozy kobietą, chociaż pro-buwm ten rozstrzygnę 
la już kJasycŁna mltologja Z^us i Hera dyskutowa 
U na ten ‘ -amat, a nće mogąc dojść dc zgody, po 
stanów#' zasądzić Tyrezjasza, był żyl '0 lat, jako 
mężczyzna, s następnych 10 lat jako kobieta. Po 
wptyiwie tego czasokresu miał Tyrezjasz oświad­
czyć, czem jest lepiej być: kobietą, czy mężc-zyzną. 
Tyrcziasz wypow.edizial suę za kobietą. Walker 
Sm'uh nrie niożc dojść do te! samej konkluzii, bo 
wprist nie m oie zrozumieć. Jak mężczyzna mole 
żałować, że się uroda,! mężczyzną. Sytuacja kobte 
ty Ws-.r Iiwi», W ystarczy tylko )« obserwować. 
W set1- rtnste kobiety małpują we wszystklem męż 
ozyzr zypą ćk jak tnężc.zyżnL mów\ą tak jak ool.

a nawet zaczynają sę  po męsku ubierać. Gdy ko­
bieta w yw arzy ła  sobie rówmoprawmięnie. m^gia 
przeprowadź,,C zapetffią rewoliucję naszego życia, 
ale wolała zadowolić się tylko kiepskim r.aślado- 
vanic,wem mężczyzny. Jeśla więc istnieje kcbleta, 
która jest zaoo ^ołon^ z tego, że jest kobietą, nie 
należy jej wcale wietzyć.

Mkss Gra Cr Asbton, jak gdyby wiedziała, .o na 
p»isz, Walker SrAStfh. podnosi pod niebiosa rozko­
sze życia dziewczęcego. Zdaniem jej dziewczyna 
ma tyle bogatych możliwości, tyłe rozmaitych 
szans, że ilekroć uświadamia sobie, że iest dziew­
czyną odczuwać powinna głęboką wdaęczność. 
Mów.ą że małżeństwo straciło dla kobiety czar. 
Ależ !est to zupełnłt fałszywe! .Małżeństwo nie 
jest wprawdziie jedyną naszt nadzieją, ale mimo to 
bard?" powiainą nadzieją, taką samą. jaka byta 
dła naszych prababek. Mówt się też że zaoużo jest 
kob^t na śwtiecie. ałe czy może być za dużo ko 
blełr Pytajcie się o to mężczyznę, który napewno 
by »<■ szaietnę midzJł, gdyby było mr ,ej koMet, »  
lednmk ten mężiczyzną całą swą uwagę I r a i ł  H r  
swe flły  poświęca kobeetom".

K*o ma rację?
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[W M ś M M S E K M j
GIEŁDA KRAKOW SKA „Interpretacja" p. tienderscna

G e n e w a  11. 9. Ż A T . O dbyła  się tu k on fi-  
rencja prasowa zw ołana przez ministra H en d e r  
sona. P rzedstiw ic ie l Ż A Tn e j p. Sm olar zw róc ił 
się do Hendersona z  zapytaniem  jak interpretu 
je  rząd angielski termin „Żydow ska  Siedziba 
N arodow a”  w ym ien iony w  sprawozdaniu komi­
sji m andatowej. Henderson odparł: Po jm u jem y 
deklarację Balfuura w  ten sposób, iż niedopusz 
czalnem  jest ignorowanie in teresów  arabskich

Ż ydzi natom i«st interpretują dek larację B a lfo ir  
ra jako dążenie A n g iji do stworzenia żyd ow ­
skiej siedziby narodowej, zapom inając o odpo­
w iedzialności, jaka c ią ży  na Ang iji w  spraw i* 
praw  arabskich.

Korespondent „M anchester Guardian” zap y ­
tał c zy  będą na sesji L ig i N arodów  dyskuto­
wane spraw y mniejszości. Henderson odparł, 
dyskusja taka nie jest oczekiwana.

EKspciSy&ia pctetna z  przcti 85 laty
—  odnaleziona?

Kraków. 11. 9. Akcje w zaniedbaniu. Dolar mo- 
Cfltoi

Papeery pre cent owe: i >' pól proc. fe ty  zastawne 
Banka Krajowego 56.

z m a u  g.«ldowe zaznaczyło minimalna :hęć do 
pracy. Zaiotwesowanie ograniczone do jednego za 
ledw > papierń, a to 4 i pół jkoc. L z. Banku Krajo 
wego po krasie utrzymanym na ostatn m pozio­
mie przy drobnych obrotach. Reszta papierów w  
TTłtW bar' i  Ruch osnały.

Na pcgietdzAi objaw podobny.
W .lfc y  I dewizy oficjalnie bez obrotów.
Na rynka walutowym w obrotach prywatnych 

t mJ?izybanfeowycb tendencja dla dolara gotówko 
w egn w  dalszym cagu moanłejsze. Za.potrzebowa 
ide wfięfcsze przy stosunkowo małej ił ości zaofiaro 
wanego materiału. W  Krakowie dolar gotówkowy 
8J4 do 8.9Z. Czeki bankowo 8i.O i pół do 8 91 i pół. 
Warszawa dolar 8.91 ! pół do 8.93 czeki 8.90 do 8.91. 
Lw ów  dolar 8.9! do 5.92 i pół. czeki 8.90 i pói do 
8.91 * pół. Kaaowice dolar 8.92 do 8.93, czeki 8.90 i 
trzy czwarte do 8.91 i trzy czwarte. Notowanie 
dtzieime Banka Polskiego n>i< zm en'one,

GIEŁDA W ARSZAW SKA
Warszawa, 11. 9 PA T . Akejc: Bank Handl. w 

W arszaw ie 108, Bank Polski 166 i trzy czw., 107, 
Puls 50 i pół, E lel tr w  Dąbrowie 54, L ilpop 25 
1 pół, Modrzejów 8 i pół Pożyczki: 4-proc. inw e­
stycyjna 112, 5-proc. dolarowa 60 i pół, 61, 5-proc 
konwersyjna 55 i pół, 10-pro- kolejowa 103 i pól, 
S-proc. L. Z. Banku Gosp. Kraj. 94.

W  iluły: Dolary 8.92 i pół, 8 94 i pół, 8.90 i pół. 
D iw iz j : Belgja 124.42, 124 73. 124.11, Londyn 43 21 
I  trzy crw.. 43.47 i pół, 43.20, Nowy Jork 8.91.
8.93, 8.89, Paryż 35.02 i pół, 3511. 34.94. Praga 
26.46 i  pół, 26.53, 26.40, Nowy Jork telegr. 8.92,
8.94, 8.9U, Szwajcarja 173.06, 173.49, 172.33, W łochy 
125 93 126.24, 125.62, Berlin 21243

GIEŁDA WIEDEŃSKA 
Wiedeń, 11 9 PAT . Waluty i dewizy: Berlin

168.34—168 84, Budapeszt 123 79-12109,'Bukareszt 
4.24 i pół do 4.23 i pół, Londyn 34.37 i jedna czw. 
do 34.47 i jedna czw., Nawy Jork 706.65— 709.15, 
P a ryż  27 74— 27.84, Praga 20.96 i pół do 21.04 i pół. 
W arszawa 79.21—79.49. Zurych 317 07—137.57. Am : 
rykańsk.e 704.50—708.50, Belgijskie 98.76— 98 86, 
Niemieckie 168.09— 168.69. Szwajcarskie 136.72— 
137.52, Czeskie 20.93 i trzy ósme do 21.05 i trzy 
ósme, W ęgierskie 123.64— 124.04 

Papiery wartościowe: Renta lułowa 1.66, Ren­
ta koronowa 1.651, Karpaty!

GIEŁDA ZURYCHSKA  
Zurych, 11 9 PA T . Paryż 2023 i pół, Londyn 

20.05 i siedem ósmych. Nowy Jork 5.15.35, Belgja 
71.90 Włochy 26.99, BeTlin 122 74 i pół. Wiedeń 
22.81, Praga 15 29 i pół, W arszawa 57.75, Buka­
reszt 307 i pół.

Dram atyczna walka między adwokatem 
a bogatym dłużnikiem

W  Mar aol adzie został w tych dniach wskutek 
interwencji adwokata wiedeńskiego Dra S. R. Lan- 
daua aresztowany kupiec Leon Schurtzman odsta­
wiony do tamtejszego sądu. Afera ta, która r.artąpi 
ta wśród drtwnycn okoliczności, stała się w Ma- 
nenbiCzae bardzo głośna. Tło jej jest następujące: 

Kupiec Lcoti Schutzman przybył przed sześciu 
laty i  Holjodersklch Imdyj do Wiednia. Na Jawie 
dorobił się Schutaman wielk.ego majątku W e W ie­
dniu ożenił się z sśosiaą kompozytora i iibrecisty 
Artura Reinera, ale małżeństwo było bardzo nie­
szczęśliwe. ponieważ Schutzman był gwałtownego 
temperament, i brutalnie obchodził się ze swoją żo 
ną. Po kilki! miesiącach wdrożyła żona przeciwko 
njenr* skargę rozwodewą i poruczyła prowadzenie 
prooesn adwokatowŁ Landauowi. Sctouitzman prowa 
dzdf tui proces przewlekłe tak. że jego żona musi a 
la się zgodzić na nut znaczne odszkodowanie, syno 
wi natomiast, zrodzonemu w tern małżeństwie przy 
znano tytułem aśkneołacji 400 szylingów.

Scbutonau pstzez krótks tylko czas płatał alimen­
ty, ooczem zaprzestał je płacić. Zlikwidował cały 
swój majątek by go przenieść do HolandjL Ściga 
ny egzekucjami ze strony Dra Landaua, złoży! 
przysięgę manifestacyjną, a następnie przeniósł .e 
znów* dc Indyi, ale nie mógł tam długo w ytrzy­
mać i po roku wyycehał do Genewy. I w Genewie 
ndftaiaaf go Dr. Landan i wznowi! przeciwko memu 
egzekucje. Scbutonan, ścigany przez adwokata na 
pisał do niego Mst pełen gróźb a kończący się p-v 
bożoem tyczeniem, by adwokat zamów 8 sobie... 
tramo*, Dr, Landan wnśóel do dyrekcji policji we

L o n d y n .  Ił. 9. (R ) Jag doi.-szą z Montrea 
lu, podczas lobu do bieguna magnetycznego, 
kanadyjski badacz, major Burwash odnalazł 
na wyspie King William dwa obozy wyprawy  
sir Johni. Frankłina, składającej się ze 129 osób. 
która z a g in a  przed 85 laty. W y p ra w a  Fran 
klina w y ru szy ła  z  Ang-Jjj w  r- ’84s na okrętach 
..Erebus”  . „T e r ro r ” , celem  wyszukania p rze­
jazdu z  Kanady na zachodnie w y b rz e ż e  Am e­
ryki. Ostatni raz w id z ia i je pew ien  statek w ie  
lorybrhczy 26 liipc* 1845 r. w zatoce Ma!viMe. Z

Trzeci dzień ciągu enia ioterji
fTelefonem od naszego korespondenta)

W a r s z a w a  11. 9. Sin. Ciągnienie Ioterji da 
ło w  trzecim  dniu w yn ik  następujący: 15000 zł. 
w ygra ł Nr. 12046, 171274, 10.000 zł. w yg ra ł N r 
62439, 5,000 zł w yg ra ł N r 109753, 3,000 zł. w y ­
grał Nr. 115186. 157550. 172864, 179366. 197032, 
2.000 zł. w yg ra ł N r 9988, 62013, 63429. 70138. 
93813, 120636, 131588, 135966, 164525 177015,
186906, 786935

  o-----

Napad na E r if  Trum^eldor w CdrAsku
G d a f i s k  11. 9. Ż A T  Grupa hakenkreuzle 

rów  napadła w czora j w ieczorem  na członków  
Brith Trum pelaor. M agister M o jżesz Erlich zo ­
stał ciężko ranny.

Arabowie usunięci z  gruntom Utaili 
Haw zrit

J e r o z o l i m a  11. 9. Ż A T . M im o decyzji 
w szystk ich  instancyj sądowych w  sprawie grun 
tów  zakupionych przez Żydow sk i Fundusz N a­
rodow y  w  W ad i H aw arit d z ierżaw cy  arabscy 
dotychczas nie opuścili gruntów. W  zw iązku z 
pow yższem  rząd w ysła ł do W a d ' H aw arit 12 
policjantów  palestyńskich i 14 angielskich c e ­
lem  usunięcia Arabów  na Krym ie. Obszar ten 
stanowi 270.000 hektarów ziemi.

 o-----

Żydow ski okręg na Krymie
M  o s s w  a 11. 9. Ż A T . W c ik  ukraiński zat­

w ierdził projekt utworzenia żydow sk iego  oKrę- 
gu na K rym ież Obszar ten wynosi 270.000 hek­
tarów  ziem i,

 o-----

Bialih w Kownie
K o w n o  Ł1. 9 Ż A T . P rzy b y ł tu Ch. N. B.a 

lik W  sobotę B ialik w yg łos i re ferat w  radiosta­
cji kowieńskiej o ruchu taroutowym .

• • •

K o w n o  11. 9. Ż A T . P rezyden t L itw y  Sme 
tona nadał order Gedym ina generalnemu Konsu 
łow i litewskiemu w  Palestyn ie drow i Rosenbau­
mowi.

Wleduai ócn,escęiDję o wymuszenie j niebezpieczne 
pogróżki, a np podstawie tego doniesienia wydano 
nakaz aresztowania Schutmana i rozpisano za nim 
fe ty  gończe W  międzyczasie Schutzman znikł z 
Genewy, ale Dr. Landan ścigał go dalej. Odnalazł 
go w Polsce. W e Lwowie Sćłratizman znowu s(ę 
boga ć ożenił Przed kilko dniami dowiedział się 
Dr. ł  2tidan Sctataman ze swoji, żoną bawf w  
Marięobadiui Dr. Landan przyjechał do Marieoba

doknmenitiL, znalezionego w  roku 1859 na w y­
spie K ing W ikłam  w yn ika ło , ż e  okręty  te b y ­
ły  do rokiu 1848 w ięzione p rzez 'o d y  w  pobliża 
tej w ysp y  a za łoga  opuściła je  dopiero po 
śm ierci Frankłina. Nie ulega wątpliwości, że 
zginęli oni wszyscy z gwnlu i wycieńczenia 
podczas próby przedostania się na ląd stały. 
T a k że  m ajor Burwash rriał odmaleść doku­
m enty które p rzyczyn ią  się zapew ne do wy  
jaśnienia tragedii w y p ra w y .

PO ZAM KNIĘCIU KRONIKi

Aresztowanie o rz Szumskiego
w Krakowie

W czo ra j nad ranem aresztow any został w 
Krakow ie działacz socja listyczny i wybitny czio 
nek P P S . dr. Szumski.

A resztow anie nastąpiło na dworcu ko le jow ym  
w  chwili, g d y  dr Szumski w racał z  Tam ow a , 
gdzie, jak donieśliśmy, w yg łos ił na zgrom adze­
niu ludowem ostre przem ów ien ie w  zw iązku z 
aresztowaniem  b. posła Ciołkosza.-

Pozatem  żadnych innych aresztowań poe­
tycznych  w  dniu w czora jszym  w  Krakowie uh, 
dokonano.

Spisek przeciwko d y k ta to m  w BollwJ!
(Telegram własny ,flowego Dzienn t d ' )

N o w y  J o i k 11. 9. (P I  Jak donoszą oficjał 
nie z La Paz w  B o liw ji w yk ry to  spisek prze­
ciw  dyktaturze w ojskow ej, k tórego celem  było 
ponowne oddanie w ład zy  w  ręce dawnego pre­
zydenta Silesa. W  spisku zaangażowanych by­
ło kilku oficerów , których aresztowano.

Katastrofy lotnicze
iTelegram wiu^ny „Nowego Dziennikt'")

P a r y ż  11. 9. (R ) Na lotnisku w  O rły  spadł 
w czora j w ieczorem  samolot w o jskow y. Obaj lo 
tm c y  ponieśli śmierć. Aparat uległ zniszczeniu.

Propaganda sa zniesieniem prohibicji 
w Ameryce

(Telegram własny „Now ego Dziennika”)

N o w y  J o r k  (1 .9 . (R ) W  ostatnich czasach 
wzm aga się coraz bardziei propaganda za znie­
sieniem prohibicji w  Stanach Zjednoczonych. 
Podczs gdy  dotychczas przeciw  prohibicji w y ­
stępowały przeważnie osoby prywatne, obecnie 
w ypow iada ją  się za zniesieniem lub zmianą u- 
staw y orohibicyjnej także osobistości oficjalne. 
P rzec iw  ustawie prohibicyjnej w ypow iedzia ł sie 
w czora j gubernator stanu now ojorsk iego Roosc 
velt. O św iadczył on. że ustawa ta powinna być 
zniesiona a handel i przem ysł napojów  alkoho­
low ych  powinien być poddany kotroli państwo­
wa/-

! diu i wystara! się o adres Schutzmana, który w Ma 
| r.etibadzie p-z ubywał „Incognito” Pewnego dnia 
1 w rsstsurac ..Be!]eviie“  stoaz-a! Schirtzman ze 

swoją żoną. W  tem wszedł Dr. Landau w towarzy 
stwT,. Łgzekircra podatkowego i kilku ag.:n:ów po 
Mc*. Wśród publiczność! nastąpiła zupełna keneter 
nacja, gdy acwoka: przeprowadził kieszonkową re 
wszję febutzmana. - następnie kazał go am ctc- 
wać : oda ar-Jć do sądu.
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CHŁOPCA silnegc do od 
noszenia towarów pcszu 
kujemy natychmiast: Pol 
orient. DietJowska 41.

panienkę do 
ti!'--re*u 4 wieku 16— M  
k.:. z ,3-łeit: utrzyiranem 
N i ichęeweP z prowirtct.. 
STri.nbreeh’®r. Kraków, a!. 
Ł .K ow ska  3. 1321 £

■ ■ f i a d  m a m r\ 

; OSZUKUJĄ
POSIADAM wykształca, 
ne handlowe, poszukuje 
praktyki bluorw-ej, sobota 
woma. Pierwsze 3 mlesą 
ce bezpłatnie. Zgłoszenia 
dr- v!m. ,,N. Dzlettr.ika" 
poó .Praca". 13d8g

tRAKTYKANTKA biuro 
wa z ukończonym K u r­
sem hanJwwym, po­
szukuje posady. Łaska­
we zgłoszenia pod ,P fl- 
ność" do Adm. J i.  Dr*en 
nika". 1234x

CUKIERNIK z dwunasto 
letnią praktyką, specjaB 
Ma wyrobów śmietanko 
wych i * indyoowycu, po 
unkuje posady dohut- 
fcołwśrk. Łssfcsw© zgło  
nenia pod „Wytna«K- 

niewygórowane' 
Ud f otr ,Ji u n eu J ti"

i ZDOLNA MefetaiaTka 
Isyjo uełiaaię damską 
•taką, pojzuk=ie szycia 
po Óooi&ca Zgłoszenia 
pod J>,“ do A&idU J*  
Dk. 284Sx

d iA U K A  f l M  
M i W Y C H O W A N IE
UDZIELAM lekcyj bębni 
Jfcśeco i Judaistjir, s/e. 
Halsie tałmodu. Z,4o*ze- 
sfei: Meancfateln, Dietla 
Nr. 58.______________t364t

CHCESZ OTRZYMAĆ 
POSADĘ? MnsJsz. ukoń­
czyć kursy fachowe, ko- 
rtsponoencyfrw, profeso­
ra Sekntowtea, Wazsza 
wa. Żyrawia 42. Knrsy 
wyuczają listownie: bu- 
„-baiterY, ra^bonkowodci 
kopiecklel. korerponden- 
,-y handlowe}, stenogra- 
dl. nauki handlu, prawa. 
Kaligrafii, pisania na ma­
szynach. towaroznaw­
stwa, angiel.-kiego. fran­
cuskiego, niemieckiego 
pisowni, gramatyki poł- 
.kiej. maź ekonomS. Po 
kończeniu świadectwo. 
2ada}.te prospektów.

2916*

f u p p i c  a m

,1 * I JE garderobę mę. 
;ku używaną. Zawlado 
■nenie pocztówką tal) 
istne: Schmans, Kraków, 
izcroka 22. 1338g

MASZYNY do p.sasala 
Stare KWpuiję gotówką: 
tówe-nstein. Zwierzynie 
ckŁ 8. 29525

N R  R O C Z N E  K ilF  SY 
H AhD bO W E FEINB .ERSN 
w Krakowie, Strwoni 27

tudzez na wieczorny półroczny kurs księgowości 
przyjmuje sJę codziennie. — Kursy Peimberga celują 
w przysposobień.!. osóo starszych do zajęó biuro­
wych. 3015

Z  >1 WIEKU
JłdlwOUI

O R Z E Ż w u u ^ cyw n ra ^  
I  IGLIWIA SflSNMCSr

Usuwa d o le g l iw o ś c i  
nóg. V. tmacnia i orzeź­
wia zbolałe stopy.

Labotatorjom  Chemtcinc

. . D I K O r
tt. ra :aw«, Elektoralna 21
Gdzie niema wysyłamy 
pocztą po wpłaceniu na 
konto F. |K« O. 13.007 
Zł T75. — Pudełko za­
wiera soli na 7 kąpieli.

D  A  N  M  A  kjiszącą biesle9% l i  n  na maszynie
cbznajomiona z czynnościami kancelaryjaemi, po­
szukuje posady u adwokat*. Zgłoszenia poć „Mun- 
dantka" do Adm. „N. Dziennika".

E u ia  1 s ie rp n ia  B. r .  o tw o rz y łe m  p rzy  
u !. P o s e ls k ie j  18 róg Grodzkiej) pod nazwą

„ L E K T O R  K F f t K O K S I T
(dawnie} Lektor}

U W P G Ż m M it S ię  H S lĄ l E K
oblicie zaopatrzoną we wszystkie nowości i poda­
wani się zadowolnić nawet najbaidziej wymagając} ch 
Czytelników. j .  m . J-F.CHNER

W y t w o r n ą
pnęsfrą B damską

crepedechuiową i jedwabną, o ra z  w sze lk ie  za­
m ów ien ia w  zak res  b ielizny i hattis wchodzą­
ca, wykonuje szybko  i starannie pracownia 
„Ogniska P r a c y "  w  K rakow ie, ul. M ikołajska 9 
Zam ów ien ia przyjm uje się od godz. 11— 1, —  
z  wyjaucierr. sobót,

Oryginalny \m
s p r z e d a w a n } ' w  p a c z k a c h ..

Ż ĄDAĆ przy kupnie tylko Lux’u w paczce, chcąc mied 
absolutną gwarancję, ze jest autentycznym, ponieważ 

oryginalny Lux sprzedavranv jest na całej kuli ziemskiej 
wyłącznie w granatowej paczce z napisem. Istnieją duże 
i mniejsze paczki Lux’u, które jednak zawsze i wszędzie 
tylko wtedy są prawch Iwemi, gdy są w zaklejonej paczce 
z nomenklaturą, a wtedy nie ma mowy o jakiejś przykrej 
niespodziance przy praniu.

W  wysoce aktywnej a zarazem niesłychanie łagodnej pian>e 
Lux’u prać można wszystko— począwszy od cienkich 
delikatnych koronek, a skończywszy na grubych wełnianych 
kocach. Jedynie arcy czystej pianie Lux’u powierzyć 
można bieliznę niemowląt, pozatem lekkiejecwabne b oknie, 
a także strojną bieliznę jedwabną i bawetiianą.

T “ r  t
L A L J

Ai^yjoet. Skimjrufca
P R Ó B K A  D A R M O -

K U p Q N .
Upraszam o bezpłatno przestanie mi piflbnaeo poMottt w r ą  
wystarczajoce20 na próifM praniai

Im ię i nazwiska ......   — ......................... . ......

Adres ..........
L s  x4c-c.ro P. (Uprasza alf o wyratos fE m ia )

L 0 K A L F

INTEL10EN iNF.GO pan*
jako drugiego q oszukuj* 
się do dużego, tadne»ą 
pokoju, z osohnetn wej 
ścieni. Zgłoszenia: Dietki 
Nr. 15. I. piętro, na prr 
wo, między godz- 2—4.

432 x

POSZUKUJE Lmemow»J
nego pokoju: ka/nd. med. 
Desser, Boclinla. 1369fl

SZOPY na skład w ę d ' ■ 
poszukuję, t i t o a n h  a 
podaniem czy uszu podr 
„Dobry pumusn" do Adnu 
„N. DzżemnJLa". L372gj

POKOJ słoneczny, iron 
towy, z osobnem we. 
ścletn. do wynajęcia z 
utrzymaniem dla 2 akt 
demików łub studentów. 
—  do pokoju wspólnego 
przyjmę młodą student­
kę: Daruelowa, Długa 33 
III. piętro. bp

ŁADNY, słoneczny pokój 
dla 2 panów, z calem 
lub częśoowem utrzy­
maniem do wynajęcli. 
Wiadomość: ul. Retory 
ka 17, II. piętro. 2946x

RO/NKAHHI

PRZYJMĘ na mieszkanie 
2 pain!e.nllot z calem utrzy 
maniom i dpeką. Wiado 
mość: PoseJsl.a 20, par- 
ter, oficyny. 3105x

OBIADY DOMOWE nad
zwyczaj smaczne, rytu­
alne i nawet tanie wyda 
je tylko: Kermplerowa,
u l. Grodak a 25. 1376g

KTÓRA starsza pani 
przyjmie na mieszkanie 
studentkę sztuki, któraby 
służyła wieczorami jako 
!ektorka, do towarzystwa 
ewentualnie za lek. je w 
zakresie szkół niższych. 
Zgłoszenia; Rabin Mumd. 
dla Fiscbłci-ówny, ul. Lu 
bomiirskiego 7. bp.

HAFTUJE monogramy 
w yp raw y  ślubne, firanki, 
kapy, momtułe poduszk. 
artystycznie: Slockowa. 
DIetlowska 50. II. piętio, 

1365g

sSPRZFDAŻ.

KILIMY artystyczne. —  
Dywany orientalne: Gru- 
nerowa. KraLów, Tarło, 
wska 6, boczna Zwierzy 
mecluj. 1296*;

MEBLE KUCHENNE
przedtokojowo w  wyko. 
nania pierwszorzędnem 
poleca specjalny skład 
Sebastiana 7. 595x

FIRANKI od najtań. 
szycb <k najwykwintrte 
szyci poleca Wytwó-nia 
firanek. Podgórze, daw 
nie] Trauguta 5, obecnie 
nL Rękawka Nr. 3 (tui 
obok Rynku podgórskie­
go). 462x

PRENUMERATA: w Krakowie ! na prow. ases-ęczn 
w Krakowie z odneszen. do domu m
Na prowiocl! z pizesyDcą pocztową m
Zagra i ca z przesyłka pocztową „

Zł. 6‘00, kwartał. ZŁ I8‘00 
, 6 * 2 0  .  ^ 18*60

6’60 k v 19*80
H HTflO „ *  301»

, NO'.V V DZIENNIK" wychodzi codzleanac także w poniedziałki i dni poświąl

OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń fest I udUmeb w  Jednym lamie — Strona w 
tekście i naćeslanem ma 3 tamy po 74 miitm. —  Strona za tekstem 6 la 
mów po 3? tnJHm. — NajmD«dłze 3głoszenie drobne Uczymy za 10 słów.

CENY w złotych L strona I*?5 Tekst I*—. Ni desłane 0*75. — Za tekstem
0*25. — Droboe od słowa 0*za Ł»a poszoknlacycb pracy 0*10. — Graśuli 
cje 12*50. — Za ru trte te u i miejsca dolicza sie 25 X .

W y d a w c a : Ca Spółkę W yd . „.Nowy Dziennik**: Zygmunt Hochwaid. — Redaktoi **cz- «ny: Dr. Wilhelm  BełkelharmtKir. 
R, Jaktor odpowiedzialny; Zygfryd  Moscs, — N ow a Dntkamia Dzieon^kowa. Kraków, Orzeszkowa) 7, pod zarządem Maksymiliana Feldmana


